Dziennik 


Wydanie ABE 


WYCHODZI RANO 


instytut badania historii 


prostuje błędy „Wiadomości Literackich" 


warszawa, 51. 7. (PAT.) Instytut Jó 
zła Piłsudskiego, poświęcony bada: 
niom najnowszej historii Polski komu 
mikuje: 
|-W mr. 32 Wiadomości Literackich z 
„dnia 31 lipca r. b. p, Władysław Bara» 


CENTRALNA MAŁOPOLSKA 


MAMA OSZGZĘDNOŚĆI 


WE LWOWIE 
(eee qalicyoka Kasa Oszczędność) 


ROK ZAŁOŻENIA 1843. 


Instytucja prawa publicznego, 


Wydaje Książeczki oszczędno- 
śściowe Imlenne I na okaziciela 
z PORĘKĄ PAŃSTWA. 


Prowadzi rachunki bleżące 
l czekowe. 305 


* Fundusze rezerwowe zł. 5,668.000 


„Zamiejscowa wpłaty - P. K. 0. 500.198 
JES) 01 = aaraa aaa 


nowski w artykule p. t. „Piłsudski w 
Paryżu“ publikuje swoje wspomnienia 
Z rozmów z Józefem Piłsudskim z lat 
1920—24, 

| -Szereg poglądów Józefa Piłsudskier 
80, przytaczanych przez autora artyku 
lu nie budzi wątpliwości, gdyż zgodne 
„Są ż innymi relacjami z tego okresu. 

+ Natomiast streszczenie wypowiedzeń 
Się Józefa Pilsudskiego o roli masone- 
Tii w Polsce, zawarte w ustępie: „Pras 


gnął, aby odrodzone (wolnomular 
stwo) w Polsce niepodległej, nawiązało 
nić tradycji historycznych i aby zdo: 
lało wśród pokrewnych organizacji na 
terenie światowym zdobyć szacunek i 
odegrać swoistą rolę. Pilsudski uważał 
że sprawa wolnomularstwa u nas ma 
znaczenie poważne į tak, jak w innych 
krajach o podobnej strukturze psychicz 
nej į kulturalnej, znajduje głębsze pod- 
łoże dla swego istnienia. Sądzil, że w 
życiu polskim, nie dostatecznie zorga* 


Warszawa, 31. 7. (Tel. wł.) Po świete 
nych dniach przyjęcia w Patyżu an: 
gielskiej pary królewskiej, echa tej wi- 
zyty rozlegają się jeszcze. dotąd na 
szpaltach prasy francuskiej į angiel- 
skiej. Czołowi publicyści, mężowie 
stanu, wojskowi zabierają głos. 

Na łamach „Daily Telegraph" zas 
brał głos współpracownik wojskowy 
tego dziennika, generał A. C, Tempers 
ley. Pisze om: „Francja roztoczyła 


z powodu rekon- 
strukcji lokalu 


izowanym i zdyscyplinowAwym, mó 
odegrać ono cementującą funkcję i 
| przynieść państwu poważne korzyść 
nie odpowiada istotnemu stosunko 
wi Józefa Piłsudskiego do tego zagad 
nienia i nie zgadza się z szeregiem in= 
nych relacji o wątpliwej autentyczno= 
ści, 

Prezes Instytutu Józefa Piłsudskiego 
poświęconego badaniu najnowszej hi- 
storii Polski: (—) Walery Sławek, 
Warszawa, dnia 50 lipca 1958 r. 


kiej, która wywarła wielkie wrażenie 
na królu, Postawa fizyczna, zdrowy 
wygląd oddziałów, ich zdyscyplinową 
nie, wytrzymałość, Zachowanie się w 
czasie parady dały widzom zadowole; 
nie i pewność, że kraj może być dumł 
ny ze swojej również dobrze uzbrojo: 
nej armii, Jeszcze nigdy nie widziałem 
żolnierzy maszerujących z taką precy« 
zją. Uczucie, które odpowiada mojej 
znajomości armii francuskiej z prze- 


przed królem dowód swojej siły ludz» | szłości jest tylko jedno: że ta armia jest 


iOkazyina tania sprzedaż 
TOREBKI DAŃSKIE, 


WYROBY 
SKÓRZANE 


ENIS 


KOSMETYKI — PERFUMERIA PLAC MARIACKI 7. 


a E E EE ZORRO E E OO ZR 
Ważny etap reorganizacji polskiego przemysłu 


Kartel drożdżowy rozwiązany 


mmimisiterstwo grozi zarządem przymusowym 


"Warszawa, 31. 7. (Tel. wł.—l. r.) 
IW wyniku badań nad kształtowa: 
niem się stosunków w przemyśle 
drożdżowym, które to badania pro: 
wadzone były od dłuższego czasu na 
terenie zainteresowanych resortów, 
zapadła w rządzie decyzja rozwiąza» 
nia kartelu drożdżowego. 

i Orzekając rozwiązanie kartelu z 
dniem 15 sierpnia rb. minister przez 
mysłu i handlu zarządził niezwłocze 
nie likwidację tej organizacji. 

Równocześnie zainteresowane 
przedsiębiorstwa mają podjąć stara- 
nia w kierunku powołania nowej or: 
Ranizacji przemysłu drożdżowego, 
Która ma uczynić zadość wymagae 
niom jakie przemysłowi temu zakre- 
slaja potrzeby gospodarstwa narodo- 
wego kraju. 


W szczególności. zadaniem nowej 


organizacji winno być dążenie do 
istotnej racjonalizacji produkcji i po 
lityki sprzedaży drożdży, do obniżki 
ten tego ważnego artykułu, do bez» 
wględnego zerwania z polityką unie- 
ruchamiania niektórych przedsię- 
biorstw i opłacania im t. zw. posto- 
jowego oraz do spotęgowania eks- 
portu. 

Nadto nowa organizacja musi być 


Warszawa, 31. 7. (Tel. wł. — 1 r) 
Państwowy Bank Rolny otrzymał pos 
zwolenie dewizowe na dodatkowy 
| kontyngent tomasyny belgijskiej w ie 
lości 4 tvs top. która ma być zużytą 


oparta o taki skład władz i persone- * 


lu, który przedstawiać będzie nale: 
żytą gwarancję pracy, zgodnie z pos 
wyżej zakreślonymi wytycznymi. 
Jeżeli do dnia 1 października zain= 
teresowane przedsiębiorstwa nie zde 
łają stworzyć tego rodzaju nowej 
organizacji w drodze dobrowolnego 
| porozumienia, rząd będzie mógł sko- 
| rzystać z uprawnienia i powoła przy 
musową organizację dla produkcji i 
zbytu drożdży. 


Bank Rolny otrzymał pozwolenie dewizowe 


na dodatkowy kontyngent tomasyny 


na akcję zbożową w bież. 
siennym. 

Przy zasadniczym kontyngencie w 
ilości 41.850 ton, kontyngent dodatko- 
wy wyniesię ogółem 7 tys. ton, 


sezonie jes 


LSKI 


Codziennie korespondencje 


1 


Cena TQ ge: 


z prawincji 


Prezydium Zw. Dziennikarzy 
u Marszałka Śmigłego-Rydza 

Warszawa, 31, 7. (PAT) Marszałek 
ŚmigłysRydz przyjął delegację prezys 
dium Związku Dziennikarzy R.P. w 
osobach prezesa Związku M. Ścieżyńe 
skiego, wiceprezesa H. Wierzyńskiee 
go i sekretarza generalnego M. Kos 
złowskiego, Delegacja wręczyła Panu 
Marszałkowi m. in. uchwały walnego 
zjazdu Związku 
w sprawie opodatkowania się dziebe 
nikarstwa na Fundusz Obrony Naros 
dowej. 


Min. Beck w Oslo 


Warszawa, 51, 7. (PAT) Min, spraw 
zagr. Józef Beck wyjechał z małżonką 
z oficjalną wizytą do Oslo, 


Armia francuska jest mocniejsza, niż kiedykolwiek 


Najwybitniejsi angieisty znawcy wojskowi 


oceniają wartość bojową żołnierzy francuskich 


| mocniejszą i więcej gotową do bojn 


jak kiedykolwiek przedtem“, 

W paryskim „Jour“ pisze Leon Bail- 
by: „Po wczorajszej paradzie wojsko* 
wej w Wersalu, odwiedził mię stary 


mój przyjaciel, angielski generał, Spes | 


ars, į oświadczył mi: Jeżeli lud taki jak 
Francuzi, będąc miłośnikiem pokoju, 
rozporządza takim znakomitym instr" 
mentem obrony, dlaczego nie zapozna 
ją z nim całego świata, a przede 
wszystkim Anglików“, 

W chwili zakończenia wielkiej woje 
ny Spears był znany į słynny jako naj 
młodszy generał armii brytyjskiej. — 
Marszałek Petain podczas odsłonięcia 
pomnika „Britania“, w Boulogne, prze 
mawiając, zaszczytnie wyróżnił Spe- 
ars'a. 

W Izbie Gmin Spears stoi na czele 
parlamentarnej Unij angielsko ~ fran” 
cuskiej. Widocznie dlatego też rzucił 
pytanie: „Dlaczego nie zaprosiliście na 
tę uroczystość 50 czy 60 parlamentarzy 
stów angielskich, ażeby im tę tak pos 
tężną wojskową demonsttację pokas 
zać, 


Konsulat polski w Charbinie 

Tokio, 31. 7, (PAT) Ostatnio toczą 
się pomiędzy ambasadą polską a jas 
pańskim ministerstwem spraw zagrae 
nicznych oraz  przedstawicielstwem 
dyplomatycznym  Mandżukuo w Tos 
kio rozmowy dotyczące uregulowania 
sytuacji konsulatu polskiego w Chara 
binie. 


Walki między stronnictwami: 


Narodowym i Pracy 

Warszawa, 31. 7. („Echo“) Donoszą 
nam z województwa pożnańskiego o 
nieporozumieniach między Stronnie: 
twem Narodowym a Stronnictwem 
Pracy, Na zebraniach Str, Nar. w 
Gnieźnie i Lesznie doszło nawet do 
utarczek między zwolennikami tych 
partyj. 


Dziennikarzy R. P.’ 


~ 


2 — ET „DZIÈNNIK-FOLSKI" poni działek, dnia 1- sierBnia 1938 -m Nr. 269 


W radomskim kościele o. 0. KROWA ; 


odkryto rzeźby Wita Stwosza 


Okólnik gen. Składkowskiego do wojewodów 
Pensje pracownicze i należności emerytalne 


Warszawa, 31. 7. (Tel, wł, — 1. r). 
Minister Spraw Wewnętrznych zale- 
kil wojewodom zwrócenie uwagi na 
konieczność nie dopuszczania do nara* 
stania - zaległości w wynagrodzeniach 
pracowniczych i należnościach emery= 
talnych. 

Minister, uznając za zbyt rygorystys 
czne wykorzystywanie- przez niektóre 
związki samorządowe uprawnień w 
sprawie ograniczeń w dochodzeniu ros 
szczeń prywatno - prawnych, wskazał 
na potrzebę zaspokojenia tych należ- 
ności z tego okresu budżetowego, w 
którym one powstały. Dotyczyć to ma 
 FEERSTTAZAZEETWAA ZNACZ © TEZY OARS I PELI 


Pogoda w dniu dzisiejszym 
W” Polsce zachodniej i środkowej 
pogóda o zachmurzeniu niewielkim, 
na pozostałym obszarze kraju przes 
ważnie dość dużym. Skłonność do 
burz. Temperatura 25 st. Słabe wiatry 
z kierunków zmiennych. 


muszą być wypłacane regularnie 


Radom, 31. 7. (PAT) W czasie obec 
nie przeprowadzanej restauracji kos 
Ścioła -0.0. Bernardynów w Radomiu 
przy renowacji głównego ołtarza oka- 
zało się, że znajdujące się tam figury 
Chrystusa, Matki Boskiej i Św. Jana 
| omocżżeicnatancaj 


przede wszystkim Zaległości nie prze: 
kraczających kwot rocznego wynagro" 
dzenia oraz należności osób, których 
uposażenia miesięczne nie przekraczają | 
500 złotych. 


Radykalne zmiany w szkolnictwie 


włoskiej młodzieży rzemieślniczej 


Warszawa, 31. 7. („Echo“) Na | dla gospodarki krajowej, rząd faszy* 
stowski położył głównie nacisk na 
racjonalne zorganizowanie dopływu 
nowych sił do zawodów rzemieślni: 

czych. Z tego też względu- ustawa 

między innymi przewiduje wybór i 

przyjmowanie nowych terminatorów 

do nauki wyłącznie przez urzędowe 
biura pośrednictwa pracy. 

Terminatorzy będą musieli obo- 
wiązkowo uczęszczać na odpowied" 
nie -kursy zawodowe. 


specjalnym posiedzeniu itaiskiej Ra- 
dy Ministrów, na którym przewodni 
czył Mussolini, uchwalona zostala 
nowa ustawa, regulująca sprawy ter- 
minatorskie. Ustawa ta wprowadza 
radykalne zmiany w tradycyjnych 
stosunkach mistrzów z terminatora* 
mi, opartych dotychczas wyłącznie 
na umowach o charakterze prywat- 
no-prawnym. 

Z uwagi na kolosalne znaczenie 
kształcenia zawodowego młodzieży 


Mussolini ograniczył działalność „misjonar zy” 


Szkodliwa robota metodystów 


w dwusetną rocznicę sekty Wesiey'a . 


"Warszawa, 31. 7. („Echo“) Na 
ziemiach wschodnich wzrasta coraz 
bardziej - ruch  sekciarski. Najbar< 
dziej agresywną i planową działal- 
neść prowadzi kościół metodystycze 
ny, którego MWR i OP jeszcze nie 
uznało pod wziędem prawnym. 

W tym roku - 

METODYŚCI OBCHODZĄ 

200 LAT ZAŁOŻENIA SWE: 

i GO „KOSCIOŁA“ 
przez Johna Wesley'a, który począt: 
kowo działał wśród emigrantów z 
Herrnhut. 

w Stanach Zjednoczonych Póln. 
Ameryki zamieszkuje 10 milionów. 
metodystów (w tym znaczna część 
murzynów), w Anglii zaledwie 1 
milion, a najwięcej mają metodyści 
kolorowych wyznawców. Ogółem li 
czą około 

200 MILN. CZŁONKÓW. 
Jest to sekta pacyfistyczna, a w Pol- 
sce główną działalność rozwija 
wśród mniejszości narodowych, Cen 
trum znajduje się w Warszawie, 
gdzie na Placu Zbawiciela metody* 
ści posiadają wielką kamienicę, kas 
plicę, bibliotekę, stołownię dla ubo- 
gich i gdzie są wydawane dwa pisma: 
po polsku „Pielgrzym Polski“ (res 
daktor Kośmiderski i stały współ: 
pracownik Lechicki), oraz po biało: 
tusku 

„ŚWIETACZ CHRYSTOWĄ- 

JE NAWUKI* 
(Piotrowski— Białorusin). G 

Superintendentem ogólnym jest 
pastor Wahrieldt, a sprawami akcji 
białoruskiej i ukraińskiej kieruje pa- 
stor . Chambers, były sekretarz 
YMCA w czasie wojny, fanatyczny 
mełodysta. 

Ośrodkiem dla akcji wśród Niem» 
ców jest Bydgoszcz. W zborach me- 
todystycznych jest wielu Żydów, 

WE LWOWIE 


- Budowa pomnika ks. Kordeckiego 
: w Szczytnikach koło Kalisza 


Warszawa, 31, 7. (Tel. wł. — 1. r). 
Komitet budowy pomnika o. Augu- 
styna Kordeckiego w Szczytnikach ko- 
ło Kalisza, pod protektoratem Prymas 
sa Polski, prezesa Rady Ministrów i 
generała Zakonu oo. Paulinów, wyż, 
dał odezwę, w której wzywa społeczeń 
stwo do'składck pa pomnik, podkreśla 


jako kaznodzieja  metodystyczny 


winno być prawem wzbronione. Dal 
działa niejaki Czesław Lechicki, daw 


sze różniczkowanie wyznaniowe Kre 


ny stały współpracownik „Połaka | sów nie odpowiada zupełnie dzisiej 
Katolika“ i „Przeglądu Katolickie» | szej polityce zjednoczeniowej Państ- 
go“ oraz autor panegirycznych pu: | wa Jedynym -zapobiężeniem złu bys- 


blikacji o działalności w Polsce Za: 
konu OO Jezuitów. Lechicki 
PRZESZEDŁ PRZED RO- 
KIEM NA LUTERANIZM 
w zborze.ks. Banszla, ale pełni obo: 
wiązki pastora  metodystycznego. 
Tenże Lechicki pisuje obecnie do 
wszystkich pism ewangelickich róże 
nych odcieni i jest głównym agita- 
torem stworzenia stałego porozumie: 
nia między sekciarzami. 
TOLEROWANIE SEKT 
na obszarze naszego przygranicza po* 


loby wydanie prawa wzbraniającego 


czytów, organizowanie działalności 
MUSSOLINI JUŻ DAWNO 
OGRANICZYŁ DZÍAŁAL- 
NOŚĆ ANGLOSASKICH MI 
SIONARZY a 
i w metropolii i w Abisynii. Toleru: 
jac działalność sekt, zabrania jedy- 
nie cudzoziemcom prowadzenia agi- 
| tacji religijnej. 


Lord Runciman przyjedzie 3 sierpnia 


między rządem czeskim a Niemcami 


Praga, 31. 7. (PAT) Przyjazd for. | wobec projektów rządowych. Nas 
da Runcimana nastąpi ostatecznie | stępnie jak oczekują lord Runciman 
w dniu 3 sierpnia. Przede wszystkim | wystąpi z projektem co do dalszego 
przedstawiony mu będzie tekst | biegu rokowań. 
trzech projektów ustaw oraz memo+ 
randum stronnictwa Niemców su- 
deckich w przekładzie na język an- 
gielski. Następnie otrzyma on od 
rządu wyjaśnienia co do wszystkich 
punktów, które mogły by się wy- 
dawać niejasne. 

Lord Runciman nawiąże kontakt 
ze stronnictwem Niemców  sudec: 
kich. Rząd ograniczy się przy tym 
do udzielenia pewnych komentarzy 
do swych projektów ustaw, oraz do 
zajęcia stanowiska wobec memoran 
dum Niemców. sudeckich. 

Stronnictwo Niemców sudeckich 


Warszawa, 31. 7. (Tel, wł. — L r). 
Min. Spraw. Wewnętrznych - prowadzi 
w dalszym ciągu akcję zwalczania na: 
pływu do Polski uciążliwych cudzo- 
ziemców, głównie z terenu b. Austrii, 
przez osadzanie ich w miejscu odosob= 
nienia w Berezie Kartuskiej. 

Akcja ta, skierowana jest przeciw cu 


ma opatrzyć komentarzami swoje dzoziemcom którzy przybywają do Pol 
memorandum i zająć stanowisko ski w drodze nielegalnej, bądź po 
iza | Przybyciu legalnym, nie opuszczają 


granic Państwa Polskiego w terminie 
FEEWIEZTEREGZA 


luż czas pomyśleć o 


jąc, że historia postawiła o. Kordec 
kiego w rzędzie wodzów į bohaterów 
Polski, 

Odezwa podkreśla, że w 20-lecie od- 
zyskania Niepodległości w miejscu, w 
którym ujrzał światło dzienne wielki 
syn naszej jczyzny, powinien stanąć 
trwały i monumentalny jego pomnik, 


| 


obywatelom obcym wygłaszanie od- = 


politycznej, religijnej i społecznej, - 


są dzielem albo Wita Stwosza albo 
| jednego z jego uczniów. Š x 
Rewelacyjne- to odkrycie została 


| 


dokonane po zdjęciu z tych figyr pos 
trójnej powłoki farb i malatury, które _ 
nakładane w przeszłych  wiekąck ' 
nieudolnych domorosłych „mó 
* - zupelnie. zasłoniły kształty 
piekSSCh w czystym gotyckim stylu 


«wykonanych postaci. 


W. związku z dokonanym odkry: 
ciem bawili. w Radomiu prof, Walicki 
i dyrektor Muzeum Narodowego w 
Warszawie dr. Lorentz, Konserwicji 
figur dokonuje artysta rzeżbiarz p. 
Migdalski z Łodzi. 

EENES CEEE nace EG 


Pogrzeb ofiar 

. kałastrofy lotniczej 
Ciechanów, 31, 7. (PAT) W Ciechae 
mowie odbył się pogrzeb kpt. obser« 
Watora, Tadeusza Waliszewskiego, któ 
ry poniósł śmierć w czasie katastrofy 


-polskiego samolotu pod 'Czerniowca« 


nia ZA: 
Warszawa, 31, 7. (PAT) « Wczorał 
«rano po nabożeństwie żałobnym w ko 
Ściele Św. Józafata odbył się pogrzeb” 


"| na cmentarzu wojskowym na:Powsze 


kach Olimpiusza Nartowskiego, pilos 
ta komunikacyjnego; Zygmunta  Zae 
rzyckiego — radiooperatora radiowe: 
go i: Franciszka Panka — mechaniki - 
pokładowego, którzy zginęli w katas 
strofie polskiego samolotu pod Czer- ` 
śniowcami, 


Stałszowane listy 

Daladiera i Chamberleina 

31. 7, (PAT) Czynniki urzę: ` 
erdzają, że ogłoszony” przez 
dziennik  „Lidove Noviny“ 
tekst rzekomych listów wymienionych 
pomiędzy Daladier i Chamberlainem 
jest zwykłym falsyfikatem. = 


Protest na.. protesi 
Tokio, 31. 7. (PAT) Ministerstwo -— 
spraw- zagranicznych komunikuje, że 
wiceminister Horinuszi odrzucił pros -- 
test sowiecki dotyczący ostatnich wys - 
padków: na pograniczu ł zę swej stros 
ny wystosował protest do rządu sor 
=wieckiego. 


. Napad Arabów 
na- koine żydowską 
Jerozolima, 31. (PAT) Teroryści 


„arabscy dokonali ER na ZR) 


„Kroani* pod Haifą. - 

z patrolem wojskowym za 

Arabowię zostali zabici. 
Ubiegłej nocy nieznani sprawcy, | 

podpalili stację kolejową w Kafrjen* 

nis. 


„ Niefortunna podróż cudzoziemeów 
z Wiednia do... Berezy Kartuskiej 


posiadanego zezwolenia, zamierząłąc 
osiedlić się w Polsce za pomocą obcho 
dzenia wszelkich wydanych w tej spra ` 
wie zarządzeń, 

W wyniku tej akcji w -ostatnich 
dniach osadzeni zostali w miejscu ods 
osobnienia w Berezie Kartuskiej m. in. * 
przebywający w wojew. krakowskim 
inż. Leon Klahr i Henryk Dawid, któ” 
rzy przybyli do Polski w drodze niele 
galnej z Wiednia, 


FUTRZE! 


Firma S. FISCH 


posiada na składzie najmodniejsze wyroby FUTRZANE wykonane 
we własnych zakładach kuśnierskich w/g modeli na sezon 1938/39. 


Poleca też największy wybór skórek na futra i na obłożenie płaszczy, 
kostlumów | sukien po cenach bezkonkuren. I na dogodne warunki 


M 


Lwów, Hetmańska 24. 
» Filla: Legionów 25 


$ 
$ 
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CZESKI „STATUT“ 


© przededniu przyjazdu lorda Run- 
imana do Pragi i zapewne też pod 
wpływem tego przyjazdu — rząd cze: 
chosłowacki ogłosił tekst „statutu nas 
rodowościowego *, ujętego w 13 punk« 
tów. Dla wszelkiego jednak zabezpies 
czenia sobie swobody ruchów i celem 
otwarcia sobie jakby furtki na przys 
szłość, rząd praski ogłosił, że opubli: 
kowany tekst statutu narodowościowe: 

„nie obejmuje całości przewidywa: 
mych rozwiązań”, że „ostateczna redak- 
cja nie jest jeszcze ukończona”... Ma- 
my tu zatem do czynienia niejako z 
„balonem próbnym”, puszczonym w ate 
mosferę świadomie w tym celu tylko, 
by zorientować się we wrażeniu, jakie 
wywrze projekt „statutu“ zarówno 
wśród mniejszości narodowych Czecho 
słowacji — niemieckiej, słowackiej, wę: 
gierskiej, polskiej — jak i w sferach 
politycznych za granicą. Niewatpliwie 
też zamierzony cel został osiągnięty: 
opublikowany właśnie, a. frazmentarys 
czny i nieustalony definitywnie, , tekst 
„statutu“ stanowi temat bardzo oży: 
wionej debaty, w której. oczywiście 
prym dzierżą głosy, pochodzące z Su: 
detów.. Głosy — powiedzmy z góry— 
negatywnie odnoszące się do tonu i za» 
wartości tego „statutu“. 


Oczywiście i z naszego stanowiska, 
ze stanowiska zainteresowań losem blis 
sko dwustutysięcznej rzeszy rodaków 


` za Olzą, ta — jak oświadcza ;lord Has 


"tekst „statutu“ trzeba spoglądać 


lifax — „konieczność zmian w Czecho+ 
słowacji“ skupia w całej pełni. uwagę 
społeczeństwa i władz polskich. 


za Olzą 


Postulaty ludności polski 
zostały złożone premierowi Hodży. 
Sa to konkretne, realne postu- 
laty, ujęte w formę ścisłą į wyrażna — 
ito, właśnie odbiegające od ogólniko: 
wego, abstrakcyjnego tonu, jaki panuje 
w ogłoszonym właśnie tekście „statutu 
narodowościowego”, zatwierdzonego 
przez praską radę ministrów. 


i Czytamy w tym tekście szereg teos 
etycznych zasad, jak np, o „równości 
wszystkich obywateli“; o „ochronie nas 
rodowości”; o tym, że „dzieci nie mogą 
być wychowywane przez „osoby naro: 
dowości odmiennej. niż ich rodzice"; o 
powoływaniu urzędników. „głównie spo 
śród obywateli tej narodowości”, jaka 
dominuje na danym obszarze; o „jes 
dnakowym traktowaniu wszystkich na- 
rodowości proporcjonalnie do ich stas 
nu liczebnego” itd, itd, 


Pomijamy już zasadniczą kwestię, 
žeico do „stanu liczebnego* Polaków 
za Olzą panuje zasadnicza rozbieżność 
między naszymi ustaleniami a sztuczną 
i wykrętną „statystyką“ oficjalną władz 
czechosłowackich — że zatem trzebaby 
przedtem sprostować tę „statystykę" i 
sprowadzić ją do „rzeczywistej rzeczy* 
wistości”, jeśli obiecana w statucie „rów 
ność” i „proporcjonalność* miałaby 
wejść w praktykę życiową. $ 

Ale i z naszych względów na ten 
siem 
krytycznym, Bo i cóż z tego, na 
cierpliwym papierze zostaja spisane 
Piekne zasady, szczytne słowa — kieży 


z 20zletnich doświadczeń wi:my, jak 
daleka jest w Czechosłow; zoga od 
teorii do praktyki, kiedy w przekoś 
mujemy się, że żadna z umów. żadna 
z obietnic nie jest dotrzyn na.. Od 
pierwszych prób porozu! — jesz 
cze w zaraniu bytu państwowego 
wskrzeszonej Polski i Cz sji 


LWALIZY 
IN KUFER - SZAFA 
NECESERY 
Pudła na kapelusze 
po najniższych cenach 
MAGAZYN DLA NAJBARDZIEJ 
WYMAGAJĄCEJ KLIENTELI 


LE PROPST Lwów, pl. Mariacki 3 


telefon 215-85 3411 


„DZIENNIK POLSKI" penied: 


į jeszcze w r. 1919:ym, jeszcze w sprawie 
plebiscytu — po dzień dzisiejszy dos 
Świadczamy wciąż tego samego: słowa, 
padające z ust miarodajnych czynnie 
ków czeskich, pozostają pustosłowiem, 
aw Karwinie czy Jabłonkowie, w gmi+ 
nie polskiej powiatu cieszyńskiego czy 
kopalni powiatu  frysztackiego, nadai 
toczy się. walec - czechizacyjny, nadal 
panuje nacisk į samowola, nadal nasta- 


zamieszczamy list znanego i das 
brze lużonego działacza polskiego świa: 
ta. pracy, sen. R. P. Mariana Malinowskies 
gosWojtka. 

Senator M. Malinowski od wczesnej mios 
dości stanął w szeregach bojowników o 
wolność Polski i sprawiedliwość społeczną. 
Bierze udział w Organizacji Bojowej PPS. 


Kongresówce. 
z zesłania, by 
borcą. Jest w 
minister bez teki  wcha 
rządu polskiego w Luki 

Za pracę niepodlezł 


ową 
Kizyżem Virtuti Militari 


jest 

Niepodległości z mieczami. 

Po uzyskaniu / niepodległości pracuje 
czynnie aż do ostatnich chwil w robotnis 
czych związkach zawodowych, spełniając 
rolę czynnego orędownika ludzi pracy 
w Polsce, 


Do polskich mas pracujących! 

Obywatelki Robotnice i Obywatele 
Robotnicy! 

Zwracam się do Was wszystkich w 
SPRAWIE BARDZO W TEJ CHWI 
LI WAŻNEJ dla Waszej przyszłości 
i dla przyszłości Państwa Polskiego, w 
sprawie — ZJEDNOCZENIA SIĘ 
POLSKICH MAS PRACUJĄCYCH 
W JEDNĄ ORGANIZACJĘ ZAWO 
DOWĄ. 

Do zabrania głosu w.tej sprawie us 
poważnia mnie fakt, IŻ PONAD 40 
LAT pracowałem wśród Was i dla 
Was. Chcę zwrócić Wam wszystkim 
uwagę, że już nadszedł czas, aby pols 
scy robotnicy zdobyli się NA NO- 
WY, po wywalczeniu niepodległości 
czyn — CZYN ZJEDNOCZENIA 
WSZYSTKICH LUDZI PRACY W 
POLSCE W JEDEN POTĘŻNY 
"ZWIĄZEK ZAWODOWY DLA 
WALKI O LEPSZE JUTRO PAŃ- 
STWA POLSKIEGO I ROBOTNIKA 
W POLSCE. 

Szliście do tej pory przez wiele lat, 
RÓŻNYMI DROGAMI, POD RÓŻ; 
NYMI SZTANDARAMI I NAZWA 
MI z głębokim przekonaniem, że is 
dziecie po drodze dobrej i słusznej, I 
nie Waszą, lecz historii rzeczą będzie 


osądzić kto z Was i ile miał słuszno» į 


ści. 

Szliście różnymi drogami — aż w 
listopadzie 1918 roku spotkaliście się 
wsżyscy JAKO WOLNI OBYWA: 
TELE WE WŁASNEJ NIEPODLE= 
GŁEJ OJCZYŹNIE. 

Od tej pory w-clągu tych dwudzies 
stu lat dokonały się na całym świecie 
wielkie zmiany polityczne, gospodare 
cze i społeczne, w dalszym ciągu jes 


szcze ludzkość -dokonywa wielkich 
przemian w poszukiwaniu dróg do 
lepszej i sprawiedliwszej przyszłości. 


U nas w Polsce los polskich mas pra 
cujących zależny jest od tego, czy Pols 
ska jako państwo będzie mocna poli: 
tycznie, bogata gospodarczo, oraz spoz 
łecznie uporządkowana, czy też będzie 
krajem o wybujałym /partyjnictwie, 
krajem, gdzie przywódcy robotników 
więcej dbają o swoje korzyści partyje 
ne, niż o interes Narodu i Państwa. 

Wasz los jest ściśle i nierozerwalnie 
związany z dalszymi losami naszego 
Państwa. O ile Polska będzie potęże 
niejszą i bogatszą, o tyle Wam, dzies 
ciom j- wnukom Waszym w przyszło* 
ści będzie lepiej, 

Ale przyszła potęga i bogactwo Pol 
| ski zależne iest od tego, jak szybko 


na terenie Radomia. Organizuje PPS. w b. | 


ek, dnia 1 sierpnia 1938 r. 


wienie władz lokalnych i praza 
kich działaczy politycznych i sp. 
nych idzie w kierunku popierania 
wszystkiego, co jest wymierzone przez 
ciw Polsce jako państwu i przeciw na: 
szym rodakom za Olza. 
Doświadczenia, które czynimy stas 
le, na przestrzeni lat 20:tu do ostat< 
niej chwili, każą nam zachowywać uza* 
sadniony sceptycyzm wobec pięknych 


czes: 


dziś NARÓD POLSKI DOKONA 
KONSOLIDACJI, i jak szybko pol: 
skie masy pracujące zdadzą sobie spra 
wę z dzisiejszej rzeczywistoścj i zrozu 
mieją, że BEZ ZJEDNOCZENIA 
WSZYSTKICH ROBOINIKÓW W 
JEDNEJ ORGANIZACJI ZAWO» 
DOWEJ — NIE MA PLANOWEJ 
PRACY DLA PRZYSZŁOŚCI POL- 
SKI I LEPSZEGO JUTRA DLA POL 
SKICH MAS PRACUJĄCYCH, 

Naczelny Wódz Marszałek Śmigły 
Rydz postawił przed narodem wielkie 
zadanie do wykonania, 

Rzucił hasło konsolidacji į zjedno* 
czenia się społeczeństwa, jako pierw= 
szego warunku do „podciągnięcia Pol 
ski w zwyż”, 

NADESZŁY BOWIEM CZASY 
TAKIE, W KTÓRYCH KONIECZ: 
NOŚCIĄ JEST ABY CAŁY NA- 
RÓD, WSZYSTKIE WARSTWY 
SPOŁECZNE ZNALAZŁY WSPÓL= 
NY JĘZYK, BY WSPÓLNYM WY- 
SIŁKIEM ROZWIĄZAĆ SPRAWY 
MAJĄCE NA WZGLĘDZIE DO- 
BRO I POTĘGĘ PANSTWA POL: 
SKIEGO. 

Robotnicy polscy nieraz już dawali 
i ciągle jeszcze dają dowody tego, że 
sprawy Państwa Polskiego dobrze ros 
zumieją i że one leżą im bardzo na 
sercu. Dowodem tego, są przedstawia: 
jące się w poważnych sumach groszos 
we ich składki oraz nadliczbowe godzi 
ny pracy, poświęcone na sprzęt dla ar: 
mii, 

Dziś w Polsce konieczną jest rzeczą 
zjednoczenie się wszystkich robotni= 
ków w jednej wielkiej organizacji zas 
wodowej. Zjednoczenie to konieczne 
| jest zarówno dla Państwa Polskiego, 
jak i dla polskich mas pracujących, któ 
re dopiero przez złączenie się, w jedną 
organizację zawodową wezmą praktys 
cznie odpowiedni udział w dalszej bus 
dowie Polski. 

DOTYCHCZASOWE 
ORGANIZACYJNE, 
KOWANIE I PODZIELENIE 
RZESZ PRACUJĄCYCH NA SZE- 
REG ZWIĄZKÓW I ZWIĄZECZ= 
KÓW W DZISIEJSZYCH I PRZY- 
SZŁYCH CZASACH NIC LU» 
DZIOM PRACY W-POLSCE DO- 
BREGO NIE DA, GDYŻ SĄ TO 
FORMY I SPOSOBY JUŻ DAWNO 
PRZEŻYTE, NADAJĄCE SIĘ RA- 
CZEJ DO LAMUSA HISTORII, 
NIŻ DO NOWORODZĄCEJ SIĘ 
RZECZYWISTOŚCI. 

Od kilku miesięcy obserwuję, jak 
rzucone przez Naczelnego Wodza has 
sło konsolidacji Narodu, a na odcin= 
ku robotniczym wynikające z tego has 
sło zjednoczenia się wszystkich polskich 
robotników w jedną zawodówkę, jest 
przekręcane, fałszywie tłumaczone 
ludzi obłudnych i złośliwych, 
umiejących nowych, nadchodzą 
cych czasów, nie spostrzegających zbli 
żania się tej nowej, lepszej przyszło< 
ści, już NIE TYLKO DLA NAS PO: 
LAKÓW, ALE DLA CAŁEJ LUDZe 
KOŚCI. 

Polska w obecnych czasach MUSI 
BYĆ CZUJNĄ I MOCNĄ, MUSI 
BYĆ NA WSZYSTKO PRZYGOTO 
WANĄ. 

TEGO PRZYGOTOWANIA ZAŚ 
NA. WSZELKIE EWENTUALNO: 


FORMY 


ROZPROSZ: | 


słów, tak często używanych przez Pras 
gę, słów, w których pełno takich ters 
minów, jak „równość“, „równoupraws 
nienie“, „demokracja“, „proporcjonaje 
ność” itd, 

My od tych pięknych słów wolimy— 
czyny. I póki one nie nastąpią, będzies 
my się do najwznioślejszych „tekstów* 
statutowych odnosili z uzasadnionym , 

| sceptycyzmem.., B.S. 


LIST OTWARTY MALINOWSKIEGO- WOJTKA 


ŚCI DOKONAĆ MOŻNA JEDYNIE 
PRZEZ SKONSOLIDOWANIE SIĘ 
NARODU ORAZ ZJEDNOCZENIE 
SIĘ POLSKICH MAS PRACUJĄ? 
CYCH W JEDNĄ, PLANOWO 
ZORGANIZOWANĄ GROMADE, 

To też nie zważajcie na te wszyste 
kie głosy dzisiejszych opozycjonistów, 
ludzi dnia wczorajszego, gdy Was tus 
manią jakimiś nieuchwytnymi miražas 
mi „SOCJALISTYCZNEGO RAJU“, 

JASŁO ZJEDNOCZENIA SIĘ 
POLSKICH MAS PRACUJĄCYCH 
W JEDNEJ GROMADZIE, W JED: 
NEJ ORGANIZACJI ZAWODO: 
WEJ WBREW, ROBOCIE PARTYJ« 
NIKÓW W POLSCE ZWYCIĘŻY 
— BO ZWYCIĘŻYĆ MUSI. 

Aby Czyn robotników — CZYN 
ZJEDNOCZENIA SIĘ MÓGŁ 
SZYBCIEJ i łatwiej być dokonany — 
MACIE GOTOWĄ FORMĘ NO: 
WEJ ORGANIZACJI, w której 
ZNALEŻĆ SIĘ MOŻECIE WSZY» 
SCY NIEZALEŻNIE OD TEGO, 
JAKIMI DROGAMI I POD JAKI: 
MI SZTANDARAMI KTOŚ Z WAS 
DO DNIA WCZORAJSZEGO KRO 
CZYŁ. 

Nikt nikogo nie będzie pytał skąd 
przybył, albowiem GŁÓWNYM DLA 
NAS WSZYSTKICH ZADANIEM 
W TEJ CHWILI JEST PODANIE 
SOBIE DŁONI, ABY SOLIDAR- 
NYM WYSIŁKIEM I GROMADNĄ, 
ZJEDNOCZONĄ PRACĄ BUDO: 
WAĆ NOWE JUTRO POLSKI. 

ZJEDNOCZENIE POLSKICH 
ZWIĄZKÓW ZAWODOWYCH jest 
właśnie ta organizacją, przy pomocy 
której zjednoczyć się łatwo możecie, a 
ZJEDNOCZYĆ SIĘ WAM TRZEBA 
KONIECZNIE, 

Zwracam się w tej sprawie do Was 
— zwracam się dlatego, bo widzę, że 
GODZINA CZYNU WASZEGO 
WYBIŁA! 

Czynem tym będzie: ZJEDNOCZE 
NIE SIĘ POLSKICH MAS PRACU: 
JĄCYCH W JEDNEJ ZAWODÓW: 
GE. 

WSZELKIE  OCIĄGANIE SIĘ, 
WSZELKIE USIŁOWANIE UTRZY 
MANIA WAS, POLSKICH ROBOT 
NIKÓW NADAL W ROZDZIELE: 
NIU PRZYNIESIE SZKODY JUŻ 
NIE TYLKO WAM SAMYM, ALE I 
POLSCE, 

I dlatego zwracam Wam, Obywatel: 
ki Robotnice i Obywatele Robotnicy 
— uwagę NA KONIECZNOŚĆ jak 
najszybszego dokonania przez WAS 
CZYNU ZJEDNOCZENIA SIĘ 
ystkich, całej polskiej masy pras 
cującej W JEDNEJ WIELKIEJ ZA» 
'WODÓWCE: W ZJEDNOCZENIU 
POLSKICH ZWIĄZKÓW, ZAWO: 
DOWYCH. 

Jest to dziś, według mojego głębo: 
kiego zrozumienia najbardziej paląca 
potrzeba, moment, którego przeoczyć 
Wam bezkarnie nie wolno. 

DZIAŁAJCIE WIĘC WSZYSCY 
NA RZECZ ZJEDNOCZENIA! 

JEDNOCZCIE WASZE SZERE: 
GI! 

DOKONYWUJCIE TEGO, TAK 
WAŻNEGO DLA POLSKI I DLA 
WAS CZYNU! 

Warszawa, dnia 20 lipca 1938 r. 


_Malinowski Marian « Wojtek 
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DZIENNIK POLSKI" 


Litwa w kleszczach niemiecko - sowieckich 
' -Sowieckie macki i niemiecka agresywność 


Warszawa, 30. 7. (Tel. wł.) Lis 
tewskie ministerstwo rolnictwa o: 
trzymało zaproszenie od ludowego 
komisariatu rolnictwa ZSRR na zorź 
ganizowanie wycieczki agronomów i 
rolników litewskich do ZSRR. Szcze 
gólem charakterystycznym jest, że 
ludowy komisariat rolnictwa propos 
nuje Litwinom daleko posunięte u!- 
gi, które są równoznaczne nieomal 
że z całkowicie bezpłatnym przes 
jazdem i pobytem w ZSRR. Wedie 
ążących wersji wycieczka zostanie 
zorganizowana jeszcze w lecie br. 


Prasa litewska zwraca uwagę na 


Niemców, 


lak donosi jeden 
z dzienników kowieńskich. specjal- 
nie trudne stosunki wytworzyły się 
w fabrykach, w których pracują w 
charakterze majstrów czy inżynier 
rów specjaliści Niemcy. Podkreślae 
ja oni swe niemieckie pochodzenie i 
stosują wobec litewskich robotni- 
ków najrozmaitsze kany. Prasa 
litewska domaga e zmiany tych 
nastrojów. 


X. dnia 1 Ne 1958 r 


Nr. 20 


Venizelos redivivus 


Siostrzeniec Venizelosa dowódcą niefortunnego powstania 
na Krecie 


Ateny, 30. 7. (PAT) Donoszą tu z 
Krety. że GAZE tam rewolta, na 
czele której stanął niejaki Mitsotakis, 
siostrzeniec Venizolesa.  Mitsotakis 
na czele 50C ludzi obsadził m. Kaneą i 
miejscową radiostację. Urzędnicy na 
czele z gubernatorem, zaskoczeni wy 
buchem powstania, dostali się do niż: 
woli. 

Rząd wydał energiczne zarządzenia 
i wysłał kilka pułków na Kretę, 

Ateny, 30. 7. (PAT) W kołach rzą- 


Lwowsty legioniści założyli spółdzielnię kred. 


„Wiepodiegłość Gospodarcza 


WW piątek, dnia 29 lipca b. r. o goz 
dzinie |8-tej w lokalu Zarządu Os 
„kregu Zw. Legionistów Polskich we 
Lwowie (ul. Kopernika 42a) odbyło 
się zgromadzenie założycielskie Spółe 

lzielni Kredytowej z ogr. odp. we 
Lwowie p. n. „Niepodległość gospo» 
darcza*, Przewodniczył pos. Wojciee 
chowski, 

Na wstępie członek Komitetu Zaloz 
życielskiego p. Kwiatkowski, wyjaśnił 
statut Spółdzielni, której celem jest zaz 
kładanie nowych i wykupno z obcych 
rąk już istniejących placówek gospoż 
darczych. 

W pierwszym etapie swej działalno 
ści Spółdzielnia obejmie drobne ware 
Sztaty. 

Członkami Spóldzielni 


mogą być 


członkowie wszystkich organizacji i 
stowarzyszeń niepodległościowych w 
czterech województwach płd, = wschod 
nich. 

Z kolei członkowie = założyciele pod 
pisali deklaracje po czym w dalszej 
obrad uchwalono wysokość us 
działu na 50 zł, wpisowe na 2 zł. Ra: 
dę Nadzorczą wybrano w następują: 
cym składzie: 

Przewodni y — mjr, inż. Sanoje 
ca, zastępca — dr Nieświatowski, sta 
kretarz Baykowski, członkowie: dyr. 


Świetlik, dyr. Baranowski, dyr. dr Wa i 


gner, mjr. rez, Kreiter, mjr. Domoń, 
ławnik Zarz. Miasta Kozioł. 

Na zakończenie Zgromadzenie po 
stanowiło przystąpić do Związku 
Rewizyjnego Spółdzielni Rolniczych 


Ambasador Japonii na Wawelu 


Kraków, 30. 7. (PAT) Bawiący w 
Krakowie ambasador Japonii w Ware 
szawie p, Sakóh w tow. sekretarza p. 
Noguchi Yoshis udał się w dniu wczo 
ym przed południem na, Wawel, 
zie w, krypcie pod Wieżą Srebrnych 
Dzwońów oddał hołd pamięci Mare 
szałka Józefa Piłsudskiego, składając 
u Jego trumny wieniec z białych dalij 
Pyan POZREAEZOCZAZNCEZZA 


KINO 


i czerwonych róż, przepasany wstęgą 
o barwach narodowych Japonii z na» 
pisem: „Wielkiemu Marszałkowi Pole 
ski — Ambasador Cesarstwa Japonii“ 

Uroczystość w krypcie wawelskiej 
odbyła się w obecności przedstawici 
li władz z p, wicewojewodą krakow 
skim dr. Piotrem Małaszyńskim na 
czele. 


Od dziś przepiękna melodyjna, zabawna komedia: 


mu MUZYKA DLA CIEBIE 


W głównych rol.: 


400 kilometrów przez morze 


Magda SCHNEIDER i Hans SÓHNKER 


na wątłej łodzi ze skóry lwów morskich 


Nowy Jork, 30. 7. (PAT) Z Kotze- 
bue na Alasce donoszą, że znany us 
- czony i podróżnik, jezuita ks, Bers 
nard Hubbard, przybył tam, dokos 
nawszy niesłychanie Śmiałego przes 
jazdu przez cieśninę Beringa w łodzi, 
zbudowanej ze skór lwów morskich. 
Cieśnina jest w tym miejscu 400 km 
szeroka, Ojciec llubbard tę ryzys 
kowną podróż przez wody zawsze 
burzliwe odbył w towarzystwie 2»ch 
amerykańskich studentów uniwersyte: 
tu i sześciu Eskimosów. Celem wypra 
wy tej było udowodnienie, że w czas 
sach przedhistoryc: zńyćh . ludzie mogli 
w podobnych łodziach przepły 
Azji do Ameryki, oraz potwierdzenie 
teorii 'o pochodzeniu Eskimośów i In- 


Lord admiralicji brytyjskiej 
w portach bałtyckich 
Warszawa, 30. 7, (PAT) Pierwszy 
lord admiralicji brytyjskiej «Duff Coo: 
per odbędzie w ciągu sierpnia yach 
tem admiralicji „Enchanteresse'- pos 
do portów morza. Bałtyckiego. 
Pierwszy lord admiralicji odwiedzi 
kolejno Kilonię, Gdynię, Gdańsk, 

Helsinki Sztokholm i Kopeńhagę, 


dian od żółtej rasy azjatyckiej, która 
to teoria ostatnimi czasy -podawana 
była przez uczonych w watpliwość. 


| 
| 
| 
| 
| 
| 
| 
| 


i Zarobkowo-Gospodarczych w 
Warszawie przez Okręgowy Zwią: 
zek we Lwowie. 

Z kolei rozpoczęła obrady 
Nadzorcza, która powołała 
cję Spółdzielni w następującym skła 
dzie: kpt. rez. Kwiatkowski Stefan, 
mjr. s. s. Ziemba Juliusz, p. Wojtas 
1owicz Adolf, oraz zastępców: pp. 
s.s. inż. Skórski Stan. i dr Augu- 
styn Władysław. 

. 


Rada 
Dyrek= 


. . 
Wczorajsze zgromadzenie świad 
czy dobitnie, iż ci, którzy walczyli o 
niepodległość Polski, zdają sobie 
błęboko sprawę z wagi zagadnień 
gospodarczych, z ich roli dla rozwo» 
ju Narodu i Państwa i wraz z całym 
polskim społeczeństwem podejmują 
walkę o lep: jutro, o prawdziwą 
„„niepodległość gospodarcza. 
+ Przeto z cała radością należy po- 
witać inicjatywę Związku Legionie 
stów Polskich, którzy znów jak 
przed dwudziestu laty wraz z inny 
mi kombatantami, wstają na apel do 
wali tym razem na froncie go» 
spodarczym. 


dowych ostatnie wydarzenia na Kre 
cie są bagatelizowane. Do wypadków 
tych nie jest przywiązywane żadnę 
większe znaczenie. 

Korzystając z chwili gdy następą, 
wała zmiany warty, grupa żołnierzy, 
licząca około 400 ludzi, przedostąłą 
się do miasta Kanea, które zajęła, Wła 
dze rządowe wysłały niezwłocznie ną 
miejsce zajść oddziały arniii i marynąr 
ki oraz eskadrę lotniczą, które przy: 
wróciły bez żadnej trudności porzą: 
dek. 

Na całej wyspie Krecie panuje zy: 
pelny spokój. 


Polskie towary 
w Indiach 


"Warszawa, 30. 7. (Tel. wł.—1. 1) 
Na terenie Indii brytyjskich odbyły 
się trzy wystawy wzorów tówarów 
polskich. Pierwsza odbyła się w mię 
ście Amritsar w czasie od 19 do 2% 
kwietnia, druga w Cawanpore rów: 
nież w kwietniu, trzecia w maju w 
Kalkucie. Ta ostatnia dała zamór 
wień na 1.111 funtów. ę 


Przedstawiciele Syrii i Iraku 
pragną utworzyć jedno państut 
Jerozolima, 30. 7, (PAT) Dentstą 
z Bejrutu, że odbyła się tam nieofi: 
cjalna narada czołowych  osobistóści 
Syrii.i Iraku. Jak słychać, ma naradził 
tej omawiano możliwości utworżenia 
państwa związkowego, w skład które: 
go wesz łyby Irak j Syria. Po zakoż: 
iu obrad uczestnicy ich mieli zło: 
czołowym osobistościom  angitl- 
skim szczegółowe sprawozdanię. 
Podobno. też ze strony ..anżielskićj 
nie wysuwane są żadne sprzeciwy 
przeciwko takiemu rozwiązaniu sprae 
wy Iraku į Syrii. 


Zatrudnienie Polaków 


w Stoczni Gdańskiej 
Pierwsze rezultaty rokowań polsko-gdańskich 


Gdańsk, 30. 7. (ATE) Pierwszym 
realnym osiągnięciem rozmów go- 
spodarczych polsko-gdańskich, o% 
partych na deklaracji Senatu W, M. 
Gdańska o poszanowaniu praw Pel 
ski w Gdańsku niewatpliwie jest 
sprawa zatrudnienia personelu pol- 
skiego w stoczni gdańskiej. Mimo 
licznych polskich zamówień normal- 
na sprawa angażowania polskiego 
personelu w stoczni gdańskiej, do» 


Otwarcie wystawy przetworów owocowych 
Zw. Młodej Polski we Lwowie 


W dniu 29 bm, odbyło, się uroczy: 
ste otwarcie Wystawy Przetworów 
Owocowych, "będącej pokazem prac 
przeprowadzonego kursu przetworów 
owocowych dla członkiń Związku 
Młodej Polski, 

Otwarcia wystawy w zastępstwie 
kierownika dr. Z. Ryżewskiego doko- 
nał p. Zakrzews krótkim przemóż 
wieniem, witając przedstawicieli Obos 
nia Narodowego, Służby 


Z kolei kierowniczka kursu p, inż. 
M. Skoczyńska zaznajomiła zebranych 
gości z systemem przeprowadzania 
tychże kursów. s 

Po przemówieniu p. inż. Skoczyńe 
skiej oraz po przeprowadzonej lekcji 
poglądowej przez p, Iomaszewską z 
uczestniczkami kursu, zabrał głos dr. 
Jan Fedyk, który w imieniu Kierowe 
nictwa Okręgu podziękował kierow: 
iczkom kursu przeprowadzenie 


Młodych OZN, Ruchu Nar-Państw., | tegoż kursu jak również urządzenie 

Wydziąłu towego, przedstawi: | wystawy. 

cieli prasy oraz innych organizacyj Po części oficjalnej zebrani goście 

społeczno-politycznych. oglądali eksponaty wystawy. 
armeen 


Dziś w APOLLO na wesołe! Film reż. slynnege Gezy v. Belwary z ulubionym trzpistem ekranu 


ANNY ONDRA 


„SZALONA 
CLAUDETTE“ 


tychczas natrafiała na duże: trudńó« 
ści. Obecnie doszło dò porozumite 
nia, na podstawie którego 40 pres. 
wakujących lub nowoutworzenych 
stanowisk, obsadzanych będzie kąn* 


dydatami narodowości polskiej. Pat . 


za tym stocznia jest zobowiązana 
przyjmować co roku 23 uczni naro- 
dowości polskiej.  Przedstawianit 
kandydatów na te stanowiska odbv 
wać się będzie przez męża zaufania 
rządu polskiego, którym został mią* 
nowany radca Portu i Dróg Wód: 
nych w Gdańsku p. T. Smulkowski. 
WOZY FOTE EA 


Polki na kongresie . 
Międzynarodowej Rady Kobiet 
Warszawa, 50. 7. (Tel, wł, — 1l r)- 
Na Kongresie Rady Międzynarodowej 
Kobiet w Edynburgu w Sz kocji wyż 
brane zostały do władz kongresowyć 
m. in, 2 przedstawicielki Polski, a miż 
nowicie Janina Huberowa, przewodni: 
cząca komisji ekonomii domowej i 
Wanda Wojtowicz « Grabińska, wiees 
przewodnicząca komisji zagadnień MO 
ralnych. W prezydium Kongresu 24% 
siadła przew. Rady Narodowej Kos 
biet sen. Fleszarowa. 


OWA 
Pamiętaj 
codziennie 
"© F. . ©. a 
TANDE A 


20% 


„DZIENNIK POLSKI” KXN 


is, dnia 1 äge; 1958 r. 


śtr.3_. 


na szlaku powietrznym Bałtyk — Morze Czarne 


Poświęcenie obserwatorium astronomicznego na Pop lwanie 


Żabie, 30. 7. (PAT) Hucul. 
ma otrzymała wczoraj nowy wspa: 
miały gmach obserwatorium meteo- 
'rologicznosastronomicznego imienia 
Marszałka Polski Józefa Piłsudskie: 


zys 


Gmach przeznaczony jest do nau- 
kowych badań powiet! 
ków Rzplitej. Rozp 
dwoma laty, został przekazany Pań: 


stwowemu  Iistytutowi Meteorolo- 
gicznemu. [est to gmach monumen- 
talny, umieszczony na szczycie góry 


Pop Iwan na wysokości ponad 2000 
niezwykłym 
gór: 


mtr. a zbudowany z 
kunsztem architektonicznym z 
skiego kamienia, w 
stylu, doskonale 

z otoczeniem wysokogórskiego kra- 
jobraz 


Na uroczystość otwarcia przybyli: 


marsz. Senatu Al. Prystor, prez, Zas 
rządu głów. LOPP gen Berbec- 
ki, wicemin. komunikacji inż. Piae 
secki, wicewojewoda stanisławowski 
ji prezes stanisławowskiego okręgu 
LOPP dr Seydlitz, wiceprezes Aero 
Klubu Rzplitej sen. Rudowski, prez. 
Tow. Miłośników  Huculszczyzny 
Isen. gen. Zarzycki, przedstawiciele 
|centralnych władz LOPP, prezes 
Aeroklubu lwowskiego dyr. Okr. 
(Kolei Państw. we Lwowie pułk. 
(Grosser, starostowie kosowski Fia: 
la i Kołomyjski i w. in. W uroczy- 
słości wzięły też udział miejscowe 
władze i licznie przybyła ludność 
(huculska z wójtem Żabiego Szekiry 


| 


kiem na czele, w barwnych strojach 
regionalnych: 

U wejścia powitał przybyłych 
prez. zarządu gł. LOPP gen. Berbec 
ki, poczym kapelan LOPP ks. Pasz 
kowski w asyście księdza-probosz- 
cza z Żabiego, Bolesławskiego, do» 
konał poświęcenia gmachu i wygło* 
sił okolicznościowe przemówienie. 
Następnie zabrał głos gen. Berbec- 
ki, który scharakteryzował rozwój 
prac nad budową obserwatorium. 
Mówca podkreślił, że gmach obser- 
watorium  meteorologicznozastrono* 
micznego powstał na wyraźne polc- 
cenie Marszałka Piłsudskiego, któż 
rego imie ta placówka naukowa od- 
tąd będzie nosić 


ié. 


Przed wizytą szefa sztabu lotnictwa franc. 


w Berlinie 
Przypuszczenia berlińskiej prasy 


Berlin, 30. 7, (PAT) Zbliżająca się 
fewizyta gen, Vuillemin w Berlinie 
fbudzi w tutejszej prasie coraz większe 
(zainteresowanie. Prasa wyraża przy» 

puszczenie, że głównym zadaniem po» 
© bytu szefa sztabu lotnictwa francu- 

skiego będzie wybadanie przezeń w 
rozmowach bezpośrednich z marszał: 
lkiem Goeringiem gruntu dla możli: 
wošai zawarcia międzynarodowego 
porozumienia lotniczego, którego za- 
ROWER ZOK RAE 


Qddziały polskie 
w czeskim gimn. w Cieszynie 
Praga, 30. 7. (PAT) Na dzisiejszym 
fosiedzeniu rady ministrów postano« 
wiono utworzyć przy czeskim gimnas 
zjum w czeskim Cieszynie równoległy 
oddział polski, 


łożenia uzgodnione być miały w kon= 
ferencjach sztabów generalnych frans 
cuskiego i brytyjskiego. 


Po powitaniu obecnych j wyrażeniu 
podziękowania wszystkim, którzy 
przyczynili się do powstania tej pla- 
cówki, gen. Berbecki poprosił marsz. 
Prystora o otwarcie nowego gmachu 
nauki polskiej, 


W imieniu parlamentu 


zabrał głos marsz. Prystor, wyrażając 
wielkie zadowolenie z powodu znako- 
mitego rozwoju LOPP, która wybu* 


dowała nowy wspaniały przybytek 
służący sprawom Ojczyzny. Przemó+ 
wienie zakończył okrzykiem na cześć 
prezesa LOPP gen, Berbeckiego, 


W odpowiedzi gen. Berbecki wniósł 
okrzyk: Niech żyje Najjaśniejsza 
Rzeczpospolita Polska, Jej Prezydent 
Prof. Ignacy Mościcki i Wódz Naczel 
ny Armii Polskiej Marszałek Śmigły: 
Rydz! Okrzyk ten obecni wielokrot« 
nie z entuzjazmem podchwycili. 


Marsz. Prystor dokonał przecięcia wstęgi 


Po przecięciu przez marsz. Prystora 
wstęgi, uczestnicy uroczystości z p. 
marszałkiem i gen. Berbeckim na cze» 
le zwiedzili lokal i wyposażenie na: 
ukowe gmachu. Po wpisaniu się obece 
nych do księgi pamiątkowej, do zes 
branych w hallu obserwatorium prze: 
mówił wiceminister komunikacji 
Piasecki. 

Rozwój lotnictwa mówił min. 
Piasecki — bez dokładnego poznania 
ch warstw powietrza jest nie 
do pomyślenia. Dlatego też rozwój 
meteorologii musi iść w parze z rozs 
wojem lotnictwa, 


inż, 


Obserwatorium na Pop Iwanie speł 
niać będzie to zadanie przede wszyst- 
kim na odcinku polsko:rumuńskim — 
wielkiego szlaku lotniczego Baltyk— 
Morze Śródziemne. 

Przyjemnie mi j 


t podkreślić przy 
tej okazji, że placówka, której uroczy: 
stość otwarcia dzisiaj obchodzimy, po 
Wstała z inicjatywy LOPPu, stala 
zrealizowana Wysilkiem społeczeństwa 
zorganizowanego w tej instytucji. 
Zabierali jeszcze głos doc. Blaton, 


Wiedemann w Paryżu? 


Paryż, 30. 7. (PAT) W kołach dziennikarskich ł politycznych Paryża kurs 
sowały wczoraj bardzo szeroko pogłoski, które nadesły do Paryża via Lon= 


dyn, 


adiutant kanclerza Hitlera kpt. Wiedeman, którego bliski ponow 


ny przyjazd do Londynu, pomimo kilkakrotnych zaprzeczeń, w dalszym cią 


gu oczekiwany 


jest w kołach prasowych, przed przybyciem do Londynu 


zatrzyma się po drodze w Paryżu, — Ewentualna misja kpt. Wiedemana w 
kołach dziennikarskich Paryża komentowana jest jako zapowiedź wdrożenią 
rokowań o pakt lotniczy angielsko-—niemiecki. 


Paryż, 30, 7. (PAT) Agencja Havasa w związku z obiegającymi od wczos 
raj rozmaitymi pogłoskami stwierdza, że 'w, kolach miarodajnych nie zasta» 
nawiano się bynajmniej nad możliwością wizyty kpt. Wiedemanna w Pary 


żu. 


Pierwszy dzień zawodów konnych we Lwowie 


o mistrzostwo armii na rok 1938 


Lwów, 30. 7. (PAT) W piątek roze 
poczęły się we Lwowie trzydniowe 
rawody konne o mistrzostwo wojska 
na rok 1958. O godz. 6.45 rano przy: 
był na boisko Sokoła:Macierzy inspek 
tor armii gen. dyw. Kaz. Fabrycy, któ 
ry po odebraniu raportu od kierow 
nika zawodów gen. Kleeberga przes 
Szedł przed szwadronem honorowym, 
złożonym z oddziałów pedolskiej bry 
gady kawalerii Następnie przy d 
„ach hasła Wojska Polskiego i Hy 
nu państwowego podniesiona została 
laga państwowa jako znak Tozpoczę: 
čia zawodów. Defilada szwadronu hoz 


Norowego przed insp. armii gen. Fa- 
** brycym: zakończyła uroczystość inau 

gurację zawodów. 
a uroczystość otwarcia przybyli 


m. in. generalowie Anders, Korytow: 
» Abraham, płk, dypl. Brochw 
Lewiński, prezes Pol. Zw. Teżdzieckie« 
Bo, szef dep. kawalerii Skuratoticz, 
k. dypl. Morawski, oraz kilkunastu 
dowódców pułków kawalerii. 
W piątek w pierwszym dniu zawo* 


dów odbyła się t, zw. próba ujeżdżee 
nia na czworoboku i próba posłuszeńs 
stwa w skokach przez przeszkody. 
Do zawodów stanęło 70 zawodników. 
Warunki próby lego dnia zawodów 
je, ze względu na wysokie 
wymagania oraz panujący upał. Próba 
przerwą półgodzinną trwała 12 gos 
in. Wyniki l-go dnia zawodów są 
następujące: 

Zespołowo 1. miejsce zajęło Cene 
trum wyszkolenia kawalerii 1.156 pkt. 

Indywidualnie po 1. dni 
prowadzi por. Musz 
pkt, 2) por. Zbrowski í 
skich 96 pkt., 3) rtm. Za 
uł. wielkopolskich) 227 pkt. 4) por. 
Kiedacz (p. uł. poznańskich) 236 pkt., 
5) por. Jasiński (p. uł, lubelskich) 259 
pkt, 6) por. Najgro 3 
pkt, 7) por. Rozałowsk 
znańskich), 8) por. Będkowski (p. uł. 
podolskich), 9) por. Borzdziłowski 
(p. uł jazłowieckich), 10) rtm. Cyn 
goff (CKW). 

W sobote drugi dzień zawodów o 


zki (pulk 


godz. 6 rano w programie próba wyż 
trzymałości na polach Krzywczyc pod 
Lwowem 

[sm 


Urlopy iemie odradzają organizm, í 
wyczerpany pracą całego roku 4 


Urlopy letnie, to najlepszy 
okres do zwalczenia po- 
wodów początkowego ły- 
sienia, przy pomocy 


dyr. PIM w Warszawie,. kierownik 
obserwatorium meteorologiczno = astro 
nómicznego na Pop Iwanie mgr. Mie 
dowicz oraz prof, Uniw. J.P. w Ware 
szawie Kamiencki, po czym odbylo 
się uroczyste przekazanie nowej pla: 
cówki naukowej kierownikowi obsers 
watorium. 

Po uroczystości odbył się wspólny 
obiad, po którym zaproszeni goście 
konno zjechali ze szczytu Pop Iwana 
i udali się z powrotem do Żabiego. 


Z dniem dzisiejszym obserwator 
rium obejmuje stałą służbę i będzie 
zasilać P.I.M. oraz lotnictwo zarówno 
cywilne jak i wojskowe w informacje, 
zdobyte na podstawie przeprowadza» 
nych badań. 


Kontakt obserwatorium ze Światem 
na razie odbywa się drogą radiotele- 
foniczną ze Stanisławowem, za które 
go pośrednictwem wszelkie wiadomo< 
Ści stamtąd przekazywane są do cene 
trali į innych ośrodków badań meteor 
zologicznych. 


Na zakończenie podkreślić trzeba 
pomoc, jaką miejscowa ludność hus 
culską okazywała w czasie budowy 


obserwatorium na Pop Twanie. 


Walka straży sowieckiej 
z oddziałami japońskimi 
Nagłe zaostrzenie konfliktu 
na Dalekim Wschodzie 
Moskwa, 30. 7. (PAT) Biuletyn pra 
sowy ludowego komisariatu spraw zas 
granicznych podał wczoraj ` następują 
cy komunikat: 
Dnia 29 bm. o godz. 16 na północ 
od wzgórza koło jeziora Chasan, co 
do którego, jak wiadomo, rząd japoń 


i ski zgłosi] niedawno nieuzasadnione 


pretensje, dwa oddziały japońsko+man 
dżurskie przekroczyły granicę sowiece 
ką usiłowały zająć wzgórze, znajdu 
jące się w odległości dwóch kilo- 
metrów na północ od wzgórza kolo 
jeziora Chasan, Straż graniczna sos 
wiecką wyparła te oddziały z teryto 
rium sowieckiego, Po obu stronach 
są zabici į ranni, 


KOBIETA I DOM 
Polki na Międzynar. Kongresie 


W dysbusgu, z okazji odbywające: 
go się tam wielkiego Kongresu Rady 
Międzynarodowej Kobiet, 


z jubileuszem 50-lecia istnienia tej ors | 


ganizacji Światowej, przebywała dele: 
gacja polska: senatorka dr Regina Flee 
szarowa, Janina Huberowa, Wanda 
Ładzina, Wanda Kwiecińska, Stanisła: 
wa Paleolog, Janina Rowińska, dr 
Maria Skokowska:Rudolf i Wanda 
WoytowiczeGrabińska, 

Uczestniczki polskiej delegacji brały 
żywy udział w obradach komisyjnych 
zabierając głos przy omawianiu pos 
szczególnych zagadnień. Pani Rowiń: 


ska np. w Komisji spraw migracyjnych 


przemawiała na temat opieki nad ubos 
gimi cudzoziemcami oraz przygotowa: 
niu kobiet do osadnictwa. W Komisji 
spraw. politycznych wielkie zaintereso« 
wanie wzbudził niedawny Kongres Pra 
cy Społeczno-Obywatelskiej Polek i jes 
go wyniki, Polskie przedstawicielki u» 
czestniczyły też w Komisji spraw filmos 
wych, prasowych, radiowych. 

W Komisji Zdrowia Publicznego p 
dr Skokowska-Rudolf poinformowaia 
Kongres o utworzeniu kobiecego Komis 
tetu, Aprowizacyjnego i o działalności 
Polek w dziedzinie żywienia. W Ko: 
misji opieki nad dzieckiem była mowa 
o polskiej akcji w tej dziedzinie, zwła» 
szczą © żłobkach i stacjach opieki nad 
matką i dzieckiem, Komisja prawna 07 
raz zagadnień _ moralnych wysłuchała 
przemówienia ` p. Woytowicz£Grabiń: 
skiej-na temat metod wychowawczych 
dla nieletnich zagrożonych moralnie, 
oraz o0. polskich projektach ustaw o 
zwalczaniu nierządu į chorób wenerycze 
nych, a na posiedzeniu plenarnym przy 
jęto raport p, Huberowej w sprawie ©r+ 
ganizacji gospodarstwa domowego, 


Wniosek. delegacji polskiej o utworze 
nie nowej Komisji Ekonomii Domowej 
został uchwalony. 


_Słoje, słoiczki... 


Sezon konserw owocowych na zimę 
w całej pełni. Różne są przyzwyczajee 
nia, różne wymagania, różne gusta w 
różnych domach, Jeżeli chodzi o zdro+ 
we.oedżywianie rodziny to mniej stod- 
kie, a 'bardziej owocowe jam'y należy 
używać zamiast konfitur, kompoty w 
dużej mierze mogą zastąpić świeże os 
wace, a  marmelady przydają się 
na drugie śniadania do szkoły 
i na podwieczorki. Konfitury w sye 
topie i galarety -są bardziej res 
prezentacyjne, zresztą galareta porzes 
czkowa jest w dobrej kuchni tak po- 
trzebna do sosów i legumin, że bez niej 
się obejść nie sposób, Z sokówssyro« 
pów niezbędny jest malinowy i porze< 
czkowy, 

Łatwiej jest, jeżeli nie rozstrzygnąć 
kwestii naczyń, to przynajmniej podać 
wskazówki pewne co do zalet i wad roz 
maitych słoi i konserwatorów. 

Do kompotów w większych ilościach 
najlepsze są  konserwatory systemu 
WWeck'a, powtarzam systemu a nie kos 
nićcznie firmy, gdyż mamy kilka firm 
krajowych wyrabiających takie słoje i 
wszystkie mają towar dobry. Zaletą 
kompotów robionych w takich słojach 
jest zachowanie kształtu, aromatu a do 
piwnego stopnia i koloru owocu, Waz 
da to że chociaż słoje staniały, jednak 
nabycie większej ich ilości jest wydat= 
kiem poważnym, Przy mniej licznych 
rodzinach radzę robić kompoty w ma» 
łych, staroświeckich kompotierkach i 
EOG jeszcze gorące zalewać 
pechem.. Zalewanie to wymaga pewnej 
wprawy, bo chodzi o użycie niedużej 
ilości pechu a szczelne nim pokrycie 
konserwy. Jest to najtańszy sposób 
przechowywania kompotów. 


e—a 


Kobiet w Edynburgu 


Prasa edynburska żywo interwiewowa | 


ła nasze delegatki. Oświadczenie p. dr 


związanego « Skokowskiej: „Polka nie żąda praw dle 


siebie — już je otrzymała — żąda obv- 
wiązków*, jako niezwykle sensacyjne, 
cytuje pismo „The Scotsman“ z 14 VII. 

Powszechne zainteresowanie 
dzała osoba p. St. Paleolog, komisarza 
polskiej policji, którą zasypywano py: 
taniami o kobiecą policję mundurową. 


Pyjasmmy zawsze modne 


Pyjamy letnie jedwabne, 


ZEE 
Angielska armia Kobieca 
y, ister wojny sir Hore | 1925 przyjęta zostala w charak: 


Belisha zapowiedział w Izbie 


powołana do życia w tym celu wyszko- 
lić ma w najbliższym czasie pół tmilio+ 
na dziewcząt i kobiet w wieku od 17 do 
65 roku życia. Ma ona głównie na celu 
wyszkolenie Angielek w kierunku os 
brony kraju przed wrogiem na tyłach 
armii. Żeńska Służba Ochotnicza, gdyż 
tak się nazywa powstała niedawno or 
ganizacja główną kwaterę posiada w 


Londynie. Na jej czele stanęła lady 
Reading, wdowa po byłym wicekrólu 
Indii. 


Kariera lady Reading jest niezwykła. 


Pracę rozpoczęła jako stenotypistka w 
kancelarii sławnego adwokata londyń: 
skiego Montague, 


Piękne włosy 


W dzisiejszych czasach włosy nie mo 
ga być bezkarnie wystawione na dzia: 
łanie słońca, wiatru i morskiej wody, 
ponieważ przy obecnym stanie rozwoju 
bigieny i potrzeb współczesnej fryzury, 
nasze włosy stale podlegają cudaczne: 
mu układaniu, myciu, ondulacji, Obec- 
nie, jeśli włosy mają być dobrze ułożo: 


ne, muszą być całkowicie odtłuszczone. 
włos 


Pierwotna kobieta nigdy Bibig 
sów nie myła, chodzi 
tą głową, gdyż włosy jej były w w stanie 
takiego natlu 
rodzaj pancerza ochronnego. Dziś pr 
częste inycie pozbawiamy nasze włos 
naturalnej ochrony, ia jest tłuszcz 
Dlatego podczas wakacji nasze włosy 
nie chronione kapeluszem, poddane bę- 
dą bezpeśredniemu działaniu słoń 
wiatru į niepogody. Wysychają, nisze 
się, kruszeją, łamią. 

Celem wzmocnienia naszych włosów 
winniśmy nacierać je bardzo często oji- 


l Wa, a nawet myć w oliwie, Kąpiel taka 


i czynex 
wzbu: | 


| 


przybrane Białą pika, 
wstawką i guziczkami. 


Gmin | te 
stworzenie armii kobiecej, Organizacja- 


Ga 1538 


- Dziecięca garderoba 
na wywczasach letnich 


'yprawka dla dziecka, udającego “ię 
na wywczasy letnie powinna się skła: 
dać mniej więcej z następujących 
garderoby: dwa lub trzy kostiumy Hy 
kotowe, tak zwane „pajacy 
praktyczne, estetyczne, które podłużają 
optycznie nóżki, Takie pajacyki równie 
są dobre dla chłopców, jak į dla dziew= 


Poza tym parę sukienek z kretoniku, 
lub taniege muślinu batdzo barwnego 
w kwiatki, muszki, rzuciki,, koniecznie 
na tle jasrym. Krój: karczek odcinany, 
od karczka luźno poszerzające się ku 


stebnowaniem w kelte materialu, 


prywatnej. sekretarki —lorda=Rea 
ding i wyjechała do Delhi. Znajomość 
języków, prawa, inteligencja i duża sa» 
modzielność w pracy przyczyniły się do 
tego, że po powrocie do Anglii lord 
Reading mianował ją kierowniczką swo 
jej kancelarii. W. r. 1930 umarla żona 
lorda Reading i mimo, że był to wiel- 
ki cios dla 70-letniego starca, niemniej 
w rok później poślubił on swoją sekres 
tarkę. 

W r. 1935 lord zmarł a jego druga 
żona poświęciła swoje zdolności pracy 
społecznej, 

Stanowisko „szefa sztabu" - Żeńskiej 
Służby Ochotniczej zawdzięcza więc 
lady Reading swym BEZ nieprzes 
ciętnym = o: j 


winna trwać 20-30 minut. Należy nas 
kładać włosy oliwą gorącą i przykryć 
głowę dwoma ręcznikami, z których jes 
den uprzednio zanurzamy we wrzącej 
wodzie, a drugi jest suchy. Oliwa staje 
się wtedy bardziej płynna i lepiej -przez 
nika. włosy, Następnie włosy zmywamy 
gorącą wodą i w ten sposób usuwamy 
nadmiar tłuszczu. Zabieg taki jest kos 
nieczny, jeśli pani pragnie, . by włosy 
jej układały się w piękną fryzurę, 


"lub dzi 


dołowi i kończące się na jakieś dwa cer 
tymetry powyżej kolanka, Na dnie 
chłodniejsze sukienka z taniej wełny w 
kratę, do niej kołnierzyk zwiazany na - 
dużą kokardę, takiego samego kolori 


„co pasek .kokarda we wlosach. Plasze 


czyk w kolorze przeważ ającym w mates 
riale szkockim. 

Dla chlopczyków odpowiednie są 
krótkie spodenki, szerokie, rodzaj shore 
tów w kolorze.piaskowym a do nich bia 
łe lub jasne bluzki-koszułki, przypinae 
ne na guzik, Ubranko ze szkockiegą 
materialu nadaje się równi. 
i dla chłopców. od lat trzech do ośmiu 
iewięciu nawet. Kołnierzyk „bee 
Be" i duża kokarda przydaje im wdzięe 
ku. 

Kokieteryjnie wyglądają te malie. 
stworzonka. w pidżamach: długie spos 
denki nadają im dziwnie poważnozzas 
bawny wygląd — lecz w zasadzie 


DAMSKIE i MĘSKIE 
modernizacja, przeróbki 
najgustowniej wykonuje 
Magazyn i Pracownia Putar 
KAROŁ SCHURER 


Lwów, Senatorska 11ą 
2013 telefon 269 56 


AZREĘNUSZZEDSZEDENNNANENES 
jątkowych okazjach; natomiast mikros 
skopijne „slipy“ z płótna į da -nich w 
dnie chłodniejsze, szczególniej nad mos - 
rzem, marynarskie bluzeczki w odymiebe „` 
nym, lecz harmonizującym kolorze; wy 
glądaja bardzo ładnie. Zgrabne sandał- 
najbardziej przewiewne bardzo . 
praktycznie obuwają i chronią nogi. - 

` Naturalnie, gdy „mamusia* rozpos 
rządza dowolnymi środkami * materiale 
mymi, do takiej „standard“ wyprawki 


"dodać--można jeszcze strojne sukienki, 
"jedną białą, 
*siene 


calą z ‘puszystych walèns 
k, drugą z organdi W pastelowych. 
kolorach, lub zdobną w malutkie stylos. 
we bukieciki, trzecią z- białej piki zeskó:” 
>askiem, przewleczonym wta: 
Jü przez koatrafałdy i itdi 
Dla chłopców znów nieśmiertelny 
marynarski ` komplet: dlugie- biae 
le spodnie, granatowa .marynarska 
bluzka z dużym kołnierzem ~, ma 
paradę” * * wygląda zawsze bare 7 
dzo dobrze, może być również toś w ro“ 
'dzaju fantazyjnego „smokingu“, -ciemie ` 
ne, krótkie majteczki, z bolerkiem;'a da 
-teg koszulka jedwabna, rówskież cała 


"ze wstawek lub koroneczek. 


Zurnale 


Kroje 
„Wzory. 
MALE, 


R. „LANDAU 


Lwów, Czarnieckiego 3 
onan . 


W PORZE LETNIEJ JEDZMY KIELBASĘ i 
*. GOTOWANA - 


W okresie gorących dni najlepiej jeść 
kiełbasę gotowaną. Podajemy, prosty spos 
sób gotowania, surowej kiełbasy. Kiełbasę 
Sa. SŁ włożyć do małej ilości wrzą 
cej wody i ge jłować przez 20—30 min, w na 
czyniu przykrytym. Wędzoną kiełbasę gò- 
tujemy krócej niż. surową. Pó ugotowaniu 
można smażyć kiełbasę na RENE Hu 
zcżu, licząc ha 50 kiełbasy 4 dkg tlus 
szczu. Smażyć z obydwu stron aż do ztus 
mienienia. 


Wielka posezonowa sprzedaż. 


PŁASZCZY, KOSTIUMÓW, 
+ SUKIEŃ DAMSKICH we firmie 


Lwów, piac HALICKI 12a, 


„FEMINA“ 


L p: (róg: ulicy Batorego) 


Płaszcze ang. cena norm: zł. 45—, 55—, 70'— obecnie 28—, 40—, 45— 
Płaszcze franc. „Bouclé“ wysort. cena norm. zł. 75—- — obecnie zł. 18— 


Suknie wełniane od zł. 15, kwieciste wys 
a A + ;12—,.15—, 


zł. A, — obicia zł, 10— 
3418 


Przegląd prasy 


Na sprowadzenie prochów Stanisława Augusta — 


„DZIENNIK: POLSKI“ poniedziałe 


dnia 1 sierpnia 1938 r. 


Junackie hufce pracy 


(4 SPROWADZENIE PROCHÓW, 
STANISŁAWA AUGUSTA 


W zupełnej ciszy, niemal w tajemni* 

odbyło się sprowadzenie z Rosji 
zwłok Stanisława Augusta i pochowa- 
nie ich w rodzinnym Wołczynie. Krót: 
ka wiadomość podana przez Pol. Ag. 
Telegraficzną — i koniec, Nie sądzimy. 
aby takie załatwienie tego „kawalka“ 
rewindykacyjnego było właściwe, Ostat 
ni król Polski był postacią tragiczną, 


bo wypadło mu żyć i działać w okresie 
tragicznym dla narodu, Cokolwiek mos 
naby jednak zarzucić Stanisławowi 


Augustowi — mało który monarcha 
polski oddziałał tak silnie na swoją 
epokę, aby ją nazwano jego mianem. 
Ostatni król stworzył „epokę Stanisla» 
wowską”, której rozmach i płodność 
były walnym dowodem odrodzenia nas 
sodowego. 


Dobrze się stało, iż doczesne szczątki 
Stanislawa Augusta wróciły nareszcie 
do Ojczyzny, ale opieszałość tych, któ: 
rzy przeprowadzali Traktat Ryski i 
wstydliwość cichego złożenia prochów 
Poniatowskiego w Wołczynie — budzi 
przykre refleksje. O° sprowadzeniu 
zwłok Stanisława Augusta pisze „III. 
Kurier Codzienny”: 

Z uczuciem szczerej ulgi szerokie sfery 
społeczeństwa polskiego dowiedziały się 
wczoraj, że zwłoki króla Stanisława Augus 
sta wróciły do Polski. 

Krótka ta, w tej chwili nieoczekiwana 
wiadomość, kładzi 
mu uczuciu, jakie świadomie czy podėwias 
ogarniało wszystkich współczesnych 
w. ilekroć razy rozmowy ich czy 
myśli krążyły około osoby ostatniego króla 
polskiezo 1 pośmiertnych jego losów. 

"W dalszym ciągu pisze „I: K, C“: 

1 Polska, ta sama Polska, która oparta o 
słuszne swoje prawa, w traktacie pokojos 
wym z bolszewikmi wyraźnie zastrzeżone, 
tewindykowała wszystkie te gobeliny. į ars 
rasy, monogramem Stanisława Augusta os 
zmaczone, ta sama Polska milcząco toleros 


"A MOZE... 


„Ten człowiek drażni mnie wytrwale 
I systematycznie, Nie potrafi powjes 
dzieć zdania, w którym nie znajdowae 
loby się słowo „ale“, I, naturalnie, pos 
nieważ ten człowiek jest polskim in: 
telizentem, przed „ale“. znajduje por 
mieszczenie wykaz państw zachodnioe 
europejskich, a po „ale* słowo Pol- 
ska, w Polsce, z Polską... 

'— Tak, tak, Niemcy..ale Polska... 
.— Tak, tak, w Anglii.. ale w Pol- 
YE... 

„Już raz powiedziałam mu: 

— Tak, w gębie... ale w glowie.. — 
to. mniej więcej znaczy: „w gębie ma 
pan język ale w głowie siano!“ 

Ostatnio ten facet przyszedł do 
mnie z pretensjami: ` 
` — Jak można pisać o tym, żeby inter 
ligenci mieli po troje i czworo dzieci, 
gdy zna się dobrze warunki... 

— Warunki finansowe? Właśnie, 
całkiem nie złe... 

= Nie, nie o to mi chodzi — faceta 
Nie zajmuje absolutnie strona finanso+ 
Wa tej imprezy populacyjnej o której 
pisałam w jednej z migawek, Facet ma 
„Sprawy wyższe“ w oku. — Mnie 
chódzi o warunki wychowawcze w 
Polsce, 2 

— Znaczy? 

— W Anglii można wychowywać 
dzieci ale w Polsce nie, 

— Cóż to, czy nie ma w Polsce mae 
mek? Ę 

"— Są, ale... 

— Mleko mają zwarzone? 

— Nie, ale... i 

— Francuskich i niemieckich bon nie 
ma w Polsce? 

= Są; ale szybko się pólonizują, 

— A to dopiero nieszczęście, ha! A 
może szkół w Polsce nie ma? 


wała» poniewierkę resztki 
szczątków tego samego króla. 

Gdy kilkanaście lat temu doszła do nas 
wieść o tej prawdzie, tak bolesnej i tak uż 
pokarzającej, nie dla dawnego, zmarłego 
już króla Polski, ale dla dzisiejszej żywej 
Polski, nikt, dosłownie nikt nie ujął się za 
tym zbezczeszczonym majestatem, nie ZĘ 
dał od rządu polskiego zedsięwzięcia 
wszystkich możliwych kroków celem wy 
dostania tych zwłok z pod władzy barbas 
rzyńców i godnego pochowania ich na pole 
skiej -ziemi. 

Gdy się o tym po cichu mówiło, zaraz 
odzywały się głosy, duszące dalszą dysku: 
sję, Jakto, chcecie sprowadzić do Polski 
zwłoki tego, który Polskę zzprzepaścił, któż 
ry imię Polski wobe: jej wrogów sponies 
wierał? 


śmiertelnych 


Nie tutaj miejsce na przeprowadzanie cas 


tconnie uświadomiona 
wielu punktów tego 


już niemal 


w 
krytyka historyczna 
oskarżenia uwolniła już Stanisława Augusta. 


JUNACKIE HUFCE PRACY 


„Polska Zbrojna" 
młodzieży szkolnej 
cach pracy: 

Z tym światem młódzieży,  wyrwanej 
nędzy bezrobocia, przymusowego włóczę: 
gostwa i żebractwa, z rozpaczy, iż jest się 


pisze o udziale 
w junackich hufe 


Ę | nawzajem. 


niepotrzebnym, ze światem młodzieży od< 
rodzonej przez pracę, ujętej w karby dy: 
scypliny, zespolonej silnym: węzłami kolc- 
żeństwa, powodującego, iż nawet prawdzi: 
wy trud w pocie czoł: ciężką łopatą w 
ręku, nie wydaje się ki — zetknęła E 


u 


którz 
j, a po ty: 

y przygotowy= 
do swych przyszłych 
ieli, lekarzy, latem 


tego roku w obozach JHP. zetknęli się ze 
światem tych, dla których przecicż będą 
mieli pracować w przyszłości. Stanęli po 


żołniersku ramię w ramię, do tej samej robos 
ty z tymi, których kiedyś, jako robotników 
ujmą w ramy wielkiej pracy twórczej, któ 
rych uczyć będą, gdy  zajd: 
trzeba, leczyć, a — gdy wybije godzina 
przeznaczeń ojczyzny, poprowadzą ze 504 
ba, jako żołnierzy na pole zwycięstw. 


Jestrzeczą pewną, iż nic tak nie łączy, nie 
zbliża, nie wiąże we wspomnieniu na długie 
lata, jak praca wspólna. Te krótkie tygodnie 
letnie, spędzone wspólnie przez maturzystów 
i junaków pod skwarem słońca, z łopatą 
w dłoni, nauczyły ich wzajemnego szacun: 
ku, przekonały o wartości jednych i drus 
gich nawzajem, usunęły mur między tzw. 
„inteligsntem" a „robotnikiem" na zas 
wsze. Junacy z cenzusem“ i bez w szkole 
pracy nauczyli się siebie cenić i szanować 


Zint.) 


Olbrzymią rozbudową dróg 


rozpoczęli Niemcy w Austrii 


Jedną z pierwszych prac inwesty: 
cyjnych, rozpoczętych przez Niemcy 
w Austrii, jest rozbudowa dróg, pode 


jęta w pierwszym rzędzie dla celów 
strategicznych. 
Zapotrzebowanie robotników do 


prac drogowych jest tak wielkie, że 
daje się dotkliwie odczuć brak rąk 
roboczych przy pracach rolnych, jak- 
kolwiek nie wszyscy bezrobotni zos 
stali zatrudnieni, 
Sprawozdania pó: 


MATOŁEK 


l Są, ale złe. > 

— Aż tak ostro? 

Więc on, ten facet, od razu do mnie 
z Jędrzejewiczami, Że niby Jędrzeje: 
wicze, jędrzejewiczeniada, jędrzejewi= 
czostwo, I tak przez dobrą godzinę 
nuci; Oj, Jędrzeju, Jędrzeju! Zaczyna 
mnie ogarniać panika, 
drzeju!* A cóż on tak znowu w kółko 
rataja.. Wariat może? Więc mówię, 
żeby go uspokoić. 

— Rzeczywiście, 

To go tak rozochociło, że całkiem 
zrobił się wylewny, niczym  rynsztok 
lwowski na wiosnę. 

— Dobrze to mówić: miej czworo 
dzieci bo to i-dwoje przyjemność i o+ 
bowiązek państwowy, Ale że tych 
czworo dzieci nie można u nas z po: 
wodu braku odpowiednich szkół wy« 
chować — to o tym cicho — sza, Petis 
tem, na ostatniej stronie podaje się do 
publicznej wiadomości, że tylko część 
młodzieży zgłaszającej się do szkół śre 
dnich może być przyjęta. Bo szkół nie 
ma. 

— Zrobi się! 

— Pewnie że się zrobi, ale mnie nie 
o-to chodzi — i facet wydął policzki, 
że niby jemu nie o takie drobnostki a 
tylko o ważne sprawy chodzi. — Pro- 
szę zważyć bowiem, że u nas nie ma 
szkół specjalnych. 

Więc ja mu zaraz, że się myli, że są,że 
właśnie jest nowy podziała coza tym 
idzie są szkoły matematyczne, humanis 


ólnych gau: 


? 


styczne, przyrodnicze, pedagogiczne, 
techniczne, zawodowe.. On, mądrze 
kiwa głową, że niby wie — a po tym: 


— Mnienie o to chodzi. Mnie chodzi 


o. naprawdę specjalne szkoły! Spe 
<galnel Takie jak Kolegia ansielskie, 


„Jędrzeju, Je | 


kanych trudności przy skierowywaniu 
bezrobotnych miejskich do prac droz 
gowych. Bezrobotni ci mianowicie u= 
porczywie uchylają się od ciężkiej 
pracy na drogach i wolą pozostawać 
w mieście, korzystając z zasiłków i 
doraźnych wsparć, Prasa austriacka 
domaga się wydania zarządzeń, zmue 
szających bezrobotnych do podjęcia 
pracy na przydzielonych odcinkach, 


| em wskazują na fakt napotye 


- jak słynna szkoła 595 w Nowym Jors 
| ku. Kolegia! Kolegia! — zawołał z zas 


chwytem — to są dopiero szkoły! To 
] dopiero warto mieć dzieci, żeby je ods 

dać do takich szkół! Proszę sobie przes 
czytać Kiplinga „Sheley i Sp.'; na pod 
stawie tej książki można dowiedzieć 
się, gdzie są kuźnie patriotyzmu i im 
perializmu angielskiego. Wiem, wiem, 
proszę mi nie przerywać — machnął 
ręką, jakby chciał odsunąć od siebie 
słowa, którymi zamierzałam go obsy* 
pać. — Wiem, stara Anglia, pieniądz 
angielski, przemysł angielski, kolonie, 
a my młode państwo, na gruzach... 

— Przepraszam, nie to chciałam po* 
wiedzieć, Państwo młode i owszem — 
ale czy wie pan o tym, że wprawdzie 
nie każda szkoła polska to angielskie 
kolegium, ale jest u nas cały szereg 
Szkół, jak Ojców Jezuitów w Krakos 
wie, które są właśnie kolegiami w naj: 
ściślejszym słowa tego znaczeniu. 
Wszystkie większe miasta w Polsce 
mają kolegia, tylko, że o nich się nie 
trąbi... 

Spojrzał na mnie z ukosa. 

— Tak, możliwe, ale za to nie mamy 
szkoły nr. 595. Słynnej szkoly.. 

— Z czegc? 

— Słynnej ze swoich uczniów, Tam 
kształcą się najzdolniejsze Gzieci, Naj: 
zdolniejsze ze zdolnych. Tam rzeczys 
wiście wychowują się pierwsi obywa« 
tele Stanów Zjednoczonych, Ot, Ame: 
ryka ale my.. Gdybym miał mieć 
dzieci to tylko w Ameryce. Przypuśće 
my, że mam specjalnie uzdoinionego 
syna, Co z nim mogę zrobić w Polsce? 
Oddać do szkół, które nie mają podzia 
łu, które nie uznają różnicy pozjomu 
umysłowego i przyjmują zarówno ma: 
tołków jak i bardzo zdolnycn, których 
zdolności marnują się w takiej szko- 
le? O. nie! Za żadne grzechy. Wole 


Migawki 


Na falach 
fantazji... 


Jedno z lwowskich pism popołudnie: 
wych zamieścilo notatkę pod efektowa 
nym tyfułem: „Śmiała wyprawa na los 
dzi, zrobionej ze skór lwów". 

Otóż znany uczony i podróżnik, któ © 
ry dokonał tego „niesłychanie śmiałego 
przejazdu przez cieśninę Beringa w łu 
pince ze skór lwów, na przestrzeni 400 
km. byłby zapewne niezmiernie zaskos 


czony własnym  bohaterstwem, jeżeli: 
nie cudem! 
Wiadomo bowiem, że lew, należący 


do rodziny kotów, posiada skórę bare 
dzo cienką, -nie nadającą się jako mas 
terial do zszywania łodzi. Wynalazca 
frapującego tytulu miał zapewne na 
myśli skórę lwów morskich, albo fok, 
które to zwierzęta są w cieśninie Berine 
ga bardzo pospolite i posiadają całkiem 
swoisty gatunek skóry, 

Ale „skóra z lwa“ — fo brzmi efek= 
towniej. Zawsze to król zwierząt i król 
pustyni, frapujący kontrast z ryzye 
kowną wyprawą „przez burzliwe wos 
dy”... 

No i z ogona lwa dałoby się zrobić 
od biedy wiosło, Szkoda, że dziennik 
nie podał, czy słynny uczony i podróże 
nik wpadł na ten praktyczny pomysł? 

<A gdzie lwi pazur redakfora?, 


< Oema 
e 
Wycieczka do Gdyni 


Delegatura L. P. T. organizuje 6 sierpnia 
wycieczkę pociągiem popularnym ze Lwos 
wa i Przemyśla do Gdyni. Pobyt w 
Gdyni dni. — Oplata za przejazd w 
obie strony łącznie z 2-ma noclegami, 
zwiedzaniem Gdyni z przewodnikami, 
niem portu motorówką i wycieczką 
statkiem do Jastarni wynosi dla Lwowa 
25 zł., dla Przemyśla 24 zł, — Odjazd ze 
Lwowa 6 sierpnia wieczór. — Przyjazd do 
Lwowa 10 sierpnia wieczór. 


Pamietaj 
codziennie 
© F. ©. Ñ. 


nie mieć dzieci! Ameryka, Ameryka — 
westchnął — tam co innego, tam mi się 
dziecko nie zmarnuje, Szkoła 595.. 
Wtedy zirytowałam się nie na żarty. 
— Może pan mieć dzieci i w Polsce, 
Niechże się pan wreszcie dowie, panie, 
„Ale*, że w Polsce jest parę takich 
szkół a jedna z nich, prowadzona w 
Rydzynie w pałacu książąt Sułkowa 
skich przewyższa pańską szkołę 595 o 
100 procent. Tak! J 
Wytrzeszczył oczy, znieruchomiał, 
— Rydzyna? Czy naprawdę? ` 
— Naprawdę! Tylko, że się o tym 
nie pisze, nie robi się amerykańskiej 
reklamy, Polskie Radio nie robi stam: 
tąd reportaży, ponieważ też zna tylko 
słynną szkołę z Nowego Jorku. 
Twarz mego rozmówcy przybrała 
najgłupszy, jaki udało mi się widzieć 
na bożym świecie, wyraz, 


— Rydzyna? — pytał z niedowie: 
rzaniem, 

— Tak, Rydzyna, Wielkopolska — 
i dodałam jeszcze: — Oprócz tej szko+ 


ły dla najzdolniejszych, mamy jeszcze 
sporo szkół dla specjalnie upośledzo« 
nych umysłowo, Niech pan nie będzie 
taki pewny, panie „Ale“, į nim pan 
zapozna się bliżej z rydzyńską szkołą, 
proszę zasięgnąć informacji o szkołach 
dla upośledzonych. Gdyby pan zdecy: 
dował się mieć dzieci, panie „Ale”, te 
informacje mogą się okazać bard. 
pożyteczne, Ei 
Po wypowiedzeniu przeze mnie tej 
złośliwostki, pożegnaliśmy się i rozes 
szli, sądzę, na zawsze, Czy jestem tes 
mu winna? Może panu „Ale* napraws 
dẹ urodzi się matołek a wtedy zacho+ 
wamy w Małopolsce jednego obywatee 
la więcej. Pan „Ale“ nie przeniesie się 
ani do Ameryki, ani do Rydzyny, Z 


matołkami zostaje się w kraju... 


ME 


. Z. niebezpieczeństwa 


„tów na uruchomienie licznych nowych 


_ tak silny, że znaczny odsctek kandys 


< ważnego przemyslu metalowego, 


*'apolrzebowanie na 


"hować rozwój yp 


SZA 8 


` Wzrost uprzemysłowienia kraju, a 
zwłaszcza powstające zręby C. O. P, 
każą nam zwracać coraz baczniejszą 
*agę na zagadnienie kształcenia mło 
odpowiednio wykwalifikowa 
awodowo, 


„Już teraz w przemyśle metalowym 
spotykamy się z brakiem ludzi ze 
średnim wykształceniem zawodowym. 


tego zjawiska 
zdają sobie sprawę czynniki rządowe, 
czego dowodem jest wprowadzenie 
do budżetu w roku bieżącym kredy: 


szkół zawodowych. 

, Z drugiej strony į młodzież 
zaczyna się coraz bardziej garn 
szkół zawodowych, Napływ ten jest 


datów nie moż znaleźć miejsc wole 
1 czba młodzieży w szkołach j 
EOT AA òd r, 1955 wzrosła o 39 
proc, W r. 1955/56 w szkołach zawo: 
„dowych było 65.925 słuchaczów, dziś 
zaś jest ich — 9 Ww wielu jedź 
nak dziedzinach i ten szybki nawet 
wzrost nie jest w stanie zaspokoić poz 
zeb rozwijającego się przemysłu, 


Dotyczy to zwłaszcza tak ogromnie 
Nie 


danymi, do» 


rózporządzamy ścisłymi 
tyczącymi liczby *wykwalifikowanych 
pracowników, zatrudnionych w przez 
myśle metalowym. Według jednak in- 


formacyj czasopisma „Oświata i Wye 
liczba ta w ciągu ostalniez 
astała z szybkością 
i uwzględnimy 
jez 


chowanie‘, 
go trzechlecia wz 
12 proc. rocznie, J 


metalowców 


szcze w innych edzinach przemyż 
© słu, w zakładach teczności publi 
nej, oraz w rzemiośle, to okaże się z 
całą jaskrawością, że obecnie istniejąż 


te szkoly zawodowe w żaden sposób 
nie będą mogly mu podołać, 
Z jednej strony może to nam zahae 
mysłu, z drugiej 
wchodzą tu w grę zagadnienia obrony 
* kraju. Jednym z decydujących czynnie 
¿ków w wojnie przyszłości będzie zaol 
ność wielokrotnego powięk: 
dukcji gospodarczej kraju. 
na tego państwo, nie 
powiedniego zapasu 
nych pracowników. Z tych właśnie 
względów problem kształcenia zawos 
* dowego licznych kadr młodych nara: 
sta do wagi jednego z najpoważniej: 
szych zagadnień państwowych. 


nia proz 
Nie doko- 
posiadające od- 
wykwalifikowa» 


© Czy jednak przy obecnych możli: 
wościach możemy rozbudować do tee 
*go stopnia szkolnictwo zawodowe, by 
'zaspokoiło calkowicie nasze porrzee 


- by? 


ALI i 


Autoryzowany przekład H. Bukowskiej 


Opuściłem bazar i pojechałem do 
zimran. W dużej sali, wysłanej dy: » 
-wanami, siedzi Nino zamyślona przed 
stosem kol ów, branzoletek, jes 
dwabnych ii flakonów z perfuma« 
mi., Całuje mnie cicho i tkliwie, a we 
«mnie nagle budzi się rozpacz, Eunuch 
„przynosi sorbety i z niechęcią patrzy 
wa wszystkie moje podarunki, Nie na- 
„leży kobiety tak psuć, 


4x. » 
Z. Życie Persa zaczyna się w nocy. 
„Nocą ludzie się ożywiają, myśl staje 


„się lotniejsza, {mowa  płynniejsza. 
Dzień obarczony jest upałem, kurzem 
i brudem. Nocą budzi się „teszachiit”, 
„dziwna wytworność perska, którą 
"kocham i podziwiam i która jest zu- 
pełnie odmienna od świata Baku, Daz 
"gtstanu albo Gruzji, Była godzina 
ósma, gdy galowe karoce mego stryja 
zajechały przed nasz dom. Jedna przew 
znaczona była dla mnie, druga dla 
ojca. 


Tego wymaga etykieta, Przed | 


„DZIENNIK POLSKI" poniedziałek, ania 1 sierpnia 1958 r. 


Problem kształcenia zawodowego młodzieży 


Koszt budowy  trzyklasowej szko: 
ły mechanicznej wraz z kompletnym 
wyposażeniem w warsziaty i maszyny 
wynosi 350 tys. zł; gimnazjum ślusar= 
sko = tokarskiego — milion zł. Ponad: 
to koszt kształcenia jednego ucznia w 
szkole mechanicznej jest bardzo wys 
soki i waha się od 500 do 500 zł. 

Tak więc objęcie szkoleniem zawo: 
dowym mas młodzi jest połączone 
z wielkimi wydatkami inwestycyjny: 
mi. W chwili zaś gdy setki tysięcy 
dzieci nie może dostać się do szkoły 
powszechnej, gdy mamy w Polsce mię 
liony, analfabetów — większość środ< 
ków przeznaczanych na oświatę musi 
być obracana na realizację obowiązko 
wego nauczania powszechnego, 

Trzeba zatem, poza uruchamianiem 
maksymalnie możliwej liczby szkół 
zawodowych, poszukać * również ine 
nych, tańszych środków szkolenia zas 
wodowego. Jednym z takich środków 


jest wykorzystanie możliwości kształ« 
cenia zawodowego przez warsztaty 
przemysłowe. Przedsiębiorstwa ciągną 
bezpośrednie korzyści z wiadomości 
fachowych robotnika, Słusznym zas 
tem jest, by na nie został częściowo 
rozłożony koszt szkolenia zawodowe» 
go, który obecnie ponosi Państwo. 


Rozszerzenie zasięgu szkół fabrycze 
nych — naturalnie na właściwych za: 
sadach opartych, dobrze zorganizowa* 
nych i kontrolowanych — oraz rozwi 
nięcie szkolnictwa  dokształcającego 
zawodowego byłoby jednym z elemen 
tów rozwiązujących tak palący dla 
Polski problem przygotowania zawor 
dowego. 


A problem ten musi zostać rozwią: 
zany, aby przestały wreszcie istnieć 
zastępy młodzieży, która poza łopatą 
nie zna innych narzędzi pracy, 


W. J. B. 


REEE AA AREA | 


Książki 


„Gasnagceblaski“ 


Mariana Andrzeja Bugajskiego 


Nakładem księgarni St. Malinows 
skiego we Lwowie ukazał się tomik 
poezji Marlana Andrzeja Bugajskiego, 
p. t. „Gasnące blaski“, 


Tomik ten zasługuje na głębszą krys 
tyke. Przede wszystkim z uwagi na 0» 
sobę autora, Dla niego bowiem poezja 
dzisiejsza jest potężnym !: 
testu przeci bezideowi 
wczoraj, kiedy: 


„Slowa najczulsze jak złoto Iśniły 


napozór 

wygładzone przez ludzki zaśliniony 
ozór, 

przeto myśli podniebne opadły dziś 
na dół 

„śmiercone podłą Judaszową zdraz 
dą”. 

Przeto szuka poeta na dzis treści 


głębszej, myśli nowej, walczy z pustą 
formą, z pięknym, lecz niestety tylko... 
werbalizmem, On chce — jak sam mós 
wi — by była „poezja jak chleb czers 
stwa a nie złota jak księżyc”, Bo: 


żywa i szara jak 
ziemia, 

w której trud rąk wieśniaczych ziare 
nem się rozplemnia, 

tak twarda, jak życie codzienne w 
mur zakute 


„Dziś poezja jest 


KURBAN SAID 


Mim o 


(Ciąg dalszy 


każdą karocą trzech „peszedmetów*, 
li heroldów, trzymających w ręku, 
na aługim kiju latarnie, których jas 
skrawe światło padało na ich skupio- 
ne twarze, Za młodu wycięta im ślee 
dzionę. Jedynym celem ich życia było 
biec przed karocą i z patosem, grus 
bym głosem krzyczeć „Uwaga“! 
Na drodze nie było nikogo. Mimo 
heroldowie: w równych odstępach 
okrzyk „uwas 
bo i to nal do etykiety, Jes 
wąskie uliczki, wzdłuż 
szarych, gliniastych 
mi kryły się pałace 
ary albo biura, Ku ue 
licy zrwócone są tylko gliniane, ślepe 
mury, osłaniające życie Persów przed 
okiem niepowołanych. 

Sklepione kopuły sklepów bazaros 
wych podobne były w świetle księży+ 
ca do niezliczonych balonów, przy: 
trzymywanych niewidzialną ręką. Zas 
trzymaliśmy się przed szerokim mus 
rem, w kżórv wpuszczona była mosięż 


to 
czasu powtarzali swój 
ga!” 


murów, za kt 
albo chaty, ko: 


| 


i cicha, jak łez czyichś niepłakanych 

smutek”. 

To jest jego wiara w wartość, w 
rolę poezji, którą musi być związana 
z ziemią, z człowiekiem, z nim żyć, cier 
pieć, śmiać się i płakać, 

Taka jest poezja dnia dzisiejszego... 

To też każdy wiersz Bugajskiego, 
każda strofa mówi życiem, nastrojem 
dni smutnych į wesołych, spokojnych 
i burzliwych, chmurnych i pogodnych 
dni, które są przeżywaną przeciętną 
rzeczywistością człowieczą. Nie prage 
nie w swej twórczości „lotów niedo 
siężnych, urągających ziemi"... 

Z nagą prawdą życia łączy autora 
pogląd na rolę poezji i... obrany zas 
wód, Jest przecież lekarzem i... pisze! 
Więc jak może pisać? Czy o kwiatach 
tylko, o słońcu i słonecznych, podnie: 
bnych lotach, kiedy tu codzień w wę: 
drówkach swoich od suteren do pod: 
dasza widzi: 


2801 


na brama, zdobna w piękne esy flores 
$y. Brama otworzyła się i wjechaliśmy 
na dziedziniec pałacu, 

Gdy sam kiedyś odwiedziłem ten 
pałac, przy bramie stał stary sługa, w 
podartym ubraniu. Dziś front budyn= 
ku ozdobiony był girlandami i lam- 
pionami i ośmiu ludzi składało nam 
głęboki ukłon, gdy karoce zatrzymały 
się przed wejściem. 

Olbrzymi dziedziniec podzielony 
był niskim murem na dwie części. Jes 
ana należała do haremu. Tam pluska: 
ła fontanna į śpiewał słowik. Po stro 
nie męskiej znajdował się tylko zwys 
zajny basen ze złotymi rybkami. 
Wysiedliśmy i stryj powitał nas na 


| progu. Zasłonił ręką twarz, złożył głę: 


boki ukłon i wprowadził nas do pała» 

. W dużej sali, o złoconych kólum= 
ionych drewnianych ścia+ 
nach było już pełno gości, Widziałem 
czarne papachy baranie, turbany i szeż 
rokie, powłóczyste powiewne szaty z 
ciemno brązowego jedwabiu. W środ< 
ku sali siedzjał starszy człowiek z o» 
gromnym hakowatym nosem, siwymi 
włosami i szeroko zarysowanymi 
brwiami. Był to jego cesarska wyso* 
kość, książę. Wszyscy wstali, aby nas 
powitać. Najpierw skłoniliśmy się 
księciu, potem innym. Usiedliśmy na 
miękkich poduszkach a wszyscy obec 


Fotoaparaty w największym wyborze 


tanie i na dogodnych warunkach poleca: 


„FOTO-RADIO-PALACĘE" 


Lwów, pi. Marlacki 8 (Gmach -Sprechera) filia: Zaleszczyki ul. Sobieskiego 3 
Pośpieszna pracownia robót amatorskich. 


> Nr. -205 


Drzwi otulone workiem i wilgotny 


sian 
Na barłogu ezłowiek, Niepotrzi 
ny, Bez Pracy, 
„Mieszkają tu praczki, rębacze 
i kątem na poddaszu jakiś blady 
student, 


Stęchłe powietrze.. 
Ktoś krwią pluj a żyje złym lye 
om na przekór, 


To też rozdział pierwszy „O dny 
szarym“ jest wierny zapowiedzi w 
wierszu „Wczoraj i dziś" i jest „tye 


wy jak ziemia..." Rozdział ten zawierą 
kilka przepięknych utworów, jak: Dzieg 
roboczy, Wiec, Grabarz, Wizyta w u, 
liczce, Karnawał, Głód, Bugajski z cw 
łą świadomością unika wywodów mu 
żących, zawiłego języka. Woli prósty, 
barwny opis. Toteż każdy jego obrar 
wychodzi z ram. Jest jasny, plastyczę 
ny. I każdy utwór części pierwszej zas 
wiera niby od niechcenia rzuconą myśl 
o wielkiej wadze socjalnej, która do: 
minuje, mimo całego kunsztu opisówe 
go, nad obrazem i zostawia.. zamie: 
rzone wrażenie, W olbrzymim stopniu 
pomaga w tym operowanie kóntra: 
stem, który niekiedy aż jest nieco za 
jaskrawy. Kiedyś zostanie on stono: 
wany, gdy poeta „znajdzie siebie”, 


Są nicco purpurowe te wiersze, czer: 
wone, rewolucyjne, buntujące się prze: 
ciw temu, co jest złe, podłe i niskie w 
życiu ludzkim. Takie jest święte pra: 
wo młodości walczyć o... lepsze juttó, 
lepszą dolę człowieczą, 

Tematyka Bugajskiego śmiała, sze: 
roka, obejmuje szczególnie nowoczė 
sne miasto, tworząc jakiś nowy styl 
urbanistyczny. Ciekawym jest rozdział 
poświęcony kinu, 

Na specjalną uwagę zasługują rów: 
nież niebanalne erotyki Bugajskiegń, 
przez które wije się „smutek cichy, 
niepłakany”, uderzający prostotą słó4 
wa. Szczególny w tonie jest utwór" 
„Nawet, 

Dla osiągnięcia formy winien Bugaj 
ski poświęcić wiele pracy; nie potrafi 
bowiem jej w zupełności zastąpić ol: 
brzymia wewnętrzna dynamika, siła 
przeżyć psychicznych, Technika i bos 
gactwo słowa muszą uzyskać w_wiers 
szu jego należne miejsce, 


pm 


Kinematografia Wąska-taśmowa 


ni poszli za naszym przykładem. Sis: 
dzieliśmy tak w milczeniu parę mie 
nut, potem zerwaliśmy się wszyscy i 
ponownie składali sobie wzajemnie 
glębokie ukłony. Wreszcie na dobre 
zajęliśmy nasze miejsca i pogrążyliść 
my się w uroczystym milczeniu. Służe 
ba wniosła niebieskawe filiżanki z 
wonną herbatą. Z rąk do rąk przechó+ 
dziły kosze z owocami i wreszcie jego 
cesarska wysokość przerwał milczenie 
słowami: 

— Dużo już podróżowałem i 254% 
wiele krajów. Ale nigdzie nie ma 0% 
górków i brzoskwiń, które dorówny* 
wałyby perskim pod względem smaku, 

Obrał ogórek, posypał solą i jadł 
powoli, patrząc smutno przed siebie. 


— Wasza wysokość ma rację, — PO 
wiedział mój stryj, — Będąc w Eurò 
pie zawsze się dziwiłem, że owocė nież 
wiernych są małe i niepozorne. 


— Ja zawsze oddycham z ulgą, BÓ* 
wracając do Persji, — powiedział je* 
den z panów, który był przedstawicićż 
lem cesarstwa perskiego u jednego 7 
dworów europejskich, — My Persó* 
wie nie mamy Światu nic do Pozać 
zdroszczenia, Właściwie, to poza PEF 
sami są ną świecie tylko barbarzyńcy" 


(C. 4. 51 


ý 


. poproszono nas, 
„malowaniu płotów, Po podwieczorku 


Ne. 209 


Przeciw pradowi 
PIE 
List ze wsi 


Kochana Zosiu! 

Mama wyczyłała w gazetach oglosze 
mie o dworku wiejskim, który przyjs 
muje na lato letników (w zimie chyba 
„zimników”?) i za skromną opłatą za 


- pewnia im wszelki komfort, wykwint: 


ny wikt wiejski i piękną plażę nad jes 
ziorem, sporty, gry towarzyskie i t, d. 
Ponieważ w tym roku nie stać nas nas 
wet na Krynicę, wiec pojechałyśmy do 
tej Koziej Woli, Dzielę się z tobą wra 


żeniami zaraz po pierwszym dniu pos 


bytu. 

Prawdziwie tu „polska wieś spokoj+ 
na“, Już o trzeciej rano biją w gong 
tuż pod oknami mej sypialni, Jest to 
podobno znak, że konie w stajni mają 
dostać pierwsze śniadanie. Potem bus 
dzą się kaczki i dla figli znakomi= 
cie udają klaksony miejskich auto: 
mobili, oraz indyki, które gniewają się 
4 kłócą, że je za wcześnie obudzono. 
Czasem jakaś kura starej daty chwali 
się głośno, że zniosła znowu jajo a in- 
ne kury bardziej nowoczesne wyśmies 
wają ją. Ten miły koncert trwa do siós 
dmej rano. O tej godzinie hoża wiej: 
ska dziewoja, pachnąca świeżą oborą, 
przynosi mleko prosto od krowy, Mie 
ko również pachnie oborą, a gdy zwró 
ciłyśmy na to uwage właścicielce dwor 
skiego pensjonatu, odpowiedziała uras 
żona: „Irudno wymagać, aby mleko 
pachniało chlewem!* Uwaga calkiem 
słuszna, 


` Po śniadaniu przebrałam się w steój 


kąpielowy i idę na ową „piękną placz 
nad jeziorem”, o której była wzmian= 
ka w ogloszeniu, Okazało się, że je: 
zioro to niewielki, blotnisty stawek, 
w którym baby wiejskie moczyły kos 
"nopie i nogi. Jakoś nie miałam odwagi 
wejść do tej bajury. O dwunastej poe 
dano obiad, Zupka na wodzie z pięk« 
nego jeziora i jakaś stara kura, której 
już nie chciał nawet najmłodszy ko- 
+guł, a która jak-się okazało, miała po 
Śmierci same tylko nogi, Po obiedzie 
abyśmy pomogły w 


* (mleczko prosto od krowy) pani domu 


. zaproponowała nam dla urozmaicenia 


drelowanie wiśni. k 


Tak mile i sielsko czas zeszedł do 
kolacji, Na kolację podano niedopite 
ze śniadania i podwieczorku mleko, 
które z rozpaczy zdążyło już nieco 
skwaśnieć i nieco kaszy, bardzo zados 
wólonej, że ją podali, bo już trochę 
biedaczka stęchla, Potem zasiadłyśmy 
do bridża. Obie z Mamą byłyśmy bar: 
dzo Śpiące po tym pierwszym dniu 
wiejskim, ale nie chciano nas puścić 
od stolika, Pozwolono nam wstać dos 
piero wtedy, gdy przegrałyśmy dwas 
"drieścia złotych. No a teraz idę spać, 
bo jutro obiecałam drelować porzeczki 


. MARIA KOBIELUSZÓWNA. 


| 


| 


„DZIENNIK POLSKI“ 


poniedziałek, dnia 1 sierpnia 1958 r. 


a Str... 


= KRONIKA MAŁOPOLSKI ~e~ 


Z Jarostawia 


W Jarosławiu Urząd melioracyjny 
przygotował cały szereg planów, do: 
tyczących robót melioracyjnych w pos 
wiatach: jarosławskim i  lubaczow= 
skim, Projektowane prace obejmują 
regulację rzeki Lubaczówki, dopływu 
Sanu, na przestrzeni około 60 km, kos 
sztem około miliona złotych, Projek= 
tem robót regulacyjnych objęte są pos 
toki Sołotwa į Zawadówką na znacze 
nej przestrzeni, Po przeprowadzeniu 
robót regulacyjnych nastąpi niewątpli 
wie znaczna poprawa stanu ziemi, a w 
konsekwencji nastąpi duża wydajność 
w rolnictwie. Dość powiedzieć, że po* 
wyższe roboty melioracyjne obejmują 
teren 11 tysięcy hektarów. 

Wydział powiatowy w Jarosławiu 
przeznaczył na inwestycje drogowe 0+ 


koło 330 tysięcy złotych. Projektowa: 


ne roboty obejmą około 150 kilome: 
trów dróg. Przebudowa nawierzchni 
ma być dokonana w sposób trwały, z 
materiału bazaltowego.  Gruntowny 
remont dróg odbędzie się na odcins 
kach: Jarosław—Sieniawa, Żurawica— 
Kidałowice, Jarosław— Kańczuga, 
biecin— Oleszyce,  Pruchnik—Kańczu: 


ga i Zarzecze—Bystrowice. 

Wydział powiatowy w Jarosławiu 
postanowił zadrzewić wszystkie drogi 
w powiecie. 


W tym celu założono 


ŚWIĘTO ŻOŁNIERZA, Dnia 15 
sierpnia b. r. powiat czostkowski ore 
ganizuje Święto Żołnierza Polskiego. 
W ramach uroczystości na przystani 
L. M. K. w Czortkowie odbędzie sia 
wielki festyn, popisy chórów żołnier: 
skich i zabawa ludowa (t. j. 

PÓŁKOLONIE w POWIECIE 
CZORTKOWSKIM. .W roku bieżą= 
cym powiat czortkowski organizuje 60 
półkolonij dziecięcych, w tym 15 ors 
ganizuje T. S. L. — Opiekę nad pół 
koloniami sprawuje Powiatowy Ko- 
mitet pod przewodnictwem p. staro- 
sty dra Kaczkowskiego. Akcją półka 
lonij zostały objęte wszystkie wsie tu+ 
tejszego powiatu, (t. j.) 


a 


od samego rana, Za te wszystkie przy“ 
jemności, płacimy tylko po pięć zło« 
tych dziennie od osoby, Bajecznie tas 
nio! Całuję Cię serdecznie. 
Twoja Mania 
przepisał 


ykski 


Z PODROZY DO HELSINEK 


(Ciąg dalszy.) 


I rzeczywiście. Patrzymy, idzie sobie 
Jachtsman, krępy, niski w białym us 
braniu, bosmance, fajeczkę kurzy... 
Wyładówując na nim całą złość, zas 
ttynamy wymieniać między sobą w 
Przykrych słowach uwagi o jego wzro 
ście, cerowanych rękawach koszuli itp. 
- Po dobrych paru minutach, ów że 
glarz, idący dotąd z „kamienną twa: 
33" odwrócił się powoli i z grzecze 
Rym uśmiechem zapytał: 

— Przepraszam, może będę się mógł 
Paniom czymś przysłużyć? 

Historia znana i oklepana, jak 
Świat stara, a jednak o mało nie siaz 
dłyśmy ze zdumienia, Nawet nie próz 
bowałyśmy go przepraszać, bo to-co 
mówiłyśmy przedtem, było. zupełnie 
Jeanoznaczne, 

Okazało się jednak, że wcale nie był 
tak bardzo urażony i naprawdę chce 
*ię nam przysłużyć, 

Przeprowadził nas do przystani i 


Bizewiózł motorówką na wysepkę, 


gdzie mieścił się jachtklub, Wzdłuż 
brzegu stało około 40 jachtów wszel= 
kich kategorii i klas, od dużych 80stek 
sportowych począwszy, skończywszy 
na czysto regatowych S(-kach i ma- 
łych „kajakach* o pow. żagla około 
30 m. kw. 

Ze zdumieniem zobaczyłyśmy znas 
jome sylwetki jachtów. -Pod: 
bliżej poznałyśmy widziane jesz 
szłego roku w Gdyni w przystani 
jachtklubu, jachty „Admiral“ i „Hetz 
man", które tylekroć wzbudzały na- 
szą zazdrość i pod: j 
sze, również bardzo piękn 
na", „Goplana“ i „Rusałka. 

I tak się jakoś dziwnie złożyło, że 
na dwóch jachtach brakowało po jes 
dnym członku załogi. Kapitan „Boz 
żenny“ zmierzył nas wrogim spojrze: 


niem, zamyślił się, j zapowiedział, że 
mamy się jutro stawić w przystani o 
godz. 10-tej, ani minuty później. Strój 


obowiązkowo białorgtanatowy albo 


Sos ; 


okręgu jarosławskim 


trzy szkółki drzew alejowych, liczące 
około 50.000 sadzanek. Przy robo: 
tach melioracyjnych į drogowych za: 
trudniono przeszło 600 robotników. 

W Przeworsku Zarząd miejski roze 
począł rozbudowę elektrowni, Posta: 
nowiono wybudować halę targową i 
zaopatrzyć rzeżnię eksportową w noz 
woczesną chłodnię. W Przeworsku 
konieczna jest rozbudowa Urzędu 
pocztowego, dworca kolejowego ` osos 
bowego i towarowego. Prace te -pozos 
stają w związku z projektowaną budo 
wą magistrali kolejowej Warszawa— 
Budapeszt — przez Rozwadów—Prze= 
worsk, 

Na terenie Okregu jarosławskiego 
zainteresowano się ostatnio pokłada: 
mi węgla kamiennego į możliwością 
eksploatacji, Chodzi tu o tereny we 
wsiach: Jodłówka, Rączyna į Świebod 
na, oraz o kilka terenów w powiecie 
przeworskim. Odnośne tereny zostały 
zabezpieczone i odtąd nie wolno pry: 
watnym osobom czynić żadnych pos 
szukiwań ani wierceń, Z Katowic 
przybędą w najbliższym czasie wier- 
tacze, którzy dokonają koniecznych 
wierceń, celem stwierdzenia grubości 
i jakości pokładu węglowego. 

Na powyższym terenie zaintereso* 
wano się również złożami wapna hy= 
draulicznego, a zwłaszcza w Węgierce 
w powiecie jarosławskim, gdzie przed 
wielką wojną istniała fabryka tego 
materiału, znanego z doskonałości w 
Małopolsce, a także w całej Austrii i 
Badania są w toku, Należy 
że powyższe prace gospodar: 
cze į inwestycyjne przyczynią się w 
dalszym ciągu do zmniejszenia bezro= 
bocia w terenie, który był znany 
przed kilku laty z dużego nasilenia 
poszukujących pracy. 


Z Zółlkkwi 


Smierć od pioruna 

| W czasie burzy, jaka przechodziła 
nad Wólką Mazowiecką w powiecie 
Rawa Ruska, poniósł śmierć od pioru- 
na czeladnik kuśnierski Izak Weins 
traub, który jechał na furze Jana Cal 
ki, napełnionej zbożem, 


Z Tarnopola 


WYCIECZKA NIEMIECKA W 
SAPIEŻANCE. Do Sapieżanki pow. 
Kamionka Strumiłowa przybyła wys 
cieczka uczniów wyższej szkoły teche 


| nicznej w Stukm (Niemcy) pod prze» 


wodnictwem prof. Kurta Hildebranda, 
Wycieczka liczy 14 osób, 
biały, na jachcie „dekować się" nie 
wolno, trzeba pracować na równi z in» 
nymi, a oprócz tego szczęście przyno= 
sié, 

Jak to tragicznie brzmi —rzucono 
o nas kości — i los zadecydował, że 
moje miejsce jest na „Bożennie”, zaś 
Zosi na „Goplanie”, 

I tak stałyśmy się „manszaftem” pol- 
skich jachtów na regatach w Tallinie. 

Nazajutrz o 10 rano stawiłyśmy się 
na przystani. A tu już się zaczynał 
ruch. Przygotowywano dò podniesies 
nia żagle, najmłodszy (oprócz mnie) 
członek załogi „Bożenny*, mianowany 
na swoje nieszczęście kokiem, czyli ku 
charzem, kończył zmywać naczynia po 
śniadaniu, każdy się gdzieś śpieszył, 
coś miał do załatwienia... 

Wreszcie o godz, 1Il-tej wyruszy: 
liśmy na start. Powierzono mi dwie 
funkcje, pierwsza: pilnowanie chwili 
startu, w którym to celu dostałani 
stopptr; a druga: obsługiwanie grota 
na spółkę z tak zwanym popularnie 
„Baby m 

O godzinie 12-tej, z sędziowskiego 
statku stojącego na starcie, buchnął 
strzał, oznaczający start dla Óstek res 
gatowych, Nacisngłam stopper, Nasz 


Ze Stryja 


Komunikat 0. Z. N. 


Sekretariat Obozu Zjednoczenia Na 
rodowego Obwód Stryj mieści się os 
becnie przy ulicy Bartosza Głowackieś 
go 4, 1. piętro, Sekretariat czynny cóż 
Gziennie od godziny 10—12 i od 16— 
18 w soboty tylko od godziny 10—12% 


Z Przemyśla 


ROZDZIAŁ KREDYTU BUDO: 
WLANEGO NA M. PRZEMYŚL. Ka 
mitet Rozbudowy miasta Przemyśla 
dokonał pod przewodnictwem wiceprę 
zydenta miasta inż, Wyspiańskiego roz 
działu dodatkowo przyznanego miastu 
kredytu budowlanego w wysokości 43 
tys. zł. pomiędzy ubiegających się, we 
aług norm ustalonych przez B, Gósp. 
Kraj. 

KOMUNIKACJA AUTOBUSO- 
WA PRZEMYŚL — SANOK. Mięs 
dzy Przemyślem a Sanokiem uruchoe 
miona została komunikacja autobuso4 
wa. Otwarcie jej będzie. miało piere 
wszorzędne znaczenie w rozwoju stos 
sunków handlowych między tymi dwa 
ma ważnymi ośrodkami j pozwoli na 
wzrost ruchu turystycznego w kies 
runku Podkarpacia, > 

— 


Ze Stanisławowa 

POŻEGNANIE PRZEDSZKOLA 
w  MYKIETYŃCACH. Dowódem 
zrozumienia dla doniosłego problemu 
wychowania najmłodszych dzieci, bys 
ło pożegnanie przedszkola w sali Czys 
telni TSL, w Mykietyńcach, Licznie 
zebrani rodzice i krewni malutkich mie 
li sposobność przekonać się jak pięę 
kne wyniki daje kilkutygodniowy pos 
byt dziecka w przedszkolu, Utrzyma« 
ne w miłej atmosferze zebranie zagaił 
ks. prof, Tuleja, który w krótkich lecz 
pelnych treści słowach przedstawił zna 
czenie wychowania najmłodszych, dzię 
kując serdecznie kierowniczce p, Marii 
Seneckiej za jej pełną dobroci i poświę 
cenia pracę w urabianiu rozumu i mys 
<li powierzonych jej opiece dzieci, — 
Z kolei nastąpiły popisy dzieci, które 
m. in. bardzo pięknie wykonały tańce 
oraz odegrały jednoaktówkę pod tyt.» 
„Ploteczki”, „Kto pod kim dołki kos 
pie" i „Pan nauczyciel w szkole”, — 
Piękny program i serdeczny nastrój, 
wywarły wśród obecnych  najmilsze 
wrażenie, utrwalając wśród starszych 
przekonanie o ważności przedszkola 
jako czynnika w przygotowaniu ħaj: 
młodszych dzieci do późniejszej naus 
ki szkolnej, 


Start — za pięć minut, Pokręciliśtny 
się jeszcze trochęi przeszliśmy pierwsi 
linię startu bezpośrednio po strzalę. 

Trasa wyznaczona była bojkami a 
kolorowych chorągiewkach, Naszym 
zadaniem było — wyszedłszy ze Stars 
tu minąć prawą burtą bojkę drugą — 
niebieską, przy trzeciej — żółtosczeć 
wonej zrobić zwrot i dążyć do stó» 
stej — niebieskiej, prawą burtą minąć 
siódmą — żółtą i od ósmej — czerwos 
nej powtórzyć raz jeszcze cały ma 
newr, 

Wiatr był troszkę za słaby dla „Bòs 
żenny”, która lepiej chodzi na silnym. 
wietrze, Minęliśmy jednak pierwsi 
trzecią boję i skierowaliśmy się na 
szóstą, Dobrze tu powiedzieć na Szó: 
stą, kiedy nie mogliśmy ani rusz zos 
baczyć wśród fal małej niebieskiej 
chorągiewki, 

Obraliśmy zły kierunek, no i przez 
to przepadliśmy, Musieliśmy zrobić 
nie potrzebnie dwa zwroty i choć drus 
gie okrążenie poszło lepiej, nie zdos 
daliśmy uzyskać dobrego miejsca i na 
metę przyszliśmy jako trzeci w naszej 
klasje. 


Dok. natt) 


Sira 1C 2 ę 


DZIAŁ LITERACKI = 


JÓZEF SŁOTWI SŁOTNIŃSKI 


DWAJ PANOWIE DZIERZKOWSCY 


„Był wówczas — mówi Ignacy Ko: 
morowski — we Lwowie książę Lotko- 
wiez, młody, poczciwy, z szlachetnym 
sercem i niewielką głową — udawał, że 
rządzi. Lubił szlachtę polską i ta się 
do niego garnęła, Jedli, pili, bawili się 
— quantum satis, Starzy konsyliarze 
gubernialni udawali, że sesjonują, ads 
wokaci udawali, że bronią swoich klien 
tów i robili kolosane majątki +- jakim 
sposobem? to się pokaże na sądzie osta 
tecznym. Corocznie z paradą odbywa: 
ne sejmy, których członkowie wyglada 
li na jenerałów francuskich lub angiel- 
skich admirałów, nie udawały że obras 
duja, bo to nie bylo ani potrzebne — 
zjechały i wykłaniały się, zjadły kilka 
obiadów i- wysłuchawszy postulatów, 
rozjeżdżały się uradowane. Wszystko 
to było piękne — niby za króla Sasa". 
kończy pamiętnikarz. Nic dziwnego, że 
można było o Lwowie powiedzieć slos 
wami wiersza nieznanego autora. 

O Lwowie, niegdyś zabaw* wszelkich 
wynalazku 

pełno w nim było ludzi, pelno wszędzie 
wrzasku.., 

Dawniej, gdzie czas przepędzić, gdzie 

pieniądze stracić, 

Lwowie, choć 

i przepłacić 

Były to czasy, kiedy jeszcze na starą 
wieżę rałuszową wchodził co kwadrans 
w nóc i w dzień strażnik į świstał na 
piszczałce, a w czasie pożarów znaki 
alarmowe dawał, kiedy w starym gro» 
dzie- bracia Kratterowie zakładali stas 
ruszkę „Gazetę lwowską* ji swiatlo 
dzienne ujrzały slynne „Rozmaitości”... 
Wtedy to na piem 
nice towarzyskiej i kulturalnej Lwowa 
wybijają się dwaj prawnicy: Franci- 
szek Węgleński i Józef Dzierzkowski, 

Pierwszy, człowiek gładki, pełen kul: 
tury, mecenas sztuki, bogacz na ówczes 
Sne czasy, prowadzący życie, aż nad» 
miernie kosztowne i wystawne w-swym 
pałacyku, leżącym na peryferiach Lwoe 
wa, które:od tych zabaw i hulanek Po: 
hulanką nazwane zostały. Potem wy- 
niósł sie ze Lwowa do Warszawy i zos 
stał ministrem sprawiedliwości -po roku 
1809-tym, zostawiając berło rządów i 
popularności swemu przyjacielowi -mer 
cenasowi _ Dzierzkowskiemu, który 
przyćmił go zupełnie i stał się jedną 


Nigdzie, tylko we 


z najciekawszych, najbardziej charaktee 
rystycznych postaci dawnego Lwowa, o 
którym fama i poza granice miasta się 
przedostała, 

Tutaj j 


c spotykamy się z faktem 
cym. Oto. Lwowianie, któ+ 
rykli tak mocno przywiązywać się 
do osób sobie drogich, zupełnie niemal 
zapomnieli o owym orędowniku wszel+ 
kiej biedoty, o mecenasie i wspomożyś 
cielu braci literackiej, o wielkim adwos 
kacie i ulubieńcu Lwowa. Wiadomości 
kowiem o Józefie Dzierzkowskim to 

zmianki, niezdecydowane. urywki, 
strzępy, z których dopiero wyłania się 
postać ze wszechmiar ciekawa. 

Zaglądnijny do tych  porozrzucas 
nych od 'niechcenia uwag, 

„Nie wiem — e Czartoryska do 
syna w 1500 r. — czy znasz Dzierzko- 
wskiego,-to' człowiek szczególny w swo- 
im rodzaju. Nie był nigdzie, nic nie 
widział, edukacją odebrał bardzo za» 
niedbana, a jednak wrodzony gust, dos 
wcip, rozsądek, czynią go zdolnym do 
wszystkiego. Nic mu też. obcem nie 
jest, a kierowany własnem  upodoba= 
niem, nachwytał mnóstwo wiadomości. 
To człowiek najmilszy w całym Lwo« 
wie“, Trochę się tu myli pani jenerało» 
wa, bo Dzierzkowski ukończył uniwer= 


EE RÓJ 


„DZIENNIK POLSKI" poniedziałek, dnia 1 sierpnia 1958 r. 


Ar. 208 


sytet, więc jakie takie wykształcenie po 
siadał — ale nie myli się mówiąc o 
wielkim uroku pana mecenasa, Był on 
podobno bardzo przystojny, wysoki, w 
polskim stroju chodzący dla ukrycia 
nadmiernej tuszy. Choć bowiem bł 
dość zgrabny — objętość miał taką, ż 

obie strony podwojów .drzwi musiano 
otwierać, aby przejść mógł, a i w żadne 
krzesło poręczowe „nie był zdolen się 
zmieścić. Taki to Dzierzkowski staje 
się osią życia towarzyskiego, kultural- 
nego i politycznego we Lwowie w pier: 
wszych dziesiątkach XIX wieku, On to 
podtrzymuje zamierające życie w upa- 
dającym grodzie, on niesie pomoc lus 
dziom we wszelkich sprawach, zapra 
sza do swej-kancelarii, wspomaga radą, 
sądem — a zawsze trafnie, celnie į sér- 
decznie, Sam jest fenomenem pamięcio= 
wym o ogromnej masie wiadomości 
„przykuwającym słuchaczy do siebie į 
napełniającym ich żądzą ciąglego upra» 


gnienia, aby go mówiącego słyszeć" — | 


jak mówi Dembowski w swoich pamię- 
tnikach. Toteż nie dziwna jest dla nas 


„ta wielka popularność pana mecenasa, 


o którego i patriotyżmie dobrze wies 

ziano. U niego to bowiem w domu 
zbierało się swego czasu towarzystwo 
ludzi o gorących sercach — pod prze: 
wodnictwem nie kogo innego, jak sas 
mego Kościuszki į tenże Dzierzkowski 
z Dzieduszyckim, Siemianowskim i kil- 
koma jeszcze chciał zbrójnie pierwszy 
upómnieć się o nasze prawa, 

Kiedy przebrzmiały echa powstania, 
Dzierzkowski na drodze legalnej “dos 
chodzi do wielkich zaszczytów. 
członkiem królewskiego Tow. 
Warszawskiego Przyjaciół Nauk i p 
łączonego z uniwersytetem „tówar: 
stwa naukowego”, jest deputatem do sta 
nów galicyjskich, zostaje cesarskim kos, 


misarzem sejmowym w 1824 r, i wreszs- 


cie wicemarszałkiem koronnym, Te jed 
nak splendoty nie zmieniły w niczym 
przemiłego i doskonałego usposobienia 
pana mecenasa. Tak samo latwo obcus 
je z „wielkimi“ i możnymi owych . cza: 
sów, Z Ignacem i Stanisławem Potoce 
kim, księciem Adamem Czartoryskim, 
czy J, U. Niemcewiczem, lub z „uczos 
nym łacinnikiem" Serra, pełnomocnym 
ministrem francuskim przy dworze Sa- 
skim, z którym stykał się w Warszawie 
jako znawca starożytności . — jak. rów 
nie łatwo przestaje z całą gromadą przy 
jaciół lwowskich z grona prawników i 
literatów. Codziennie od pierwszej da 
popol. przyjmuje u. siebie gości 
teresentów, „Zasiadał — mówi Kas 
rz Chłędowski — wtedy za stos 
łem, bawił się: wielką kulą z wosku, 
którą ulepił powoli z topiących się świec 
i jak jaki prorok . galicyjski wydawał 
swoje sądy i orzeczenia”. Orzeczenia te 
miały być doskonałe į niezwykle mas 
dre, bo obok zaszczytów towarzyszyła 
Dzierzkowskiemu fama pierwszorzędź 
nej głowy jeszcze z. czasów studiów, „na 
uniwersytecie, kiedy miał „żwracać "bas 
czenie uczonych „profesorów. 

Zasługi pana mecenasa wobec spoles 
czeństwa lwowskiego i literatury są 
bardzo wielkie, Społeczeństwiu — obok 
wspomnianych prac patriotycznych ro: 
bil dobrze gdzie i jak mógł, wykorzy: 
stując swoje wpływy rozległe. Jeśli zaś 
chodzi o naukę i sztukę, był to mecenas 
doskonały, Bibliofil, który swe zbiory 
Ossolineum zapisał, za-co mu ksiądz 
Wiesiołowski- zapewne piękne . wspom- 
nienie pośmierthe w. „Czasopiśmie* u+ 
mieścił, doskonały „łacinnik”, pierwe 
szorzędny prawnik, niezły znawca lite- 
ratury polskiej, — choć nie ukończył 
żadnego dzieła, tłumacząc się nadmia= 


rem korespondencji i praca deputata, 
zostawił cenne materiały dokumentów 
i studia w manuskrypcie do dziejów 
lerza Wielkiego, Może jednak 
największą jego zasługą na polu litera: 
tury we Lwowie, obok podtrzymywania 
ginącego tętna życia kulturalnego, by» 
ło założenie pierwszego pisma  literace 
kiego.na naszej ziemi, która mu spe- 
cjalnie droga była. Wszak pana meces 
nasa zasługą główną ukazały się w pier 
wszych dniach stycznia 1816 r, pierw: 
sze numery „Pamiętnika lwowskiego”. 

Toteż pomimo tego, że strzępy wspo: 
mnień o panu mecenasie, strzępy nikłe 
i przypadkowe, 
mm się wyrażają, zarzucając mu próż: 
ncść, chęć robienia się ważnym, polos 
wanie na tanią popularność lub też pes 
wne niewyjaśnione sprawy finansowe 
— to jednak jest w tym sądzie wiele 
niesprawiedliwości, bo ułomności ludze 
kie są tak dawne, a zasługi Dzierzkow= 
skiego konkretne. Niechże dowodem 
tej prawdziwie lwowskiej popularności, 
która umie tylko zasługę nagradzać, 
będzie to znane lwowskie powiedzenie: 
„Być w Rzymie, a nie widzieć papieża, 
to tak samo, jak być we Lwowie a nie 
być u Dzierzkowskiego”, 

Ten to pan mieszkający na Chorąż- 
czyżnie, o którym ksiądz Wiesiołowski 
mówi, że „rozum miał obfity w zapasy, 
a serce uczynne nikomu nie szczędziła 
światlej rady i powabu pożycia”, ten u= 
lubiony przez wszystkich i ze wszy 
kimi w zgodzie będący... z jednym tyl- 
ko człowiekiem rady sobie dać nie 
Był to jego rodzoniuteńki brata< 
nek, ti Józef nazywał i przysłali s, 
do Lwowa do stryjka, na edukację, b 
matka jego po raz wtóry zamąż e 
nie chciała mieć ananasa w domu, Tzn 
to blondynek, o oczach niebieskich, o 
niezmiernie miłym uśmiechu — posia: 
dał nadmierny temperament į od piers 
wszej chwili nie chciał stryjka mecena- 
sa słuchać, pokazując się w naukach 
nieukiem wstyd jeno przyńoszącym. 
Rozpoczęła się wojna o bohaterskich 
fragmentach, Stryj bowiem był surowy, 
nie przebierał w środkach, To schował 
bratankowi.czapkę i mundur į zamykał 
go na klucz, aby ten się uczył, to zno» 
wu zmuszał Józia do studium prawni- 


czego i czytania klasyków, konfiskując | 


mu ulubione książki z literatury fran: 
cuskiej — a nawet raz wsadził go do 
karceru z tymi klasykami na strych, 
gdzie był skład poduszek i piernatów. 
Aż tu nagle zbiegowisko się czyni pod 
domem zacnego mecenasa, bo kochany 
bratanek wszystkie poduszki parozpru: 
wał, pierze wydobył i na podobieństwo 
śniegu wyrzucał przez okienko w daz 


chu na ulicę.. Jednym słowem 
późniejszy znany pisarz, — bo on 
to był, wiele kłopotu i stra: 
pień swemu dobroczyńcy przyczy: 


nił, Studiów żadnych nie ukończył, wy 
kształcenie miał dorywcze — natomiast 
na pokojach stryja zdobył znaczną ogła 
dę towarzyską, doskonałe opanowanie 
języka francuskiego i zupełny brak oe 
panowania siebie, Hulał i bawił się — 
sam opowiada © sobie: „siałem po droz 
dze namiętności, zbierałem ciągłą bu- 
rzę, mogąc spokojnemi chodzić mano- 


wcami, wybierałem ścieżki przepaści- 
— Ustatkowała go trochę miłość 
$ czas, Jed 


nak — „życzenie — jak przyznaje — i 
ziszczenie nie chodziły razem w jegc 
życiu" — z kobietą ukochaną los 
nie połaczył, 

Po śmierci stryja widzimy Dzizrzkos 
wskiego jako skryptora w Ossolineum, 
potem bierze 


go 


udział w powstaniu i 


nieraz lekceważąco o | 


znów wraca do Galicji. Bawi się, Kula, 
lub oddaje pracy literackiej, W 1833 r, 
przenosi się na stałe do Lwowa — į 
bierze udział w licznych zebraniach H, 
terackich u Wójcickiego, styka się > 
Bielowskim, Siemieńskim, Józefem į Le 
szkiem Borkowskim. Towarzystwo ta 
wpływa na młodego pisarza podnieca: 
jaco, a Józef Borkowski drukuje mu 
pierwszą powieść. Równocześnie zostą: 
je wciagniety do pracy w „Gazecie 
Lwowskiej" i „Dzienniku mód”, gdzie 
współpracuje z co najlepszymi piórami, 
I choć na pewno nie przelewało się pań 
stwu Dzierzkowskim, bo były to czasy, * 
kiedy taki Wagilewicz pierwsze we 
Lwowie honorarium za artykuł otrzy: 
mał we formie sukna na kamizelkę od 
krawca Kulczyckiego, wydawcy „Dzien 
nika Mód“, w dwóch małych pokoikach 
na Chorążczyźnie co czwartku zbierali 
się u gościnnych gospodarzy W, Pol, 
Leszek Borkowski, Szajnocha, Zawadz: 
ki i inni, Przerywa to rok 1848, w któ: 
rym Dzierzkowski jako członek rady 
narodowej zostaje wysłany do Paryża, 
Wiednia i Budapesztu, W 1851 r. wra- 
ca do Lwowa i znowu bierze się do pra: 
cy literackiej i publicystycznej, Żyje 
jednak teraz po kawalersku, mie: 
szkając skromnie w jednym po: 
koiku. Życie mocnymi bruzdami 
wyżłobiło go przez tych- lat pa: 
rę. „W łagodnym spojrzeniu jasnych 

oczu znać było mięk 


niebieskich 
kość charakteru, niezdolnego oprzeć się 
sile namiętności wiodących na. bezdros 
ża” — opowiada o nim Zawadzki. 
Tkwił jednak w nim znaczny talent, 
choć nie na miarę współczesnego mu 
Kraszewskiego, ale zawsze wyróżniają: 
cy go w szarej masie ówczesnych pisa: 
rzy obyczajowych i publicystów, Doska 
nała spostrzegawczość, znaczna wyobra 
Źnia, kolosalny temperament ' przy o- 
gromnych siłach żywotnych. Fo prostu 
wierzyć się nie chce, że na barkach ed 
nego człowieka, obok powieściopisat 
stwa spoczywała nieraz praca tak ule 
brzymia. Zakłada „Przegląd Powszech: 
ny”, pisuje w „Gazecie Lwowskiei*, 
„Rozmaitościach*, „Nowinach“, „Dzien 
niku Literackim", „Przyjacielu Domo: 
wym“ į innych czasopismach. Sam się 
przyznaje, że gdy brakło artykulów. 
Sam nieraz zapisywał cały numer, „Pe 
przebytej na hulance jednej lub kilku 
nocach, wróciwszy do domu, kłaał złe 
mny okład na głowę, smarował waty 
amoniakiem i zasiadłszy do stolika, pie 
sal nieprzerwanie 6—8 godzin”, Praca 
jednak taka wyczerpywała, a rozliczne 
strapienia podcinały skrzydła 1 czyniły 
zeń „maszynkę i nic więcej, od cudzej 
fantazji zawisłą, jak najskąpiej smar 
waną, byle tylko szła dalej”. Zródłem 
bolu będzie to przeświadczenie, że Z 
swej pracy publicystycznej i powieści- 
pisarskiej ani pożytku nie ma ani sławy 
nie uzyskał — jak sam się boleśnie 
przyznaje, 

A były to jednak utwory bardzo ciee 
kawe, poczytne, często skandalikiem 
pachnące, bo z życia lwowskiego foto 
grafowane, Dotyczy to specjalnie tej 
chwili, kiedy Dzierzkowski nz 
„Szpicrut honorowy” i „Salon i ulice" 
staje się heroldem as zwalėza 
jacym obóz przeciwny w bezwzględny 
sposób. Ta właśnie bezwzględność w ma 
lowaniu charakterów, zbyt wielkie: xor 
trasty i szablon w przedstawianiu sytu* 
acji sprawiły, że był on słabym pis3* 
rzem, choć doskonałym publicystą.« 

Był też — co nas bardzo interesujť 
— romantycznym, doskonałym typem 
lwowskim, człowiekiem o szerokiej au“ 
szy i złotym sercu. Mimo ciężkiego iy 
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W twierdzy cheocimmskiej 


zi rzedziwne kunsztu i natury 
„Dzie Kamieniec obronny z daleka — 
znoszą się twierdze nad skaliste góry, 
Haczy w opokach zacieśniona rzeka; 
Sirzegą przystępu niedobyte mury 
J zamki w mocy stwierdzone od wieka: 


hardego pogaństwa, 
EZ a. 
stwa" - 

Tymi słowy opisywał niegdyś Za» 
mek chocimski KsiążęBiskup warmińs 
ski, Ignacy Krasicki, w poemacie epicze 

o „Wojnie: chocimskiej", sławią: 
cym zwycięstwo Jana Karola Chodkie: 
wieza nad sultanem Osmanem II, u 
stóp tegoż zamku w 1621 r. odniesione. 
Pierwsza to (nie licząc wielu pomnieje 
szych potyczek) z dwu głównych walk 
Rzeczypospolitej pod murami jego sto» 
czonych — obu zwycięskich i okrywa- 
jących chwałą oręż polski; druga roze» 
grała się tu w przeszło pół wieku późs 
niej: w 1. 1673, kiedy to wielotysięczną 
armię turecką Husseina-baszy, znów 
zagrażającą Polsce, rozbił w tymze 
miejscu hetman Jan Sobieski, zdobywa: 
jąc sobie w ten sposób przyszłą koronę, 
az nią i niedalekie — o lat dziesi 
zwycięstwo już na europejską miatę 
pod Wiedniem. 

Przyłoczony poetyczny opis Chocis 
mia'przez Krasickiego jest jednak — 
przyznajmy — dość szablonowy i ogól» 
ny: widać nieomal, że był tworzony na 
niewidziane. Jakoż istotnie wytworny 
biskupspoeta nie bywał nigdy w tych, 
zawsze trochę dzikich stronach; może 


tylko zał ów zamek z jakichś, kto wie , 


czy nie również z fantazji jeno rytowa- 
nych, modnych podówczas takich wła: 
śnie sztychów?. Cały bowiem sztafaż 
zamkowy w jego poemacie posiada rysy 
pseudoklasycznej maniery: nagroma: 
dzenie - obowiązkowych; tradycyjnych 
elementów „kunsztu 1 natury": owych 
murów, skał i wody, ‘nie dających mis 
mo to konkretnego, plastycznego: obra+ 
zu, “A szkoda — zamek chocimski bos 
wiem żasłynął nie tylko bitwami, ale i 
DDLLLLLLLCCCCLLZ 


cia, które-go hie oszczędzało, Dzierzko- 
wski zachowuje charakterystyczną pos 
godę ducha i jest najmilszym towarzy» 
szem i motorem we wszelkich eskapas 
dach, A oto jeden mały obrazek: Po 
Świetriej kolacji u ówczesnego dyrektos 
ta Ossolineum, Kłodzińskiego, znaleźli 
Się ò drugiej w nocy na ulicy Szajno= 
cha, Pol, Dzierzkowski i kilkoro po- 
mniejszych. Noc była cudna, wiosenna, 
więc postanowili tę „resztę wieczóru” 
iĆ na przechadzce na Wysoki Zas 
k- Ida więc w świetnych humorach, 
aświt się już pono robił, kiedy się na 
miejscu znaleźli, Chodzili sobie po ale- 
jach, oglądali kamienne lwy i lwowskie 
tarcze herbowe przeniesione tu ze stac 
tej wieży ratuszowej. W końcu rozmo- 
Wa schodzi na'Dzierzkowskiego,, Śmie: 
la się i żartują z jego niezmiernej a 
lziedzicznej otyłości, Przezwali go grus 
asem obawiali się, że do domu sam 
Mie zajdzie, W odpowiedzi na tę pan 
Józef zaproponował Szafnosze i Polowi 
Wyścig o zakład, Start miał być u stóp 

ysokiegy Zamku — meta przy pała: 
M arcybiskupim, Szajnocha i Pol zgo» 

ili się... Byl to zapewne najcudniej: 
Sy Wyścig į najpiękniejsza olimpiada 
že wszystkich polskich wyczynów spor 
towych. Poskladali swoje  surduty, 
swoją powagę i uczoność wielką, pod: 
pihęli paski į ruszyli... 
A = kroniki milczą, Dość, że pierw- 
$ odt na metę grubas Dzierzkow- 
B nit Pol z Szajnocha, odsadzeni 
aik o jedno okrążenie... pałacu ar- 
BLA upiego. Wtedy, na pewno wtedy 
gó sa a promień roześmiane: 
Zaka: wpadł na stoki Wysokiego 


Jaki był prze | 


bogatą literaturą o nich, zarówno mili: 
tarnostaktyczną jak i poetycką, sam zaś 
do dziś pozostał interesującym i malos 
wniczym zabytkiem polskim, choć obez 
nie poza granicami kraju się znajdu- 
jącym — w niegdyś rosyjskiej, a dziś 
rumuńskiej Besarabii, E 
Jest to osiedle dość: stare, którego 
dzieje łączą się w ścisły sposób z korzy: 
stnym jego położeniem na stromej wy: 
niosłości nad prawym brzegiem Dnie: 
stru. Być może, że istniały tu niegdyś 
jakieś grody obronne, nad przeprawą 


przez rzekę czuwające. W czasach: hi» | 


storycznych pierwsi — jak często — 
zwrócili nań uwagę obcy, Była to epo- 
ka, w której handel całego wówczas 
znanego Świata skupiał się w dwu rys 
walizujących ze sobą miastach: Genui i 
Wenecji. Sięgały one wtedy swymi 
wpływami aż do... Chin, Jedna z tych 
dróg na daleki Wschód szła właśnie 
tędy, przy czym sprawą pierwszego zna 
czenia było utrzymanie jej punktów wę 
złowych. Nic dziwnego przeto, że Cho- 
cim w XIII w, był w ręku Genueńczy- 
ków. Istniejące tu też do dziś ruiny 
starej baszty nad Dniestrem noszą ich 
miano. Może to zresztą tylko legenda 
— przecież jedna z wież położonego 
obok, już w Polsce, zamku w Czerwce 
nogrodzie zwie się wprost... etruską. 
Lecz potęga handlowa Genui nie utrzy 
małą się długo w tych stronach. Z kos 
lei Chocim, leżący na pograniczu cztes 
rech państw, przechodzi kolejno kilka« 
kroć do każdego z nich: do Polski, Moł 
dawii, Turcji czy Rosji, Każde z nich 
przyczynia się w jakiś sposók do jego 
wygłądu. Od hospodarów mołdawskich 
pochodzą ornamenty z cegły w formie 
krzyży wschodnich wmurowane w ścia” 
ny, które też dlatego zachowały się mas 
wet pod Turkiem. Od Turków zaś ele- 
menty zdobnicze — zgodnie z islamem 


— czysto linearne, Oni też przemienilf '! ~ 


dawną cerkiew zamkową, założoną 
przez księżnę grecką Zofię pod we» 
zwaniem św. Mikołaja, na meczet, Ros 
Sia, która tutaj na dłużej usadowiła się 
dopiero w XIX w., wzniosła potem obok 
nową cerkiew o baniastych kopułach; 
dziś rumuńską. Polska natomiast ob» 
darzyła ów gmach nie tyle jakimiś ma» 
terialnymi przybudówkami, ile raczej 
sławą dwu bitew, które rozniosły wieść 
o Chócimiu w daleki świat. 

Nie sposób przypominać tu dokład: 
niej dzieje owych kampanij z 1621 i 
1673 r. W obu nich znacznie mniejsza 


armia polska gromi kilkakroć liczniej: Í 
| koszkach!) 


sze wojska tureckie, Tak: przynajmniej 
sądzić można na podstawie dotychcza- 
sowej literatury — póki jakieś nowe res 
welacje Górki lub Boya nie ukażą tej 
sprawy w całkiem odwrotnym świetle, 
Bohaterem pierwszej wyprawy jest sę- 
dziwy i surowy hetman Chodkiewicz, 
w romantyczny zgoła sposób oderwany 
na pole bitwy niemal wprost od zaślu+ 
bin z 20sletnią księżniczką Hanną O+ 
strogską — i zmarły na zamku chocim= 
skim wśród najgorętszej walki, w taje< 
mnicy przed wszystkimi, by śmiercią tą 
nie osłabiać serca w obozie. Jeśli zgon 
wodza musiał pozostać zakonspirowa- 


ny, to za to echa zwycięstwa rozeszły 
się o wiele szerzej niżby można przypue 
Szczać, W kraju wywołały całą litera- 
ture pamiętnikarską — wśród niej i dis 
riusz Jakuba Sobieskiego, ojca króla Ja- 

poematem Wacława 


Krasickiego, "pod tym samym tytułem: 
„Wojny chocimskiej*, Opiewał ją te: 
południowossłowiański poeta Gunduli: 
w epopei o „Osmanie*, relacje zaś o 
Chocimiu ukazały się nie tylko we Wto 
szech, ale i w odległej Hiszpanii. 


U 


'ryp osiedli besarabskich, drugie 


Drugie zwycięstwo podchocimskie to 


„zmany, wspaniały epilog „Pana Wolo- 


dyjowskiego" (1673 r.). Jak tamta bis 
twa tutaj z 1621 r, zmyła niejako hans 
bę o rok wcześniejszej Cecory i poz 
mściła śmierć Żółkiewskiego -- tak ta 
stanowiła rehabilitację Rzeczypospolitej 
w rok po oddaniu przez. nią sułtanowi 
pobliskiego Kamieńca Podolskiego. 
Triumfatorem jej był hetman — a nice 
daleko już król — Sobieski. Snać Cho» 
cim dziedzicznie niejako wiązał się z. je 
go rodem. Tamtą bitwę opisał Ojciec, tę 
prowadził Syn... I jeszcze jeden szczegół 
z niej miał powtórzyć się w dziesięć Jat 
później — pod Wiedniem: owe listy 
z ledwo zdobytego namiotu nieprzyja+ 
cielskiego wodza pisane — najberwniej 
sze polskie komunikaty wojenne — jes 
szcze upojone niedawną walką, a już 
zarazem wyliczające skrzętnie, z gospo- 


“darska, wszystkie „pożytki“ w łupach 
przypadające. 
Ostatni to. raz wtedy — w 167% r. — 


o mury Chocimia, o ów „szkopuł fatal» 
ny hardego pogaństwa” szczerb iy się 
polskie szable. Był on jeszcze potem 
obiektem trzykrotnych działań wojen- 
nych, lecz już mniej nas obchodzących 
pomiędzy Rosją a Turcją, przy czym pier 
wsze zaobycie go przez Moskali w 1759 


roku zaznaczyło się znów wybitniej w 
literaturze — tym razem rosyjskie; -+ 
znaną odą Łomonosowa, Wracał jed- 


nak mimo to zawsze do Turcji, tak, że 
dopiero w czasach napoleońskich Rosja 
wćszłą w jego posiadanie wraz z całą 
żyzną Besarabią. Po wojnie: światowej 
zaś.wraz z nią przypadł Rumunii. 

W- dzisiejszym Chocimiu trzeba roze 
różnić dwie rzeczy: miasteczko i twiere 
dzę. Pierwsze przedstawia dość zwykły 


dziś już tylko ruiną. Oboje mają pew= 
ne rysy egzot Szerokó rozrzucóne 
jasto cechuje nieliczenie 
się z miejscem: niezwykle szerokie, le+ 
dwie w ćwierci wykorzystane ulice; plas 
skie dachy sadyb z bezdeszczowych o+ 
kolic, podcienia przed skwarem z cztes 
rech stron luźńie — każdy z osobna — 
stojących domów, i.. równie orientalny 
brud, Zamek zaś posiada po bokach: 
minaret i baniastą cerkiew — oboje jed 
nako wschodnie. W miasteczku znać 
niedawne wpływy rosyjskie — zwłasz= 
cza w rcstauracji. Pełno wprawdzie 
wszędzie tanich, lećz zbył słodkich i 
muszkatelowych win rumuńskich -(prze 
pyszne winogrona przywożą tu na targ 
furami, jak u nas ziemniaki — w pôl- 
ale gospody. zastawiają po 
dawnemu wszelakie „zakuski*, czarny 
i czerwony (sztuczny i tańszy) kawior, 
rozmaitego gatunku rybki, masy cebuli, 
słonecznikowe  „siemia”, - wyhodowane 
gorącym słońcem Besarabii, różne,. nie: 
mal południowe warzywa — wśród nich 
wielkie fioletowe bakłarzany zwane tu 
niewiadomo dlaczego „gruszkami mie 
łości”*, smażoną paprykę z baraniną, Ta: 
chatełakim i orzechy w miodzie — sło+ 
wem jakaś mieszanina rosyjska ji: bliź 
sko-orientalna zarazem. Wszędzie też 
słychać obok popsutej romańsz.zyzny 
Rumunów i częstego żargonu —- śpiew» 
ny, bezkostny (jak go doskon: na: 
zwał Tomasz Mann) język rosyjski 
Bardzo marna, choć szeroka droga 
prowadzi do Zamku. Na pola.h złuci 
się kukurydza, pęcźnieją olbrzymie Sue 
le dyni i kawonów i pachną świeże li- 
ście tytoniu. Sznury ich zdob:a 'vieńz 
cem niemal każdą chatę, nieraz — jak 
na Ukrainie — aż błękitną od ubarwios 
nych ścian i w burzanach tonącą. Da: 
wne główne wejście do twierdzy pro- 
wadzi od strony drogi do Jass, przez 
rozrzucone już dziś wały i wyrównane 


wschodnie 


jest | 


j 


przez czas, wyschłe fosy. Mimo, iż zas 
mek jest już tylko jedną ruiną, pilnuje 
go armia rumuńska, nędznie odziani 
szarzy żołnierze j eleganccy, jak lalkt 
oficerowie, na biało od stóp do głów — 
niczym marynarka — z masą błyszczą: 
cych sznurów, guzów i akselbantów, 
niczym na... Wschodzie, Obowiązuje 
też zakaz fotografowania, choć ruiny 3ą 
malownicze, ale do niczego nieprzydate | 
ne; ostatecznie może i nie dziwota, bo ` 
wszak tuż za Dniestrem jest już Z. $. 
S. R. Wewnątrz twierdzy natomiast ma , 
się często przed oczyma widok nie tyle , 
ko pokojowy, ale wręcz idyliczny, Na 
dawnych placach ćwiczeń czy walk, 
dziś zarosłych bujną trawą pasą się lex 
niwe i spokojne besarabskie woły i kra 
wy o długich, pokrętnych rogach rasy 
czarnomorskiej. Trzymają się właście 
wie głównie tylko zewnętrzne, potężne 
do dziś mury. W środku zwalone ruiny 
podniosły wysoko poziom dawnych 
dziedzińców. Pod puszystą murawą dus 
dnią głucho od kroków zasypane kruże _ 
ganki i lochy. Wiercą zaś one głęboko 
skaliste podłoże fortecy, Sławna też bys 
ła tu niegdyś jej studnia głęboka na 
zwyż 35 sążni į doskonale skonstruowa 
ne przeż Turków wodociągi. Zachowa» 
ły się też jeszcze gdzieniegdzie nad- 
okienne łuki, ornamenty z cegieł w 
mur wpuszczane i — ostatnie, jakże już 

łe ślady malowideł na poodbijanych 
tynkach. Tylko nazwa pozostała prawie 
bez zmiany: turecki „Chutjn”, dziś ru. 
muński „Hotin”* _ z 

Najokazalej wygląda zamek chocims - 
ski od dołu, od samego brzegu Dnie: - 
stru. Gdy się tu zejdzie stromą Ścieżką 
nadbrzeżną, trzeba potem dobrze głos 
wę zadrzeć do góry, by objąć go okiem ` 
w całości, aż po zębate szczyty murów, 
Niemal wprost z wody wznosi się zies 
lone wzgórze; dalej jeszcze warstwice 
skał, a wprost z nich zrośnięte niemal z 
nimi w jedno, strome ściany z potężnymi 
przyporami i maleńkimi stąd, z oddali,- 
otworami okien czy strzelnic, Biegną 
pomiędzy nimi zawiłe ornamenty ture: 
ckich wzorów i dawne mołdawskie 
krzyże z ongiś czerwonej, dziś spełrłej 
cegły. 

Nieopodal na wzgórzu rozłożył się 
stary, dziś spalony meczet z przetrąco» 
ną przez pół wieżyczką minaretu. Wes 
wnątrz niej napół zrujnowane kamien: 
ne schodki biegną wąską  Ślimaćznicą, 
zajmując całą szczupłą szerokość igli» 
cy. Tuż pod utrąconym szczytem obie- 
ga ją wokół napowietrzny ókrągły bal» 
konik dawne miejsce modłów 
muezina i  wzywań do oddania 
czci: Jedynemu Bogu i Jego Pro- 
rokowi, Najwyższy to punkt w o 
kolicy,. Na północ od niego leży 
nad Smotryczem inny słynny zamek, 
niegdyś polski: Kamieniec Podolski, 
ongiś również „Twierdza Ojczyzny, zas 
stęp Chrześcijaństwa”, dziś — nadgra« - 
niczna strażnica bolszewicka, O sześć 
kilometrów na Zachód przebiega gras 
nica polska, kędy u zbiegu dwu rzek: 
Dniestru i Zbruczu, i trzech państw: 
Polski, Rumunii i Rosji — leży małej 
ciche miasteczko: Okopy Św. Trójcy. 
Z kluczowego trójkąta trzech twierdz 
czuwających u -południoworwschodnich 
ziem- Rzeczypospolitej ono jedno dziś 
pozostało. Na polach jego przebiega - 
dawny, na pół legendarny Wał Traja- 
na — znak, świadczący, że aż dotąd dòs 
cierał niegdyś od południa i tu zamykał 
się w obliczu Wschodu okrąg cywilixa: 
cji zachodniej. Tak, jak w tym małym 
miasteczku o symbolicznej nazwie z pol 
skiego pogranicza kończy się on może 
jeszcze bardziej — i dziś... 
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„. | Kazimierz LEWICKI 
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Niedziela 


Ignacego 


lipca Jutro: Piotra 


. GODZINY PRZYJĘC W RE: 
DAKCJI „DZIENNIKA POL: 
_ SKIEGO". W redakciji „Dziennika 
'Polskiego* przyjmuje się codziennie 
|-- z wyjątkiem niedziel i świat rzym. 
ikat. — CZNIE od godz. 
12—13. W innych godzinach BEZ 
WZGLĘDNIE żadnych spraw Re+ 
dakcja nie załatwia. 
Za artykuły nie zamówione Redak» 
cja nie placi wierszowego. 
Rękopisów nadesłanych Redakcja 
nie zwraca. 


Kieliszki do wódki po 10 gr 

Talerze białe fajans. 

płytkie lub głębokie . po 18 gr 
poleca 

Najtańszy skład porcel. szkła i naczyńkuch. 


Lwów, plac Mariacki 10  zcs7 


OBÓZ ZJEDNOCZENIA NA- 
RODOWEGO: Prezydium Okręgu 
Lwowskiego we Lwowie mieści się 
w lokalu przy ul. Bourlarda 5, i p. 

Prezydium Okręgu przyjmuje 
w poniedziałki, środy i piątki w go- 
dzinach od 10—f2-tej przed poł. 
Tel. Prezydium nr. 110:45, tel. Se- 
bretariatu nr. 111-24. 
;, Obwód Lwówzpółnoc, do którego 
należą dzielnice: II, III, VII, VIE 
i IX, mieści się w lokalu przy ul. 
Leona Sapiehy 4, I p. 

Biura czynne codziennie od godzi: 
ny 9—f5<tej i od 17—19:tej z wyjat- 
kiem soboty popoludnia, oraz nie: 
ziel i świąt, tel. nr. 110-09. 

, Zgłoszenia osobiste lub listowne 
na członków przyjmuje się codzien* 
nie od godz. 9—2stej i od 17—19. 

ZJEDNOCZENIE POLSKICH 
ZWIĄZKÓW ZAWODOWYCH: 
Lokal organizacji i świetlica mieści 
się przy ul. Rutowskiego l. 8. Go- 
fziny. urzędowania codziennie od 
17<tej do 20-tej, w niedzielę od 
(TOstej do 15-tej. 


Dr ROMAN PAPEE 


a powrócił 
I przyjmuje w chor. skóry I wener. 
ul. Asnyka 3 10045 


TEATR WIELKI: 
(Niedziela, 31. VIL. o 4 „Musisz być mas 
lą”, o 8 „Romans z urzędem skarbowym”. 

Poniedziałek, 1 VIII. o 8 „Jan“. 
„Wtorek, 2 VIII. o 8 „Roman z urzędem 
skarbowym“. 


TEATR ROZMAITOŚCI: 


* Od 11. VII. teatr nieczynny. 


KINOTEATRY: 


CHIMERA: „Anonimowy kochanek", 


EUROPA: „Kombatanci“. 
GLORIA: Z powodu rekonstrukcji nie, 
` czynne. 
GRAŻYNA: „Nie zapomnij o mnie" i 
RAKI Donna". 
KOPERNIK: „Człowiek, który żył dwa 
| razy". 

SIERPIEŃ! 
KABARET 


SARCING „GOŁĘBNIK” 


Lwów, Pasaż Mikolascha 
Nieb li H latka, na- 
rakcjaii Betty KiNg, Sadowczyni 


atrakcja !! 
Józefiny Backer. Balet Bruszewskich 


gwiatowej sławy oraz 5 przepięknych girls. 


Rezi Berówna, znakomita tancerka kla- 
syczna i szereg innych ztrakcji 3582 
METRO: „Nie ufaj mężczyźnie" i „Wy- 


prawa na Mongo". 
MUZA: „Groźny Bill". 
PALACE: „Dom Bankowy i Ska“, 
PAX nieczynny, 


| 


; pierw 


„DZIENNIK POLSKI“ poniedziałek, dnia 1 sierpnia 1958 r. 


Doroczna Wystawa Radiowa 


Z dniem 25 sierpnia br. otworzy po raz 
i w Warszawie swe podwoje Doro- 
Wystawa Radiowa. —  Organizowana 

Polskie Radio wespół z szeregiem 
instytucyj oraz krajowym przemysłem ras 
diotechnicznym — wystawa ta ma za zada; 
nie stworzyć instytucję propagandy 
rozwo) radiotechniki, oraz 
ego. 


radiofonii, 


podarczego kraju, protektorat 

Minister Przemysłu i Han- 
oraz Minister Poczt i 
Telegrafów Emil Kaliński. 

Na terenie gmachu YMCA w Warszawie 
przy ul. Konopnickiej 6 wre już gorą 
wa praca przygotowawcza, celem przygoto« 
wania trzech piąter wielkiego gmachu pod 
tereny wystawowe. Wystawa odbe: ię 
w czasie od 25. VIII. do 11. IX. br., w któż 
rym to okresie czasu na terenie wystawy 
odbędzie się szereg ciekawych imprez pro- 
pagandowych. 

Doroczna Wystawa Radiowa obejmować 
będzie przede wszystkim dwie wielkie sale 


mować będzie 
tu pomiesze: 


ilustrujące rozwój. radiotechniki,. dział wys 


ac znaczenie Wystawy Radiowej | 


dzieł radiokomunikacji mors 
lotniczej. Na tym samym 
się sala radioamatorów i 
w. Czynne stacje krótkofalo 
stanowić będą zapewne jeden z atrak- 


we 
cyjnych momentów tego działu wystawy. 


Ze studia wystawowego, mie 
się w pięknej sali gmachu YMCA. 
nadanc około 50 audycyj rozrywkowy 
poza tym = terenu wystawy Polskie Radio 
transmitować będzie szereg imprez sportos 
wych i rozrywkowych. Wymienić tu już 
a radiowa rewię gwiazd sportowych, 
pływackie na miejscowym basenie, 
innych imprez rozrywkoś 
je od codziennych trans- 
nadawanych na całą Pol- 
funkcjonować będzie stas 
lające najnowsze kroniki 
= szereg specjalnych filmów, nie 
oglądanych dotychczas w stolicy 
z wystawą zorganizowane 
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świata radioamatorów. Pierw 
į dzie konkurs wynalazków, 
nione prace zostaną wystawione na D. 
W. R. Poza tym po raz pierwszy w Polsce 
odbędą się wielkie zawody o mistrzostwo 
w nadawaniu i odbiorze znaków Morsa. 
Jednocześnie ujrzymy po raz pierwsz! 
Pi skrzypce i specjalne pr: 


Samochód i motocykie dla nowych 
- abonentów radiowych 


Polskie Radio uruchomiło w czerw 
cu b. r. Wielką Letnią Akcię Premio: 
wą „W drodze do miliona abonen» 
tów”, opartą na zupełnie nowych j as 
trakcyjnych podstawach: nowi radio: 
słuchacze rejestrujący swe odbiorniki 
w czerwcu, lipcu lub sierpniu b. r. i 
zgłaszający się ponad to- na kartce 
pocztowej z podaniem nazwiska, za: 
wodu, adresu, urzędu poczt. numeru 
karty i daty rejestracji, do Polskiego 
Radia (Warszawa—l, Letnia Akcja 
Premiowa, ul. Mazowiecka 5), sa spe 
cjalnie rejestrowani w kartotekach -i 
numerowani. Było zapowiedziane, że 
abonenci, którzy otrzymają kolejne 
numery 15.000, 30.000 i 45.000, uzyska: 
ja premie w postaci dwu motocykli i 
auta. z 

Piętnastotysięczny nowy abonent 
Letniej Akcji Premiowej został już zar 
notowany w kartotekach: jest nim 
p. Franciszek Przeszłowski, sekretarz 
gminy zbiorowej Przeworsk w woje 
wództwie lwowskim. 

Onegdaj w Studio Rozgłośni Iwow» 


skiej p. Przeszłowski otrzymał moto: 
cykl z rąk p. dyr. inż, Scazighino. — 
Przez czynne podczas tego mikrofony 
dowiedzieliśmy się, jak to p. Prze: 
szłowski dawno już marzył o motorze, 
jak z wiarą, że wygra wrzucał swą 
kartkę ze zgłoszeniem do- skrzynki 
pocztowej, jak to teraz wszyscy jego 
koledzy i znajomi zakupują odbiorni= 
ki, rejestrują je i zgłaszają się do kon= 
znas 
czone dla 30.000 abonenta. A lic: 
ta wkrótce zostanie osiągnięta j. przez 
kroczona. — Wychodząc z Rozgłośni 
p. Przeszłowski natknął się na Szczepa 
ka i Tońka, którzy coś manipulowali 
koło jego nowego motoru, Szereg zaz 
bawnych momentów i nieporozumień 
— (obaj uważali p. Przeszłowskiego 
za hrabiego, potem wzięli go za dys 
gnitarza) zakończył się rozpoznaniem 
pierwszego szczęśliwego laureata kon= 
Kursu. 

Kto zdobędzie auto i drugi motor, 
okaże najbliższa przyszłość. 


; „Będziesz zawsze moją“. 
STYLOWY: „Po wielkici wojnie" 1. rewia. 
ŚWIT: „Dorożkarz Nr. 13" i „Tajny plan 
ROB": 

TON: „Cienie Paryża" i 


granicy”. 
UCIECHA: „Srebrn 


„Kawiarnia na 


torpeda" i rewia. 


FOTOPLASTIKON — prac 
„Lourdes* — miasto cudów. 


Mariacki 


TEATR 


a — OSTATNIE PRZEDSTAWIENIE KO: 
MEDII PT. „MUSISZ BYĆ MOJĄ". Dziś, 
tj. 31 bm. o $,tej popol. wystawiona zosta- 
nie po raz ostatni w Teatrze Wielkim po 
h 1 zł, oraz 50 gr. arcyzabawna kos 
media L. Verneuilla pt. „Musisz być mos 
w doskonałej obsadzie premierowej. 
— „ROMANS Z URZĘDEM SKARBO- 
WYM”, Zabarwiona lekką satyrą politycze 
pelna dowcipu farsa, w wykonaniu 
zgranego zespołu:  Barwińsi 
i i Nawrockiego, Sz: 
Szletyńskiego, Wilczkowski 
go, dana będzie w Tea 
Ceny 


i Wojtecki 
8-mej wiecz. dziś 31 bm. 


o iejsc 


ne. 
„JAN“. W poniedziałek daną będzie 
w Teatrze Wielkim, wobec i 
sezonu, nieodwołalnie ostatni r 
mała i pelna powodzenia komedia 
Bus-Fekete pt. „Jan 


pióra 
po cenach populars 
cim balkonie 50 gr- 


nych 1 -ł i na II. 
O: 


Ystawiona zostanie na 
go tylko cztery razy 
w wykonaniu Teatru Poznańskiego melos 


dyjna i pełna werwy operetka pt. „Gejsza“ 
Dziewczę z herbaciarni). Ceny miejsc od 
40 gr. do 4 zł. 40 gr., abonamenty i kupony 
najemne ważne. r. 

— „CIESZMY. SIĘ ZYCIEM“ — oto tyz 
tuł wesołej komedii T. Harta i G. Kaufman: 
na, którą. rozpocznie w Teatrze Wielkim 
dnia 8-go sierpnia swe gościnne występy 
Warszawski Teatr Ateneum ze Stefanem 
Jaraczem na czele całego zespołu. 


RADIO 


WISŁĄ DO POLSKIEGO MORZA 
Z MIKROFONEM RADIOWYM. Zespoły 
i artyści radiowi coraz częściej wychodzą 
poza mury studiów, coraz chętniej wystę: 
pują bezpośrednio przed słuchaczami, co: 
raz żywszy jest ich kontakt z publiczno 
ścią. Tego rodzaju radiowe koncerty puz 
bliczne nie ograniczają się do zamkniętej 
sali lub ogrodów, ale przenoszą się rów» 
nież na peryferie miast, a nawet daleko 
poza granice siedziby swych Rozgłośni. 

Taką wielką tegoroczną imprezą muzy: 
czną bei podróż z mikrofonem statkiem 
po Wiśle aż do morskich wybrz Polska 
Kapela Ludowa Feliksa Dzierżanowskiego, 
„Czwórka Radiowa”, Aniela Szlemińska i 
— jako konferansjer — Henryk 
statku Tow. „Vistula* 31 lipca pożegnają o 
7.20 pogodnym koncertem stolicę i służ 
chaczy. 

Pierwszym etapem tej wesołej propagane 
dowej podróży będzie Plock, który swym 
przepięknym położeniem i starymi murami 
stylowych budowli tworzy wspaniałe tło 
koncertu. Wieczorny koncert w Płocku 
przeznaczony został dla publiczności miej: 
scowej, a zatem nie będzie transmitowany. 
Następnego dnia zatrzyma sie zespół radio< 
wy w Włocławku, by o godz. 12.10 
stawić się miejscowej ludności, po czym 
ruszy w dalszą drogę do Torunia. W histos 
rycznym tym mieście wvstapia artyści o 


į dał się do Mostów Wielkich, gdzie w, 


Nr. 209 


"Komendant główny Policji 
Państwowej we Lwowie 


(a) Od trzech dni przebywa wę Ji, 
wie komendant główny Policji Pań 
stwowej, gen. Kordian Zamorski, Ww 
czasie swego pobytu w naszym mię 
ście wyjeżdżał gen. Zamorski do Sp, 
nisławowa, a w dniu wczorajszy. i 


tamtejszej szkole policyjńej kończy si 

kurs, urządzony dla posteruńkowycji 

omawia) 
Wycieczka do Morszyna 


Delegatura L. P. T, organizuje -7 sietpyją 
br. jednodniową wycieczkę pociągiem po, 


pulamym do Morszyna. Odjazd ze Lwow, 
dnia 7 sierpnia o godz. 6.40. Odjazd } 
Morszyna dnia 7 sierpnia o godz, 2125 


przejazdu w obie strony wyno 
Karty kontrolne na przejazd są dą 
cia w kasie biletowej PKP., ul. Kra 
ckich 5, oraz w biurach podróży. ą 


PEEP a 
„Coś takiego w Stylowym" 


Osławiony seron ogórkowy. w calej. pe 
ni — odbija się on też wszędzie, w. każ, 
dym objawie życia, tylko nie na deskah 
cstrady „Stylowego", gdzie sympatyczny 
zespół artystyczny RefRena_ brawurowyy, 
pańskim humorem codziennie utratą 
łeb hydrze nudy i ospałości letnich mię. 
sięcy. 

W nowej rewii, której wczorajsza. py, 
micra była jeszcze jednym triumfem calego 
zespołu, na scenie wre i kipi humor w. naj 
lepszym gatunku, Taz po razie eksplodują 
nieszkodliwe bomby świetnych dow: 
przeplatane. melodyjnymi dźwiękami piv 
senek i efektownymi popisami baletu. Re 
wia nosi frapujący tytuł „Coś takiego!, ale 
bo też każdy z widzów mimowoli, gdy p 
świetnym finale spadnie kurtyna, powtarza 
ze zdumieniem: Coś takiego. Istotnie bo, 
wiem coś takiego, coś tak oszałamiające 
swym humorem jak nowa rewia w „Styly 


wym”, jeszcześmy nie oglądali. 
W dodatku na ckranie aniały: flm 
„Po wielkiej wojnie" z Franchot Tone j 


Spencerem Trace w roli głównej. 


godz. 19.50, przy czym koncert ten {rans 
mitoiwany zostanie na całą Polskę. Natu 
jutrz, tj. dnia 2 sierpnia zawitają nasi. arty 
ści do Grudziądza, gdzie koncertować by 
dą miejscowej publiczności. Dalsza podróż 
prowadzi przez Tczew, gdzie- zespół ru 
diowy przesiądzie «się na parowiec morsk 
„Carmen“, na pokładzie którego koncert 
wać będzie dnia 3 sierpnia o 7.00. Jeszcze 
tego samego dnia odbędzie się uroczysty 
wjazd radiowej ekipy do Gdyni. Nastę 
nego dnia (4. VIII.) o godz. 16.00 organi: 
zowany zostanie na Oksywiu „Koncert dli 
marynarzy”, transmitowany na wszystkie 
Rozgłośnie, wieczorem zaś koncert w Or 
wie, który transmitowany nie będzie. 
Artyści radiowi zatrzymają się” na poli 
skim wybrzeżu do soboty, by > nawiąrit 
jak najbliższy Kontakt z ludnością, , .któw 
rzadko może micć sposoność ` bezpośred: 
miego poznania swych dobrych mikrofon» 
wych znajomych. Dn. 5. VIII. odbędzie sę 
koncert w Wielkiej Wsi; w sobotę zat 6. 
VIIL w Chojnicach nad jeziorem Charzy: 


1 kowskim, skąd o godz. 1600 nadana zosi 


nie transmisja na całą Polskę. Tutaj też zu | 
kończy się podróż mikrofonowa, która £ 
pewnością na długo zostanie w pamięci 4 
równo publiczności jak i radi czy, 
— MISTRZOSTWA NADAWANIA | 
ODBIORU ZNAKÓW MORSA na Dow 
cznej Wystawie Radiowej w Warsza 
Jak się dowiadujemy, 3 września br. i dhi 
następnych w programie Dorocznej Wy! 
stawy Radiowej w „gmachu YMCA adb 
się Pierwsze Ogólnopolskie Mistrzostwa W 
odbiorze i nadawaniu znaków Morsa, R” 
gulamin mistrzostw został już opracowan: 
Dla zawodników, którzy zdobędą miej! 
punktowane, przeznaczono — oprócz St 
regu nagród honorowych i dyplomów — 
bardzo cenne i miłe upominki. Między js! 
nymi Two Okrętowe Żegluga Polska S A 
ofiarowało bezpłatną podróż dalekomork | 
a Polskie Linie Lotnicze „Lot” srebrne eti 
Mistrzostwa zapowiadają się bardzo cieki 
konkurencję grup am 
odowców, zgłoszonych | 
całej Polski. Życzącym sobie wziąć udi 
w zawodach, Biuro Dorocznej wystawę 
Radiowej w Warszawie, ul. Konopnieii 
wysyła dokładny tekst regulaminu zW% 
dów i deklarację. 

DZIEŃ NOWOGRÓDKA W m 
SKIM RADIO, Pośród niedzielnych 4! Ak 
cyj regionalnych Polskie Radio wprowś 
do programu dn, 31 lipca — „Dzień Nove 

ódka”. Regionalną tę audycję organizi 
Baranowiczach, która „po. 


ri Msza święta 
gdzie również z Nowogródk 
żeństwie pogadankę o przeszłoś 


sta, które była 
wygłosi J. Żmigrodzki. 
zostanie transmisja 
Mickiewiczowskich” 


kolebką Micl 
Następnie. dd 
i ji 


© tea, ul. Gródecka 84. 


-_ Tegoroczny 


Zwyczajem lat ubiegłych Towarzy: 
stwo Hodowców drobiu. i królików 
we Lwowie (ul. Sykstuska 44), łącznie 
z Lwowską Izbą Rolniczą organizuje 

- w ramach i w okresie trwania Targów 


EEATT OET ES ETE EEES EEE 
gzenie audycja regionalna w opracowaniu 
W. Zdziarskiego pt. „W nowogródzkiej 
strónie'. W godzinach popołudniowych o 
-= 1800 znajdą słuchacze w programie jeszcze 
jedna audycję z Nowogródka; tym razem 
będzie ło audycja słownosmuzyczna pt. 
„W świetlicy tatarskiego Oddziału Z. S.* 
w Nowogródku, opracowana przez Romas 
: roszkiewicza. 


— ZARZĄD GŁÓWNY LIGI OCHRO- 
NY ZWIERZĄT we Lwowie zawiadamia 
swych członków o śmierci nieodżałowanej 
pamięci wiceprezesa Towarzystwa Was 
wrzyńca Kapeckiego, sędziego okręgowe 
gb i zaprasza na pogrzeb. który odbędzie 
się w niedzielę, dnia*31 lipca br: o godz. 
15ej z krypty OO. Bernardynów. 

— CENY ARTYKUŁÓW POWSZED- 

NIEGO UŻYTKU. Bułka wodna prze 

65 proc. wagi 5 dkg. 4 gr, chleb żytni 65 

próc. 1 ks. 32 gr, chleb żytni razowy 95 
- próc, 27'gr pszennosżytni 4l-gr., mąka 

pizeńna -30 proc. 48 gr, 50 proc. 46 gr., 

65 proc. 44 gr., mąka żytnia 65 poci 36 

95i proc 27 gr, masło deserowe zł. 3. 

kuchenne 2.90 mleko niczbieranć 1i 

18 gr., śmietana zł. 1.20, śmietanka 90 g: 

ser zwyczajny 70 zr. za 1 kg., jaje świeże 
` ggr, kiełbasa zwycz. 1 kg. zł. 1.70, sadlo 

sl. 1.80, smalec wieprz. zł. 2.20, słonina 

świćża i solona 1.65 zł, byraki ćwikł. 25 
+ gr, cebula wybier. 20 gr, marchew 15 gr., 
© pidtruszka 25 gr. kalafior od 10—40 gr 

śzpinak 1 kg. od 50—40 gr., czosnek 80 grv 

faśola szparagowa od 20—30 gr., pomido» 


"ty zł. 1-140, grzyby suszone 8—10 
ogórek świeży 1—5 gr., cęś 5 
kaczka bita 2—5 zł, kura 
kurczęta para 1.20—340 z 


"kę. 75 gt. 
>i — DYŻURY NOCNE W APTEKACH 
* led 31 lipca do 6 sierpnia: 
= *Błądzińskiego, Łyczakowska 57. — Brett- 
lera i J; Pinelesa, Rynek 18. — Dorżawetza, 
gl Teodora 3, — Ettingera, pl, Gółuchow* 
skich 14. — Haya, ul. Kołłątaja 12. — Ka, 
siewskiego, Leona Sapiehy 15. — Kurkies 
eza, Unii Brzeskiej 4, — Lauera; ul. Jas 
giellońska 12. — Łazowskiego, 29 Listopada 
15, —  Marguliesś, ul. Żółkiewska 82. — 
Markowicza, Zyblikiewicza 50. — Mikolas 
`. teha tul, Kopernika 1. — Nussbauśna, ul. 
Krakowska 26. — Pilewskiego, ul. Akade; 
'mieka"28. — Poratyńskiego, pl. Bernardyńs 
ski I, — Reissowej, Zamarstynów, ul. Lwow» 
„ ska 45. — Ścheinbacha, ul. Gródecka 30. — 
~ Bomersteina, ul, Janowska 2. — Sussmana, 
ul, Kurkowa 5. — Teneckiego, Zielona 33. 
jtówicza, Leona -Sapiehy 77. — Zarzyc- 
kiego, ul. Zółkiewska 71. — Zygmuntowi» 


Biżuteria sztuczna 


| paryska — czeska 
w nowootwartej firmie 


i Manyslaw Kazimierz LEWICKI - 


wów, Sobieskiego 2 
(róg placu Mariackiego) 2875 


ZMARLI WE LWOWIE: Grzegorz Kis 

tzuk, lat 21, Aleksandra Gołuchowska 1. 
„67, Bolesław Szubrowski |. 48, Franciszek 
Barycz 1. 25, Adam Wolicki |. 2 i pół, As 
alia Prytykowa |. 81, Oziasz Keller l. 59, 
tanciszek Lipiec |. 59, Maria Chruszczycka 
- 60, Jan Musiał | 52, Bronisława Matkows 
ska l. 79, Adalbert Andrejczuk 1. 47, Ilko 

Wynnyk -I 20. 5 sin 


; Bryjechadi y nowESo 
-HOTELU EUROPEJSKIEGO” 


; Štiukiewiez Jah, redaktor IKC. — Kras 


£ 
£ 


ków. Dr. Ziamecki Ignacy, adwokat — 
yn. Luttinger Iza, wl. dóbr — Bors 
ysl. — Wars 

y daik — 

k Ludwik, technik — 

sław, prof. — Za- 


3 poisian 
. Bydelski Wiktor, urzędnik 
Sosnowski Zygmunt, inż — War- 
. Zaleska Helena, żona kpt. — War. 
Kulczycka Helena, żona” adwokata 
iszawa. Skowrońska Honorata, na» 


- żeńskiej, liczące około 


Łódź. Kosiński Stanisław, 
sylkofter Isturtp, urz, 


„DZIENNIK POLSKI" p 


Targ-Pokaz_ 


Drobiu we Lwowie 


Wschodnich Targ-Pokaz drobin i 
królików w dniach od 9 do 13 wrzes 
śnia b. r. 

Impreza ta ma na celu zaznajomie« 
nie szerokich warstw społeczeństwa 
rolniczego, jak i ludności miejskiej 
wynikami dotychczasowych prac ho+ 
dowlanych nad podniesieniem jakości 
materiału zarodowego, W pokazie 
wezmą bowiem udział nie tylko hos 
dowle zarodowe większej własności, 
lecz także hodowle małorolnych z ca: 
łych gromad, nasilonych jedną i tą samą 
rasą drobiu. Pokaz-Targ drobiui krós 
lików obejmie następujące gatunki i 
działy: kury, pantarki, indyki, kaczki, 
gesi, ozdobne ptactwo lądowe i wods 
ne, króliki, futerka i skórki królicze, 
ponad to przybory do hodowli dros 
biu, oraz wydawnictwa z zakresu ho: 
dowli drobiu i królików, 

'Tegorocznym więc pokazem, a rów 
nocześnie i targiem drobiu organizos 
wanym na szeroką skalę powinni się 
żywo zainteresować wszyscy miłośnie 
cy drobiu, hodowcy, oraz kupcy, znaj 
dą bowiem okazję jedni nawiązania 
kontaktu z rynkiem zbytu, drudzy naz 
bycia pięknych okazów ptaków o wys 
sokiej wartości użytkowej, inni wres 
szcie dokładnego poinformowania się 
w sprawach związanych hodowią 
drobiu, 

Nie należy też zapominać, że w jes 
sieni najkorzystniej nabywać materiał 
zarodowy, dzięki któremu znacznie 
można poprawić swoje gospodarstwo 
drobiowe tak pod względem jakościo+ 
wym jak i dochodowym. 


KRONIKA _WYPADKUW 


(a) W dniu wczorajszym późnym 
wieczorem autodorożka nr. 40.258, pro 


"wadzona przez nieznanego szofera, pos 


traciła na ul. Pełtewnej przechodzącą 
przez jezdnię Bertę Kupferschmidt (ul. 
Alembeków 6), która doznała silnego 
ogólnego potłuczenia, 

Fatalny upadek czeladnika blachars 
skiego wydarzył się wczoraj wieczorem 
przy ul, Sapiehy |, 87, Abraham Fisch« 
mann, liczący 27 lat, czeladnik blachars 
ski, zajęty w pracowni Zwiebla (ul. 


-Sapichy 87) w czasie odnawiania fasas 


dy frontowej w tej kamienicy spadł 
z drabiny na chodnik, skutkiem czego 
doznał rozbicia głowy. W stanie nies 


"przytómnym przewieziony został przez 


Pogotowie Ratunkowe do szpitala po- 
wszechnego. į 
O godz. 9%tej wieczorem nieznana 
Kobieta porzuciła w bramie kamienicy 
przy ul. Gródeckiej 1. 59a, dziecko płci 
dwu tygodni. 
Podrzutkiem zaopiekował się Miejski 
Urząd dzielnicowy. 
EOT ZZ ZZOZ ZĘ, 


Zawiadomienie 


Zawiadamiam wszystkich moich P. T. 
Sympatyków, że wysłarałam się, aby kino 
„Europa“ — mimo upałów — wyświetliło 
najdowcipniejszy i najweselszy film pt. 

KAPRYŚNA EKSPEDIENTKA 
w którym gram główną rolę, już w następ» 
nym programie. (Premiera 2. VIII). 

Zapraszam więc wszystkich na miłą i wes 
sołą zabawę. 

" DANIELLE DARRIEUX. 


— Budapeszt, Ks. Adam — Wilno. 
Dr. Mastalski Marian. lekarz — Piekary ŚL. 
Czertok Gdala, kupiec ido. Niklewicz 

jerbierzów. Spies 


Wacław, wł. dóbr 
i : 


pry Chorzów 
producent film. 
niew, student 


wa. Dabrowski 


aktor — Kraków. 


nusz, inż. — Jezierna. K 
Świę! 


skarb. — Łuck. Mir. 


Warszawa, 


iedziałek, dnia 1 sierpnia 1938 r. 


Z sali sądowej 
Sprawca przykrej 


uznany umysiowo-chorym 


(a) Głośna była niedawno przykra 
afera sądowa, która rozegrała się w cza 
sie lustracji urzędu skarbowego w Bros 
dach, przeprowadzanej przez Leona Ki 
ryłowicza, inspektora Izby skarbowej 
ze Lwowa, Kiryłowicz dopuścił się na 
szkodę Skarbu Państwa nadużycia w 
ten sposób, iż pod jakimś pozorem 
wysłał z biura kontrolowanego przez sie 
bie kasjera Friedberga, któremu następ 
nie oświadczył, „że go wyręczył i wy 
płacił stronom kilkaset złotych za kus 
pony bieżące”, 

Ponieważ zachowanie się insp. Kiry: 
łowicza wydało się kasjerowi podejrzas 
nym, przeto zawiadomił swą władzę 
przełożoną a ta stwierdziła, że kupony, 
zrealizowane przez Kiryłowicza w czas 
sie nieobecności kasjera, były już przes 


dziurkowane, względnie zrealizowane i 
że pochodzą z innych urzędów skarbós 
wych, w których Kiryłowicz poprzednio 
przeprowadzał lustracje, 

Na rozprawie sądowej na wniosek 
obrońcy poddano  Kiryłowicza, który 
w więzieniu śledczym w Złoczowie 
zdradzał objawy obłędu, badaniom psy 
chiatrycznym, Na podstawie orzeczenia 
psychiatrów, iż Kiryłowicz jest istotnie 
umysłowo:chory, zostało przeciw nia- 
mu postępowanie sądowe zawieszone, 
Kiryłowiczowi przyznano 50 proc. emes 
rytury z tej przyczyny, iż wedle orzes 
czenia psychiatrów nabawił się on chos 
roby umysłowej już po aresztowaniu £ 
że w czasie popełnienia przestępstwa 
także był nienormalny, 


Wyrok w głośnym procesie 


komunistycznym 


(a) W głośnym procesie komunis 
stycznym, który odbywał się od ponie 
działku, zapadł w dniu wczorajszym 
wyrok, Otrzymali: dr Wohlberżanka 
8 lat, Hranyczko 7 lat, dr Briistigeroś 
wa 6 lat, Wechselberg i Feret po 5 lat, 
aplikant adw, Grossfeld 3 lata, literat 
Weintraub i Manaster po 3 lata z tym, 
że temu osfatniemu na podstawie am< 


Dwaj rabusie uliczni przed 


(a) W dniu wczorajszym toczyła się 
przed trybunałem karnym, -któremu 
przewodniczył s. o. Horodyski roz» 
prawa pizeciw Piotrowi Łazurkiewiczo 
wi, który w dniu 6 maja b. r. w poblie 
żu gmachu Państwowego Monopolu 
Spirytusowego dokonał napadu rabun 
kowego na Różę Neumann, której zra 
bował teczkę z zawartością 543 zł, a 
następnie zranił ścigającego go przecho 
dnia N, Huculaka. Łazurkiewicz ska: 
stał na karę Seletniego więzie» 


nestii obniżoną została kara do polos 
wy, Katner 2 lata, Fiszel 2 lata z zalis 
czeniem aresztu śledczego, Mandel i 
Anna Feld zostali uwolnieni. W ten 
sposób wywrotowa robota  zbrodni« 
czej szajki dr Briistigerowa — dr Wein 
berżanka i tow. pokryta została kąrą 


44 lat, 


Przed tym samym trybunałem toczy 
ła się o podobnej treści rozprawa, na 
której odpowiadał Markus Auschusse 
mann, który na ul. Kleparowskiej wys 
rwał z rąk SamuelaStolzenberga waliza 
kę, zawierającą wyroby tytoniowe war 
tości 80 zł. Auschussmann, który poz 
chodzi ze znanej rodziny złodziejskiej 
i jest bratem trzech niebezpiecznych i 
notowanych złodziej « włamywaczy, 
został wówczas ujęty przez posteruna 
kowego i odprowadzony do dyspozy: 
cji sądu. wi, A 


Zagadkowa afera trucicielska 


pod Lwowem 


(a) Wypłynęła w dniach -ostatnich 
zagadkowa afefa kryminalna, która 
stanowi treść energicznie prowadzos 
nych dochodzeń policyjnych i sądo* 
wych. W dniu przedwczorajszym ods 
był się w Zimnej Wodzie pogrzeb 342 
letniego Mikołaja Zdrzałki, zamieszka 
łego w Wólce Hamuleckiej pod Lwos 
wem, zamożnego gospodarza, który 


| miał umrzeć rzekomo na udar serca, 


Ponieważ lekarzowi, który wydawał 
świadectwo śmierci nagły zgon młode 
go człowieka wydawał się podejrzany, 
przeto o swych podejrzeniach zawiado 
mił posterunek policyjny. Komenda 
powiatowa P, P, skierowała wobec tes 
go doniesienia sprawę do prokuratus 
ry, nasunęły się bowiem władzom pos 
licyjnym podejrzenia, iż zachodzi tu 
wypadek morderstwa, 
Zarządzoną została 


ekshumacja 


zwłok, a przeprowadzona ich sekcja 
w zupełności potwierdziła podejrzenia 
w kierunku morderstwa, ustalono bòs 
wiem, że Zdrzałka zmarł skutkiem 0: 
trucia jakąś silną, nieznaną trucizna, 
W związku z wynikami sekcji policja 
dokonała w dniu wczorajszym areszto 
wania Marii Zdrzałkowej oraz nieja: 
kiego Pawła Schneidra, który miał zás 
biegać o jej względy. Oboje odstawio: 
no do dyspozycji sędziego śledczego, 
który zawiesił nad nimi areszt śledczy, 
Podczas, gdy Schneider wypiera się wi 
ny, Zdrzałkowa zeznała, że wsypała 
do herbaty mężowi w przededniu je” 
go śmierci jakiś proszek, uzyskany od 
nieznanej jej bliżej kobiety, chciała bo 
wiem według jej rady spowodować w 
ten sposób zmianę w postępowaniu ię 
ża, który miał ją źle traktować, 


abrykantka aniołka 


aresztowana 


(a) W dniu wczorajszym aresztowa« 
ną została niejaka Joańna Dębicka, 
zamieszkała w Chruśnie Starym, w 
pów. lwowskim, Przyjęła ona w mare 
cu b. r. na wychowanie 4-letniego Jas 
musza Sfeciowa, syna robotnika z Mas 
lechgava, W krótkim czasie dziecko po 
częło zapadać na zdrowiu, a gdy to 
pogarszało się z każdym dniem, na po 
lectnie zawtzwanego przez ojca dzies 
cka lekarza, przywieziono dziecko do_ 


Szpitala powszechnego we Lwowie, 
1 gdzie nagle ono zmarło. Przeprowz: 
dzona sekcja zwłok wykazała, że dzie» 
cko miało połamane żebra, ręce i nos 
gi. Pod zarzutem dzikiego pastwienią 
się nad nim Dębicka została przytrzyś 
mana. Dalsze dochodzenia w toku, 


Złóż grosz na T. 0. M. 


Str. 14 w eh gi og 1 wad 


„DZIENNIK POLSKI“ poni: 


jnia 1 sierpnia 1 


Szczęście 


Zespół opery w Bayreuth przybył 
Obecnie na gościnne występy do Pa: 
ryża, Podczas pierwszego przedsta< 
wienia wagnerowskiej „Walkirii* sa 
la była wypełniona do ostatniego 
miejsca, a przed teatrem zebrały się 
tłumy osób ‘na próżno usiłujących 
dostać się do wnętrza. 


— Ale ci aktorzy. 
szczęście do kobietl... 


filmowi maja 


Nowa wiosenna: moda - wprowa: 
dziła, jak wiadomo, wysokie dam» 
skie kapelu. W kinie siedzi jakaś 
pani właśnie w takim kapeluszu, tos 
też siedzący za nią dwaj sąsiedzi nic 


Jakaś elegancka dama wola do po* 
licjanta stojącego przy wejściu: 
— Musi mnie pan wpuścić! Ja sza- 


leję za Wagnerem! nie widzą. 
Policjant uśmiecha się i KE "Może pani będzie tak dobřa 


dra 


dawać 


owa duńska Al 
na każdym kroku 
raz swym demokratycznym zapatry- 
waniom i odznacza się wielką pro: 
stotą. 


sta: 
wys 


Robotnik jednej z 
nocnej Szkocji wręcza swej 
tygodniowy zarobek. 


— Tu brakuje 5 pensów — stwier 


fabryk w pél 


żenie 


dza żona. 


Dwaj wi 

— Czy 
pracy? 

— Owszem. Kiedy byłem młodym 
człowiekiem, chciałem koniecznie za: 
łożyć sklep z aparatami radiowymi. 

— Gości i tak nie wolno mi jeszcze — No i o? A 
golić, tylko obcych! — Wyobraź sobie co za pech: 
p ZZZZZYZZZEZZZZZO I ZLE ZZIZZLLO OOO, 

Zły interes 


wał mu Shaw — ale ia z zasady nie 
robię takich złych interesów. 


zmawiają: 
f igdy nie ciągnęło cię do 
— Już trzy razy pokaleczył mnie 

pan przy goleniu. Jeśli pan tak wszyst 
kich goli, to wkrótce majster nie bę: 
dzie miał gości! 


Fewien ni 
drością mło 
Bernarda Shawa: i 

— Pragnąłbym godzine porozmas 
wiać z panem. Wie pan, wymiana na 
szych, myśli... 

— Bardzo przepraszam — przete 
e—a r 


S$potkała ziomku 
Tak proszę pani, ale ja spotka* 


łam ziomka, z tego samego miasta, 
co i ja. I tak jzkoś ten czas zeszedł. 
— A skąd ty pochodzisz? , 
— Z Warszawy. prosze pani. 


zący zbytnią ma: 
lec zwrócił się do 


odbywa się wiec -kos 


è się w Warszawie, | 
a siużąca do pobliskiego 
. Ta jednak wróciła dopiero 
godzinach. 

— Gdzie byłaś, Marysiu? — obu- 
rza się pani, — Przecież mogłaś wrót 
cé po pięciu minutach. 


PRZEZ KOBIETE 

— Znowu się £ 

Domyślam się; 
musi być jakaś kobieta. 

— Zgadł tatuś. Pytali mnie o pa- 
nowanie Marii Teresy, 


DOBRY MAŻ 


/iesz najdroższy, śniło. mi się, 
że kupiłeś dla m mnie prześliczny wio- 


włóż go jutro, będzie 


ciepło. 
U LEKARZA 


— Co mam uczynić, żeby mój mąż 
nie mówił przez sen? 

— Niech mu pani pozwoli na ja< 
wie od czasu do czasu doiść do sło* 
LR 


| 
| 


Tragedia Marysi 


Marysia i w kuchni i płacze, 
— Dlaczego Marysia płacze? — 
pyta pani. 


Bebry sposób 


odzywa się jeden z 
Pani- milczy. Wówczas 
nich odzywa się półgłosem: 
— Daj.spokój, ona nie zdejmie, 
boma łysą głowę. 
Pani natychmiast zdjęła 


Królewskie ogłoszenie 


Niedawno np. umi 
tach ogłòs: 
„Potrzebna dobra kadi ka do za» 
możnej rodzin imieszkałej w cen- 
trum Kopenhagi 


Słuszna oszczędnoćć 


— Ach tnie. Zapomniałem ci 
powiedzieć, we wtorek był u nas 
na fabryce wybuch i gospodarz po- 
trącił nam za czas, kiedy znajdowali: 
v się w powietrzu. 


Pech 


wtedy je: radio nie było wynale: 


one, 


— A bo proszę pan bo... mój 
Stasiek idzie do wojska 
— Niech się Marysia uspokoi... 


Gdy wróci z wojska, będzie go Ma» 
rysia już miała przy sobie na zawsze, 

— Ale, proszę pani... — płacze w 
dalszym ciągu Marysia. — Właśnie 
dlatego płaczę, bo... bo wiem, że do. 
tego czasu bedę już miała na pewno 
innego... 


— Wspaniałe! Naprawdę cudowne! 
— Słowo daję, pochlebiasz mi 
— Tak, tak to są najpiękniejsze ra: 
my w całej pracowni! 
reme wc 


Bobry uczynek 


Matka uczy Janka, iz powi 
dzień spełniać dobry uczvne 
sprawi bliźni adowoleni: 
właśnie tego spral 


Henry! 
Gdy matka s 
nek odpowiada: 


uje go za to, Ja- 


PD || Z ÓÓÓGO 
Nad czerwoną S$Sekwanag 


— Towarzysze — oświadcza jeden 
z mówców — żądamy podwyżki płac 
o 300 procent i 365 dni urlopu plat- 
nego w roku. 

— Protestujemy! 
mówca, tym razem trockista — gdyż 
w tym wypadku musielibyśmy pra: 
cować jeden dzień co cztery lata! 


woła drugi 


p Z Z O A 


On i ona GA w i 
— Najdroższy, co by to igo, 
gdyby nas teraz napadli rozbójnicy? 
— Nie bój się kochanie, ja biję res 
kord w biegu na trzy kilometry. 


FRONTEM DO MORZA 


Manewry odbywają się nad mo+ 
rzem. 
Rekmit do kaprala: — Czy, jak 


pan kapral do mnie mówi, to ja mam 
stać frontem do morza, czy do pana 
kaprala? 


LEKKOMYŚLNY 
— Nie pozwolę ci wyjść za tego 
człowieka, Jest zbyt lekkomyślny! 
— Z czego to mama wnosi? 
— Ponieważ chce sie z tobą oże- 
nićl 


le gdyby 7 mama wi 


| 
R 
| 


| KONDOLENCIA 


Jeden z sowieckich dyplomałów: 
przebywający za granicą, otrzymuje 
wezwanie do natychmiastowego sta” 
wienia się w Moskwie. Na dwor 
odprowadza go sekretarz poselstwa, 

— Niech towarzysz nie zapora” 
powtórzyć swojej wdowie moje kon 
dolencje. 


— Tak nie można, pan oszczędzć 


na wyrywaniu ów, a ja dokładam 
na wstawianiu drzwi! 


INFORMATOR 
TANIEGO ŹRÓDŁA ZAKUPU 


pOr 


Do najlepszych na świecie 


zaliczane są dziś 


Fortepiany I pianina 
B. Sommerfeld 


BYDGOSZCZ — | jako najlepsze i JEDYNE 
z naszych fabrykatów zakupowane przez 
zagranicę, jak: Anglię (Steinway & Sons 
fondyn) Amerykę. Francję, Holandię, 
em Palestynę, Ceylon 1 t. d. === 


WYŁĄCZNY PRZEDSTAWICIEL: 


ST. NOWACKI 


Lwów, PIŁSUDSKIEGO 17. 


3116 Dogodne warunki 


(eny fabryczne. 


FUTRA 
MĘSKIE — DAMSKIE 


nowe oraz wszelkie przefasonowania 
w/g żurnali na rok 1939 


Magazyn i pracownia futer 


A. WRÓBLA |, Halicka 20 


telefon 257 - 04. 


Nigdy nie jest za późno 


pasa o zdrowiu, tym bardziej, jeżeli ciere 
plsz na chorobę: NEREK, PĘCHERZA, WA- 
TROBY, KAMIENI ŻÓŁCIOWYCH, - ZŁEJ 
PRZEMIANY MATERII, na bóle artretyczne; 
czy podagryczne, wzdęcie brzu- 

cha, odbijanie się lub sklone 
ności do obstrukcji. — Pamię- 
taj. że nigdy nie będzie za 
-późńo, ó ile używać będziesz 
zlół moczopędnych „DIURGL* 
Gąseckiego, które zapobiegają 
nagromadzeniu się kwasu mo- 
czowego | Innych szkodliwych dla zdrowia 
substancji, zatruwających organizm. 
Dziś Jeszcze kup pudełeczko ziół „DIUROL* 
Gąseckiego; a gdy przekonasz się o do- 
ainich skutkach ich działania, zalecać bę 
idziesz swym znajomym. — Sposób użycia 
na opakowaniu. Oryginalne zioła „DIUROL* 
Gaseckiego (z kogutkiem) sprzedają aptek! 
$ 2508 


A sklady apteczne, 


TOWARY BŁAWATNE 
WEŁNY, PŁÓTKA I POŚCIEL poleca 


MARIAN MLEKO 


LWÓW, PL, BILCZEWSKIEGO Tel. 224-75 
(obok Fptekl Łazowskiego) 


Geny najniższe 2537 Ceny najniższe 
gabinety, tapczany, 


MEBLE kluby, fotele do 


spania, dekoracje wnętrz oraz wszelkie 
firanki, -portiery, story poleca 


Jadalnie, sypialnie, 


Przeróbki, 
Wiedeńska wytwórnia tolarsko-tapicerska 


JAN ORTNER. 


Lwów, Sykstuska 41, — tel. 292-79 3i 
WYTWORNIA FORTEPIANOW 
- PIANIN, FISHARMONIJ 


Szkielski 


Lwów, Ossolińskich 10 
Tel. 287-23 

i Kupno ; sprzedaż instrumentów nowych 

Używanych, naprawa, najem po cenach 

najniższych. 2548 


LUDDANE POKOJOWE 
ROMAN KALCZYŃSKI 


Lwów, ul. HALICKA 21 
s ke 3346 


NIEDZIELA, 51 LIPCA 
Godz. 7.15 pieśń „Serdeczna Matko”. — 
7.20 „Wisłą do polskiego morza”, koncert 
poranny na przystani Tow. „Vistuła” w 
w: Kapeli Ludowej F. Dzierżanowskiego. 
nnik poranm 


dE ws: Gadka i — 835 Lw. 
„lwów pozdrawia”. — 8.40 Lw. „Uporząd: 
Kowanie- prawne wspólnot gruntowych”, 
pog..rolm. — wysł. dr. Wł. Świrski. — 
8.50 Lw. „O uprawie rzepaku“, pog. roln. 

t. red. W. Góralewski. — 9.05 Lw. 


polskie w wyk. Barbary Kostrzewe 
skiej. — 9.15 Transmisja regionalna z Nos 
wogródka: a) Reportaż, b) Mszą Św. i kar 
zanie, c) Przeszłość Nowogródka, d) „W 
domu Mickiewicza"; e) „W nowogródzkiej 
stronie”. — 11.45 Lw. Przegląd muzyczny 
w opr. Janiny Strzembosz. — 11.57 Sygnał 
czasu i hejnał. — 12.05 Poranek muzyczny. 
— mojego dzieciństwa” 
GEL = Tęczyna" — szkic literacki, — 15.15 

w. Muzyka obiadową — na ws 
15.00 Audycja dla wsi. 
peen Teatr Wyobraźni: „Gość z 


À, 


WASZE OCZKO 


HALLCKA 1-R66 RYNKU 


meryki”, słuchowisko Janiny Morawskiej, 
osnute na tle noweli Zofii Żurakowski: 
17.05 Recital śpiewaczy. — 17.35 Tygodnik 
iękowy. — 18.0 Trans. z Nowogród; 
„W świetlicy tatarskiej oddziału Z. S. 
w Nowogródku”, audycja słownosmuzy: 
na. — 1850 „W tyskim ogródku", podwies 
czorek przy mikrofonie. W. przerwie: 
Chwila Biura Studiów. — 20.00 Lw. Pros 
gram na jutro. 20.05 Lw. „Lwowska 
Warta” — „Pan Onufry zwiedza Polskę”, 
audycja popularna słownośmu: 
| święcona szlachcie zagrodowej 
| Lw- Wiadomości sportowe. — 
gląd polityczny. 20.50 Dziennik wies 
czony: — 21.00 Lw. „Tagoj“ nr. 16 pt. 
„Śpiączka” wesoła audycja pióra W. 
Budzyńskiego — na-wsz. Rozgł. P. R. 
2140 „Żeglarstwo śródlądowe”, pog. 
21.48 Lw. Wiadomości sportowe — 
wsz. Rozgł. P. R. 
sportowe zbior. ze wszystkich _Rozgłośni. 
22.00 „Trubadur”, opera Verdiego. Res 
portaż operowy (płyty). 23.00 Ostatnie 
wiadomości Dziennika wieczorhego i Kos 
munikat meteorologiczny. 


AUDYCJE ZAGRANICZNE: 
11.00 Wiedeń. Festiwal Salzburski. Kon: 


cert orkiestrowy. x 
20.15 Tato Paris. „Rigoletto“ 
Maurice 


na 


— Ven 


| 21.10 irek 1. 


śpiewa piosenki. 


NA WYJAZD! 
PŁASZCZE KĄPIELOWE 
— _ PLEDY 
PODRÓŻNE 


DERKI — KOCE 
wielki wybór! poleca 


A. PIETRUSZEWSKI = 


HALICKA 20 — tel, 213-33 


IPA. PRZEZIRBIENIE 
BOLE GLOWY ZĘBÓWiŁ 


|adorca arraiszierea KOGUTEK- 
GĄSECKIEGO 


[re © operowania bigiemienym » TOREBKACH 


WŁASNA NOWOCZESNA: WYTWÓRNIA 


MEBLI 
MICHAŁA NOWICKIEGO 


MaGazyN przy ul. Kochanowskiego 8 
tel. 110-87 (gmach P. K. O.) 


poleca : jadalnie, sypialnie, gabi- 
nety, pokoje kombinowane. 3228 


8.15 Audycja | 


: nastepujace imprezy 


20.40 Przes | 


21.49 Wiadomości ` 


Chevalier | 


ZE SPORTU 


W piątek rozpoczął się w Warszawie na 
kortach Stadiona Wojska Polskiego między: 
państwowy mecz tenisowy pań  Polska— 

| Czechosłowacja o pu 

| jugosłowiańskiej i mistrzostwo środkowej 
| Europy. 
dwa zwycięstwa i prowadzi 2:0. 

Łuniewska pokonała Deutsch 6:3, 6:2, a 
| Jadwiga Jędrzejowska odniosła zwycięstwo 
nad Hein=Mueller 6:1, 6:3. 

Zwycięstwo Łuniewskiej było do pewnes 
go stopniz niespodzianką. Na ogół gra nie 
stała na zbyt wysokim poziomie. Obie za- 
grają z głębi kortu, nie podcho< 
góle do .siatki. — Polka wygrała 


W piątek rozpoczął się w Berlinie oczeż 
kiwany z wielkim zainteresowaniem mecz 
F finałowy o puchar Davisa pomiędzy Niem- 
cami i Jugosławią. Pierwszy dzień zakoń. 
czył się wynikiem nierozstrzygniętym 1:1. 

Spotkanie Henkla z Puncecem przyniosło 
zza msc Jugosłowianinowi 
w stosunku 6: 6:7. Puncec górował 
bezapelacyjnie wad: "przeciwnikiem. impos 
nując pewnością uderzenia, precyzją i taks 
tyka. 

W drugim spotkaniu Metaxa po ciężkiej, 
wyczerpującej walce pokonał Palladę 1:6, 


KALENDARZYK SPORTOWCA 
W ciągu niedzieli AE = we Lwowie 


« 7 rano: Wyż 5 kolarski Ukrainy,. 
start na rogatce stryjskiej, obok miejskiej 
bełeniarni. 

Godz. 10.30: Legia (Warszawa) — Pogoń. 


awody w piłce wodnej o wejście do Ligi 


} 

l 

I 

sterpolowej. 

| : TSL. — Sian (Przemyśl) o 

I igi Okręg: Boisko Pogoni. 

H Zawody konne o mistrz. 

| e vas Pas Sokoła-Macierzy. 
ta 

i 


an 


Mecz pływacki Czami — 
na ul 


apielisko wojskowe 


15.30: Mecz bokserski Ukraina —- 

Pogoń, “boisko Pogoni. 
God: : Czarni — Rewera o wejście 

Baka Czarnych. 

. 1950: Zawody bokserskie z ue 

ków. "Czarnych, ` Lechii, 
Hala sportowa przy 


zaw 
Swej i Rekordu, 
ul. Jabłonowskich. 


W STREFIE AMERYKAŃSKIEJ 

| PROWADZI JAPONIA: Z: KANADĄ 2:0 

W Montrecalir rozpoczął się mecz. tenisos 
wy o puchar Davisa w strefie europejskiej 
|» pomiędzy Japonią i Kanadą. Po pierwszym 
i dniu prowadzi Japonia-2:0. 
j Nakano pokonał Wilsona 6:2, 6:3, 6:2, a 
-Yamagishi wygrał z Murrayem 6:1, 6:3, 6: S 


TERMIN on W HELSIN- 


Prezes Fińskiego Związku  Zwiątków 


portowych oświadczył dziennikarzom, że 


do 124ej olimpiady w Hel, 


Wśród wydawniciw 


i 

| 

I 

| 

| O WYBORZE ZAWODU PRAWNIKA“ 
| 7 Wałne dla kandydatów na prawników 
j 
i 
| 
1 
l 
| 
| 


- W związku z decyzją Ministerstwa Spra« 
wiedliwości, które na wniosek Naczelnej 
Rady Adwokackiej zamknęło na 7 lat do- 
stęp GER prawnikom do niektórych Izb 
` Adwokackich, wśród młodzieży, która zaz 
i mierzała w nadchodzącym roku akademi- 
1 ckim zapisać się na wydział prawa, daje 
się zauważyć pewna dezorientacja i waha- 
w sprawie wyboru zawodu prawnika. 
Dlatego też należy uznać za: niezwykle 
szczęśliwą inicjatywę Instytutu Oświaty 
Pracowniczej, który wydał w bieżącym mie- 
siącu drukiem .pracę prof. Jana Namitkie: 
wicza p. t. „O wyborze zawodu prawnika". 
Autor, znakomity” uczony, profesor Unis 
wersytetu Józefa Piłsudskiego, sedzia Sądu 
Najwyższego i były adwokat, świetnie oż 
rientujący się we wszystkich dziedzinach 
działalności prawnika, daje młodzieży in- 
formacje o niezbędnych kwalifikacjach do 
tego zawodu, oraz o różnorodnych możli. 
wościach, stojących przed prawnikiem. 

Na treść wydawnictwa „O wyborze zas 
wodu prawnika" składają się następujące 
rozdziały: 1) Wstęp, 2) Prawnik-naukoż 
wiec, 3): Prawnik w sądownictwie, 4) Praws 
nik w notariacie i hipotece, 5) Prawniks 
obrońca, 6) Prawnik w administracji, 7) 
Prawnik w przemyśle, handlu, bankowo: 
;| ści i ubezpieczeniach, 8) Studia prawnicze, 
9) Zakończenie. Poza treścią zamieszczone 
są informacje, dotyczące formalności, zwią: 
zanych z zapisami na wydział prawa Tie 
wersytetu J. Piłsudskiego. 

Wszyscy kandydaci na prawników powin- 
ni kazać tę pożyteczną i pouczająca 
| książkę. Do nabycia w Instytucje Oświaty 

Pracowniczej, Warszawa, Wilcza 47/49 m. 5. 
į Dalsze tomiki c wyborze innych zawodów 
ch _w, przygotowaniu. 


nie 


char królowej Marii _ 


Pierwszego dnia Polska odniosła ` 


1 
l 
| 


t szło dwie i pół godziny 


Sukces naszych tenisistek 


Prowadzimy z Czechosłowacją 2:0 


swej przewadze taktycznej nad peres 
Ww pierwszym secie walką była 
brzmi ko 
RZA 2 4;3 5;3 655, W. 


12 2:2 


a Polki była znacznie 
że Czeszka uzyskała 


pierwszego gema przy stanie 5:0 dla Łu- 


niewskiej. 
Drugi mecz 
jneMueller wyk 

która jednak nie 


znacznie słabszą przeciwniczkę. gee 
wów w pierwszym secie brzmi: 1:0 2:0 
2:1 7 5;1 631, a w drugim secie 19 
1:1 5;2 535 6;3, 


Finały o puchar Davisa 


Niemcy — Jugosławia 1:1 


"6:4 6:1,-3:6, 12:10. Walka ta trwała prze- 
i obfiłowała w 
szereg emocjonujących momentów, Zwłas 
szcza z ogromnym naprężeniem  śledzóno 
grę w ostatnim secie, gdy szala zwycięstwa 
- przechylała się kolejno w jedną i drugą stróż 
nę, zmuszając obu zawodników ¿do najs 
wyższego wysiłku. 

Lepsza forma fizyczna Metaxy w tym 
dniu zadecydowała o jego zwycięstwie. — 
Zwycięstwo Metaxv wywołało burzę okla- 
sków z widowni. Utrata bowiem drugiego 
punktu miałaby decydujące znaczenie dla 
wyniku całego spotkania. 


singforsie trwają już w całej pełni. Termin 
igrzysk ustalony zostanie na 8—20 lipca 
- — Program olimpiady obejmie 
onkurencje EE za wys 
jętkiem gier sportowych, hokeja na trawie 
i polo. Zaproszenia do udziału w olimpiae 
dzie zostaną wystosowane do wszystkich 
państw świata we wrześniu br., natychmiast 
po definitywnej uchwale fińskiego parlas’ 
mentu w sprawie przyjęcia przez Finlandię 
organizacji igrzysk. Nie ulega wątpliwość 
że uchwała parlamentu będzie pozytywna: 


Pielgrzymka do Lourdes 
W roku bieżącym upływa 80 lat od 
chwili, gdy Matka Boża ukazała się św. 
Bernadecie w Lourdes. — Odtąd z cąłezo 
świata śpieszą pielgrzymi, aby w cudownej 
grocie č uzdrowienia dla ciała i duszy. - 
Z okazji tej rocznicy. katolickie Stowarzy- 
przyjaźni polškovfrancuskiej orzas 
N d. 19—28 sierpnia popularną piel» 
grzymkę do Lourdes i Lisieux, W powrocie 
z Lourdes 
Marcina 
Loarą. 
Poza tym jest w programie pielgrzymka 
do Chartres, gdzie w gotyckiej katedrze, 
wśród licznych witraży i rzeźb, znajduje 
się cudami słynąca figura Matki Boskiej. 
Przed 300 laty król Ludwik XIII. oddał 
tutaj naród francuski pod opiekę Najświęt- 


ie 


i zwiedzą zamki królewskie nad 


Panny. — W Paryżu przewidziane 
jest zwiedzanie najnowszych kościołów 
(Chantiers du Cardinal), zbudowanych - 


przez J. Em. ks. kardynała Verdier według 
planów wybitnych architektów, a ozdobio, 
nych przez znakomitych współczesnych 
malarzy, rzeźbiarzy i dekoratorów francie 
skich. 

Informacje isy: Katolickie Stowa« 
rzyszenie Przyjaźni Polsko-Francuskiej -= 
Warszawa, Krakowskie Przedmieście 42. 


Konkurs „Dziecko w fotografii" 


Do dnia 31 sierpnia,można nadsyłać pras 

fotograficzne na konkurs, ogłoszony 
Komitet Kongresu Dziecka na temat 
cko w fotografii". — Tematem zdjęcia 
musi być dziecko, przy czym chodzi o ży: 
we i interesujące ujęcie. Jeden autor może 
przedstawić nie więcej, niż 12 zdjęć. Szcze» 
góły regilaminu i wszelkie informacje mos 


ce 
pi 


żna otrzymać w Komitecie Ogólnópolskiega - 


Kongresu Dziecka, 
kowa 19, m, 12a. 

Dla laureatów Konkursu wyznaczone. są 
nagrody Stowarzyszenia Uczestników Wals 
ki o Szkołę Polską w liczbie 7smiu, w tym 
jedna 100 zł, dwie po 50 zł, cztery cię 23 
zł. Nagrody deklarowały też firmy: „Kos 
dak“ — 1 aparat fot. Kodak Vollenda 620, 
za najlepsze zdjęcie na błonie „Kodak“: 
firma „Alfa“ 4 nagrody w towarze wartości 
po 25 zł „Foton“ 2 takież nagrody za pras 
ce na papierach „Foton“. 

Do jury konkursu należą: pp: dyt. St. 
Dabrowski, inż. M. Dederko, prof. ]. Neus 
man, dyr. W. Suchodolski i prof. J, Włos 
„darski. 


MOOD 
PRZYPOMINAMY 


że codziennie 
zamawiać można 


DZIENNIK POLSKI 


Warszawa, ul. Koszy: 


pielgrzymi będą u. grobu św, 


«DZIENNIK POLSKI" ponied: 


Rr. 


== OGLOSZENIA == 
OWIESZCJE! Bo iui kończy sie WWDEZEDAŤ 


płaszczy, kostiumów, sukien, kom- 
pletów, bluzek, spódniczek, szla- 
froków i t. d. w znanej FIRMIE 
i 


E. TAUBE 


[srRzenaz] 


W tej rubryce zamieszczamy 
ogloszenia po 5 gr. za slowo 
kupieckie i handlowe po 10 


mana ze swej wyśmienitej Kuchni 
Restauracja i Pokój do śniadań 


„POMORZANKA” 


Lwów, ul. Akademicka 24 


Jjaprasza P. T. Znawców dobrych potraw i dobrej muzyki 
wieczorowej — na doskonałe kolacje, Kuchnia prowadzona 
przez pierwszorzędnych mistrzów $ztuki kulinarnej. 


Koncerty znanej orkiestry salonowej „BAJKA“, 
Ceny przystępne dla wszystkich. 3574 


RUMUŃSKIEGO JĘZYKA - | W rubryce tej zamieszczamy 
nauczyciela poszukuję. Zgło- | ogloszenia po 5 gr. za słowo 
szenia do -Rdm. „Rumun*. | kupieckie i handlowe po 10 

10056 groszy. 


5i KUPIĘ k 
maly dom w okolicy Lwowa 
Listy „Dom z ogrodem“ do 
Admin. 


WOLNE POSADY 


PIEKARZ 3 


1005 i KUPNO 


| POMOC LEKARSKĄ 


Kontesjonowane KURSY KOSMETYCZNE 


go 7a, II. p. 


9915 | Admin. pod „20.000*, 


EE Lwów EMS EE 3 STEFANII HAWRYSIEWICZ 
s KNINSZĘ Lwów, Kopernika 42a, tel. 272-18 
Il. Rutowskiego 1 fi A RE Ce pod kierownictwem LEKARZA i INŻ. CHEMII. Wpisy Przyjmuję 
sę WAĆ ZOS Beilin, | codziennie Dyrekcja.- — Początek wykładów we wrzeżni, 
DWA POKOJE Sykstuska 2 3206 Ilość słuchączek ograniczona. 3573 
przedpokój, kuchnia, zpn., ~ 
komfort, Zielona, do wyna- BRZUCHOWICE. MOTO-ROWER FORTEPIAN 
jęcia. Tel. 217-03. 10035 | Okazyjnie sprzedamrealność | sprzedam.: Łozińskiego 6, | krótki sprzedam, — bsy 
pięcio-pokojową. ogród — | od 8—4. 10038 | „Krzyżowy* do Adm. - 100% 
MIŁY POKÓJ prawie za .polowę ceny. 
umeblowany solidnym od- | Rączkowski, _ Brzuchowice- SPRZEDAJE SIĘ | WILLA 
najmę. Zadwórzańska 74. | Łączki. 10036 | parcela przy ul. Pełczyńskiej 3- mieszkanłowa, nowa, w 
10037 i 18. DOD Sal RAY OE parku, 
— nier_Przewirski, Supińskie- | tanio sprzedam. Listy gą 
EMERYTOWANY BIURKO n 


profesor poszukuje pokoju 


antyczne sprzedam lub za- 


bez komfortu w starym do- | mienię za mniejsze. -- Plac — 
mu, ogród, słońce. — Listy | Dąbrowskiego pięć, sklep kompletne oraz poszczególne urzą. 
„Przyroda* do Adm. 10021 | kaflowy. 1003: 


` MERLE 


DOM SZTUKI Lwów, ul. Fredry 1 


WIŚNIEWSKI) 
OKAZJE: MEBLE NOWOCZESNE i ANTYCZNE 


TAPCZANY, DYWANY PERSKIE, OBRAZY. — Projektowanie 
wnętrz. — Własna pracownia stolarska i tapicerska. — 


SPRZEDAŻ 


(A. 


OKULARY 


Telefon 284-78 mamma 


poleca firma 


KOPERNICKI i SYN 


ZAMIANA 


potrzebny na-prowincję. — 
Listownie podać warunki. 
Sęp, p. Błudów. 10028 


manufakturzysta, potrzebny 
do firmy Antoniego Uwiery. 
Lwów, ul. Halicka 10. 10030 


| ZDROJOWISKA | 


„5 -p ZAKOPANE 
Pokoje piękne z utrzyma- 
niem bardzo tanio, — Wikt 
doskonały. Przepiękne pos 
łożenie willi. Ul. Kościeliska 
willa „Wysoka“. 


FOTO-AMATORZY! 


Pospieszne laboratorium fotograficzne — wykonuje 
wszelkie roboty amatorskie fachowo — szybko i starannie 


Lwów, Hetmańska 12 
tel. 234-24. P.K. O. 143.590 


PLAŻOWE 


dzenia pokojowe poleca solidne itapję 


Fr. Zieliński 


Telefon 228-1 


OBRAZY 


oryginały malarzy polskiej 
najtaniej, dogodne warunki 


Salon Obrazów 
Malarzy Polskich 
Lwów, PIŁSUDSKIEGO 11 
telefon 265-86 3285 


Lwów, KOŁĄTAJĄ M 


„FPOTO-ELEKTROKABEL'" 


LWÓW, KOPERNIKA iO, TEL. 214-21 


3443 


Wielki wybór nowych i okazyjnych aparatów fotograf cznych. 


Najtańsze źródło w Polsce. 


vp JE, H oszczęd- 
Żarówki nościowe 
poleca 


L= 
Stale pogotowie napraw. 


Lampy cr: wewe Instalacje | 
STANISŁAW CHĘĆ i 


FORTEPIANY, PIANINA 
mam Lwów em gwarantowane 
tyczakowska 4 , 


Telefon 118-55 | 


aajtaniej 


3236 sprzedaje, 


- KRYNICA $ 
„Wielkopolanka” kultúral- 
na, zaciszna, urocza, pełny 
komfort, auto — od 5 zł. 


PIWNICZNA. 
Pierwszorzędny chrześcijań- 
ski pensjonat .„Orlęta*. Bie- 
żąca ciepła i zimna woda, 
kanalizacja: Tenis, biblioteka 
pianino. 4 


; PENSJONAT 

drowej Nehrebeckiej, pięk. 
na górska okolica, idealne 
warunki wypoczynkowe. — 
Mszana Dolna, willa „Stas 
cha”. 2 


WISŁA. 
Pensjonat „Złocień*, pięknie 
położony. dużo słońca, ku- 
chnia obfita i smaczna. — 
Ceny przystępne. Tylko dla 
chrześcijan, 5 


[MIESZKANIA 


[ 


W tej rubryce zamieszczamy 

wszelkie ogłoszenia miesz: 

kaniowe przy 3 razach do 10 
słów, 2 razy bazpłatnie. 


TRZY POKOJE. 
kuchnia, balkon, do wyna- 
jęcia. Gródecka 51. 10029 


POKÓJ 
frontowy l. p. spokojny — 
Zbarazka 3/3 (boczna Za- 
dwórzańskiej). 10044 


zupuje, mienia 


HANAK 
| Piłsudskiego 21, i. p. 3322 


i 

POSZUKUJĘ H 
pokoju z utrzymaniem bez | 
mebli. Listy do Administr. | 
„Wdowa”. 10041 


1 
~ CZTERY, POKOJE | 


przedpokój, kuchnia dò wy- 
najęcia. Zielona 29. 10042 


CZTEROPOKOJOWE 
pełnokomforlowe, odświeżo- 
ne pomieszkanie, Wronow- 
ska ośm, do wynajęcia. 10049 


WŚRÓD OGRODÓW 
blisko Politechniki, cztero- 
pokojowe, pełlnokomforto- 
we, Teresy 12, gospodarz. 

10018 


Płynno 
posia:do zębów 


POSZUKIWANE 
4 pokojowe pełnokomior- 
towe mieszkanie w centrum 
od zaraz. Zgłoszenia „Pewny 
płatnik* do Admin. 10027 


POT 


NÓG RĄK, PACHWIN i t. p. uniknie się pewnie 
przez użycie specjalnego, niezawodnego 


i nieszkodliwego patent PUDRU „C $ AVE“ 
2855 Próbny pakiet 50 gr. 


Perfumeria S. FEDERA 


Lwów, UL. SYKSTUSKA 7 
FILIE: Kopernika 15a i Halicka 16 


BZZ.KREDY _ 


DO WYNAJĘCIA 
w willi wśród ogrodów 1 lub 
2 pokoje umeblowane, oso-- 
bne wejście, światło, usługa. 
Klucz od bramy. — Zadwó* 
rzańska 74. 10053 


| 


ŁUZKA METALOWE 


łóżeczka dziecinne w wielkim wyborze, tapczany nowo- 
czesne, otomany, kanapki, 


WYSPRZEDAŻ 
pierwszorzędnych bibliotek 
za bezcen w nowozalożorej 
antykwarni . „Jarmatk ksią: 
žek“ pl. Halicki "14/1 * 10045 


RO Z N.E 
CERUJĘ. 
———---- | pończochy, skarpetki, Na: 
BROŃ MYŚLIWSKĄ prawiam bieliznę tanio i szy. 
naboje, noże, latarki, brzy- | bko. Łyczakowska 7, J. p, 
twy angielskie, straszaki | drzwi 10. 10055 
oraz- specjalność. dla Pań | ——— NA SIERPIEŃ 


1 studentów, pistolety i ka- 
rabinki, wiatrówki na ptactwo 
poleca” Bieńkowski, Lwów, 
Akademicka 3, tel. 21987. 

3578 


wyjadą 2 osoby w okólicę 
górzystą Małopolski Wscho: 
dniej. -Niedrogo. Dokładne 
informacje do Admin. pod 
„Lasy szpilkowe”.  — 1008 


FIZYK-CHEMIK 
ma list do odebrania w kate 
torze „Dziennika Polskięgo* 
10043 


LODOWNIE HERMETYCZNE 
kuchnie. nowoczesne najla- 
niej Meblak-Milwiw, Sykstu- 
ska 30. 10052 
POSZUKUJĘ 
stróżówki, złożę kaucję, nā 
prawiam, gaz—elektrykę. = 


NOWY DUŻY DOM 
murowany, pół komfort, do 
sprzedania w Pustomytach. 


iedomeść na siage s | Zooma pod "id 
SKRZYPCE „ 


stare mistrzowsko naprawia 
lub kupuje Ptacownia skrzy 


iec Greipner, Lwów, Gò | 
pi reipi E 


CZTERY POKOJE, 
kuchnia, pelny komfort, bal- 
kon, Dwernickiego IJa do 
objęcia natychmiast. Dozor- 
<a wskaże. Bliższe szczegóły 
adw. Jerzy: Milch, Lwów, 
3-go Maja 2, — tel. 284-50. 

10051 

- DWA POKOJE 
kuchnia, lazienka, sioneczne, 
balkon, — ul. Ostrołęcka 15. 
10057 


KOPCOWA 16. 
Pięciopokojowe _pelnokom- 
fortowe mieszkanie, balkon, 
słoneczne, ewent. garaż — 
do wynajęcia. 9966 


"Wydawca: Małop, Wydawnictwo we Lwowie Sp. z ogr. odp, 


SDrukarnja Sp. Wyd. Słowa Polskiszo, Lwów, ul, Zimorowicza 15.. 


fotele, garnitury salonowe, | decka 43. 
wkłady do łóżek, materace włosienne i z trawy morskiej | —————————— 
oraz meble wszelkiego rodzaju po cenach przystępnych BEZPŁATNIE 


i na dogodnych warunkach poleca 


3329 


i R nuje, — tępienie pluskiew | 
Fahryczny skład mebli STEIL i Ska i sufitów, DOS 
ul. Kazimierza Wielkiego 28, tel. 264-13 | dzek itp. 259-17. élé 
= 


informuje, czystość wykt: 


Reklama prowadzona 


w dziale ogłoszeniowynt 


CENNIK OGŁOSZEŃ 


Ogłoszenia w tekście. Na pierwsze; stronie zł. 090 W lekście cd 2—5 


niejachowo — to błądzenie 
naoślep. Ustrzeże Cię od tego pomoc fachowa, którą znajdziesż 


„iBziemnika Polskiego“ 


str. zł. 670. W tekście od 6-tej ťo końca dziełu redakcyjnego zł, 0750. Cala pierwsza strona zł. 1.100 
Cala strona od 2—5 zł. 1.100, Cała strone od 6-tej zi. 650. — Ogloszenia ża tekstem: Ogłoszenia zwyczajne zł. 0-18. Cala strona zł. 450: Ogłoszenia wśród drobnych zł. 0'18. 
Nekrologi: zł 050 za mm. jednoszpalł — Ogłoszenia ćrobne* Cgloszenia drobne za wyraz zł. 005. handlowe po 2ł. 010. dla poszukujących pracy zł. 003, matrym. zł. 015 
Podstawą obliczenia jest 1 mm. w jednym łamie; strona w tekście ma 4 lamy za tekstem 6 łamów. — Komunikaty notatki, wzmianki kronikarskie, artykuly 
o treści handiowej, osobiste zł 150 za mm, (strona 4-ro łan'owa). — Ogłoszenia tabelaryczne i fantazyjne o 50% drożej. 


ADRES REDAKCJI i ADMINISTRACJI „DZIENNIKA POLSKIEGO": Lwów, ul. Zimorowicza 15. Telefony red, 262-42, 262-43. Telefon 
administracji 274-44. — KANTOR OGŁOSZEŃ i PRENUMERAT ul. ZIMOROWICZA 15, telefon 240-42. — Konto P. K. O. 506 
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